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Nie chcemy żadnych 

odszkodowań, tylko 

bezpiecznie żyć, żeby te dziki 

zlikwidowali – rozpacza 

Jadwiga Kubiela z Regulic. 

Po wizycie tych zwierząt 

jej ogródek wygląda jak 

pole orne. Obecnie takich 

sytuacji jest mnóstwo 

w powiecie chrzanowskim. 

Coraz częściej mówi się 

też o „dzikach miejskich”. 

Chodzą ulicami, ryją między 

blokami, jakby znalazły 

sobie nowy dom. Myśliwi 

nie pozostawiają złudzeń 

– dzika fala niszczy i zagraża. 

I nie zapowiada się, 

że będzie lepiej.

Więcej na s. 6-7

DZIKA FALA NISZCZY 
I ZAGRAŻA

Mieszkańcy nie przyzwyczają się do wstrząsów. Na razie się ich boją   s. 3

 CHRZANÓW 

Co dalej z Chechłostradą
s. 4

 ALWERNIA 

Stara oczyszczalnia 

nie przerobi ścieków 

z nowych bloków
s. 10

 DULOWA 

Przejazd zamknięty 

dla aut

s. 11

 BABICE 

Komunikacja po nowemu
s. 11

 KRZESZOWICE 

Szansa na publiczny 

żłobek

s. 8

 GROMIEC 

Strażacy czekają 

na pierwszą akcję

s. 15

 CHRZANÓW 

Najlepsze pieczone 

są w Kościelcu

s. 17

Były trzy. Dzikie gęsi. Cały czas trzymały się razem, wszędzie razem 
chodziły. Dobrze znali je stali bywalcy ośrodka nad Chechłem 
w Trzebini. Tak było do ubiegłego tygodnia, kiedy jakiś mężczyzna 
jedną z nich po prostu sobie wziął. Sprawą zajęła się policja.

s. 5

Tego trio nie ma już 
nad Chechłem

*ęsi nad &hechłem� Jeszcze w kompOecie� )ot� JakuE 3ałczyġski

W maju 1964 roku przystąpili do egzaminu dojrzałości. 
Po 60 latach absolwenci nieistniejącego już Liceum 
Pedagogicznego w Krzeszowicach spotkali się, 
by powspominać szkolne lata.

s. 14

Elitarni absolwenci 
liceum

W Chrzanowie nie ma ani jednej szkoły średniej, 
w której mogłaby się uczyć młodzież 
z niepełnosprawnością ruchową. W całym powiecie 
jest jedna taka placówka.

s. 9

Szkoły średnie bez wind 
i niepełnosprawnych uczniów
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M O I M Z D A N I E M

Dziki „Pany”!

GRAŻYNA KAIM

Drapieżniki pojawiają 
się w naszych lasach – 
potwierdzają myśliwi 
z lokalnych kół 
łowieckich.

- Na ten moment mam infor-
mację od myśliwych z  innych 
kół łowieckich, że w lasach w po-
bliżu Trzebini, w  stronę Olku-
sza, zostały we wrześniu zare-
jestrowane trzy wilki na foto-
pułapce – mówi Bogusław Bu-
dzowski, prezes Koła Łowiec-
kiego Diana w Chrzanowie.

- W tamtym roku w naszym 
obwodzie łowieckim, w  okoli-
cach Kwaczały i  Mętkowa, ko-
ledzy widzieli wieczorem wil-
ki, nie psy. Ponadto również 
w zeszłym roku wilki zagryzły 
młodą krowę w  kwaczalskiej 
Kamionce. Specjaliści to po-
twierdzili – dodaje prezes Bu-
dzowski.

Uważa, że nie można mówić 
o stałej obecności wilków w po-
wiecie chrzanowskim.

- Nie znaleźliśmy jam wil-
czych, w  których jest wycho-
wywane potomstwo. Nie za-
rejestrowaliśmy dorosłych 
wilków z  młodymi osobnika-
mi, więc wnioskujemy, że są to 
drapieżniki przechodnie. Mo-
gą pokonać ok. 50 kilometrów 
w ciągu jednej nocy – przypo-
mina Bogusław Budzowski, 

Wilki w powiecie 
chrzanowskim

:iOk szary w oEiektywie Ğukasza 6zeOenJowicza z Jrupy 35=(Ğ20owe Kadry

Są  sprawy, z  którymi zwykły człowiek, choćby nie wiem jak 
przedsiębiorczy, sam sobie nie poradzi. Nie podoła nawet wte-
dy, jak skrzyknie się z  sąsiadami czy przyjaciółmi. To sytuacje, 
w których, żeby pchnąć je do przodu, potrzebna jest pomoc jakie-
goś ciała dzierżącego władzę i posiadającego odpowiednie zaso-
by, np. pieniądze.

Problem dzików to jedna z nich (str. 6-7). Wydaje się, że temat 
wymknął się spod kontroli. Tych dzikich (ciągle) zwierząt moż-
na się spodziewać wszędzie. Przed blokiem, przy szkole, w parku 
miejskim. I wcale nie muszą być położone blisko lasu, bo dziki od-
ważnie wkroczyły do miast.

Jakieś 15 lat temu media jako ciekawostkę pokazywały Gdynię, 
gdzie dziki spacerowały sobie po osiedlu mieszkaniowym. Wyda-
wało się to mocno egzotyczne, nawet trochę śmieszne. Dziś niko-
mu nie jest do śmiechu, bo ludzie zaczynają się bać na poważnie.

Nie ma tygodnia, żeby ktoś nie zadzwonił do redakcji z infor-
macją, że dziki zryły mu ogródek albo przeszły całym stadem ko-
ło domu i mieszkańcy boją się syna/córkę puścić do szkoły. Rela-
cjonują nam, że dzwonią do urzędów gminy, których pracownicy 
bezradnie rozkładają ręce i odsyłają do kół łowieckich. Te mówią, 
że strzelają do dzików na maksa i  sprawa trafi a do punktu wyj-
ścia, nie posuwając się do przodu ani o krok.

Dawno już nieaktualne są stwierdzenia typu: jak się wybudo-
wałeś koło lasu, to nie dziw się, że przychodzą tam dziki. Albo 
apele: nie wyrzucajcie resztek jedzenia, bo to je przyciąga. Dziki 
przez ostatnie lata przyzwyczaiły się, że blisko ludzi znajdą po-
żywienie i teraz potrzeba czasu, żeby się od tego odzwyczaiły, je-
śli faktycznie jedzenia nie będą w mieście znajdować. A działania 
potrzebne są już. 

Zastanawiam się, jak długo potrwa jeszcze ta ludzka bezsilność 
wobec dzików?

W ramach 
ogólnopolskiej akcji 
„Weekend seniora 
z kulturą” osoby, 
które ukończyły 60 lat 
będą mogły zwiedzić 
z przewodnikiem 
Park Etnografi czny 
Krakowiaków 
Zachodnich 
w Wygiełzowie, Zamek 
Lipowiec, Małopolskie 
Muzeum Pożarnictwa 
w Alwerni 
oraz Muzeum 
w Chrzanowie.

To propozycja na najbliż-
szą sobotę i  niedzielę, 5-6 paź-
dziernika.

W programie jest sobotnie  

oprowadzanie oraz warsztaty 
tworzenia kwiatów z  bibuły 
w Parku Etnograficznym Kra-
kowiaków Zachodnich (14.00-
16.00), a  w niedzielę oprowa-
dzanie po Zamku Lipowiec 
(12.00-13.30) i  po Małopol-
skim Muzeum Pożarnictwa 
w Alwerni (14.00-15.30).

Także w  niedzielę (12.00-
15.30) będzie okazja, by zwie-
dzić obydwa budynki Mu-
zeum w  Chrzanowie - Budy-
nek Główny przy Mickiewicza 
i  Dom Urbańczyką przy Alei 
Henryka. 

Do soboty trwają też Chrza-
nowskie Seniorallia.

Szczegóły związane z tymi im-
prezami oraz inne propozycje 
na nadchodzące dni publiku-

jemy w informatorze 
CO GDZIE KIEDY na s. 21.

Weekend 
dla seniorów

Jedną z chrzanowskich 
uliczek, której nawierzchnia 
chyba nie zmieniła się 
od czasów PRL-u, jest 
Grzybowa na osiedlu Północ.

Wąska ulica Grzybowa bie-
gnie między blokami, równole-
gle do Mieszka I. Łączy się z ul. 
Zieloną. Jezdnia jest wyłożo-
na trylinką, czyli sześciokątny-
mi płytami betonowymi. Na-
zwa pochodzi o  wynalazcy te-
go „patentu” z 1933 r. – Włady-
sława Trylińskiego.

Na wrześniowym zebraniu 
Rady Osiedla Północ-Tysiącle-

cie mieszkańcy przegłosowali 
propozycje do budżetu gminy 
Chrzanów na 2025 r. Przewod-
niczący Mariusz Ryńca napisał 
na FB, że priorytetem jest re-
mont ul. Grzybowej wraz z łącz-
nikiem do ul. Broniewskiego.

Na Grzybowej jak 
za komuny

*rzyEowa na osiedOu 3ółnoc w 
&hrzanowie

Tam jest jedna wielka rdza. Jak pierwszy raz zobaczyłem oczyszczalnię 

ścieków w Alwerni, to płakać się chciało. To są ogromne zaniedbania z lat 

zamierzchłych – stwierdza Zbigniew Zaręba, prezes ZUK od listopada 

2023 r. Zakład jest w stu procentach spółką gminną.

Temat budowy oczyszczalni ma już tak długą historię, że można by o tym napisać 
książkę. Z każdym rokiem fabuła robi się bardziej sensacyjna, o czym piszemy 

na s. 10.

Pieczone na Polu w  chrza-
nowskim Kościelcu to pomysł, 
który narodził się sześć lat te-
mu. Od tamtej pory miłośni-
cy tej tradycyjnej potrawy nie 
wyobrażają sobie, żeby mogło 
nie być imprezy nad stawem.

- Idea, która nam przyświe-
ca, czyli integracja, a przy tym 
ładna pogoda, sprawiają, że 
co rok w  naszym wydarzeniu 
uczestniczy coraz więcej osób. 
To okazja, żeby wyjść z  domu, 
pobawić się z ludźmi, zjeść coś 
fajnego i pobyć na świeżym po-
wietrzu – mówi Dominika Bro-
żek ze stowarzyszenia Chrza-
nów Miasto dla Mieszkańców, 
będącego organizatorem im-
prezy.

Więcej na s. 17

Kierowcy zapominają o regule pra-
wej dłoni, np. na skrzyżowaniu Dob-
czyckiej i  Ogrodowej w  Chrzano-
wie. Prawie nikt tego nie respektuje 
w  tamtym miejscu – piszą nasi Czy-
telnicy.

Zasada prawej ręki porządkuje ko-
lejność przejazdu na drogach, gdzie 
nie ma jasno określonego pierwszeń-
stwa. Kierujący pojazdem, zbliżając 
się do skrzyżowania, jest obowiąza-
ny zachować szczególną ostrożność 
i  ustąpić pierwszeństwa pojazdowi 
nadjeżdżającemu z prawej strony.

Tak jest na jednokierunkowej ul. 
Dobczyckiej w  Chrzanowie. Dojeż-
dżając do skrzyżowania z ul. Ogrodo-
wą, powinniśmy przepuścić pojazdy 
skręcające z  Ogrodowej w  Dobczyc-
ką. Tutaj mamy tzw. pierwszeństwo 
łamane.

Jeżdżą jak chcą

prezes Koła Łowieckiego Dia-
na w Chrzanowie.

Leśnicy i myśliwi podkreśla-
ją, że wilki są potrzebne w  la-
sach, prowadzą naturalną se-
lekcję wśród innej zwierzyny 
i  nie można popadać w  strach 
z powodu ich obecności.

Stada wilków liczą do 20 
osobników. Zazwyczaj są mniej 
liczne, składając się z  pary ro-
dzicielskiej, młodych i ewentu-
alnie części wilków z poprzed-
niego miotu. Watahy mają ści-
śle określoną hierarchię we-
wnętrzną. Wilki mają rozwi-
nięty system komunikowania 
się przy pomocy mowy ciała, 
odgłosów oraz przy użyciu fe-

romonów i  własnych odcho-
dów (znakowanie). Żywią się 
głównie średniej i  dużej wiel-
kości jeleniami, sarnami i  dzi-
kami.
A jak ten temat komentują 
nasi Czytelnicy na FB „Prze-
łomu”?

„Wilki migrują, przemie-
rzają długie odległości. Dzisiaj 
są, jutro będą gdzie indziej. Ta 
planeta nie należy tylko do lu-
dzi - jesteśmy bezduszni wo-
bec innych istot i  ponad po-
trzeby ekspansywni. Na Mazu-
rach w okolicach Szczytna wil-
ki wyją w  lasach wieczorami. 
To piękne” – pisze pani Maria.

„Wilki pojawiają się na tere-

nie powiatu chrzanowskiego od 
końca lat 90-tych ubiegłego wie-
ku. Generalnie większość to by-
ły osobniki przechodnie. Wilk 
to normalny składnik leśnego 
ekosystemu. Zdrowe osobniki 
nie stanowią zagrożenia dla lu-
dzi” – uspokaja pan Łukasz.

„Często migrują w  tych oko-
licach. Trzy lata temu w  lesie 
pomiędzy Chrzanowem a  Li-
biążem, będąc wczesną zimą 
na spacerze z  psami, widzia-
łam ślady wilków oraz miejsce, 
w którym prawdopodobnie za-
polowały na ofi arę. Widoczne 
były również odchody wilków” 
– opisuje pani Monika.

�Ğ'�
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ogłoszenie

Wstrząsy są co dwie 
godziny! I my mamy się 
do tego przyzwyczaić?! 
Jakby miał pan sąsiada 
i ten sąsiad by w nocy 
co dwie godziny 
dzwonił do pańskich 
drzwi, to byłby pan 
zadowolony i się do tego 
przyzwyczaił? – pytała 
mieszkanka Zagórza 
przedstawiciela 
kopalni.

Mieszkańcy Zagórza i  okoli-
cy spotkali się w  ubiegłym ty-
godniu z  przedstawicielami li-
biąskiej kopalni Janina oraz 
z  radnymi powiatowej komisji 
bezpieczeństwa, ochrony śro-
dowiska i  gospodarki. Tema-
tem były wstrząsy związane 
z wydobywaniem węgla.

STARE I NOWE TWARZE
Ze strony kopalni na spotka-

nie przyszli znani mieszkań-
com z  wcześniejszych spotkań 
specjaliści z Janiny, m.in. Janusz 

Chowaniec, kierownik działu 
tąpań ZG Janina czy Jarosław 
Łukasik, mierniczy górniczy 
w  ZG Janina, ale był też prezes 
Południowego Koncernu Wę-
glowego, prywatnie mieszka-
niec Libiąża, Łukasz Deja. 

W posiedzeniu komi-
sji uczestniczyło kilkunastu 
mieszkańców oraz kilku związ-
kowców Janiny, co można było 
wywnioskować po wrogiej wy-
mianie zdań. Poza radnymi - 
członkami powiatowej komisji 
bezpieczeństwa, w  spotkaniu 
wzięli również udział starosta 
chrzanowski Bartłomiej Gęba-
la oraz wiceburmistrz Chrza-
nowa Jolanta Zubik.

Trudno mówić o  jakimkol-
wiek zbliżeniu stanowisk ko-
palni i mieszkańców. Radni sta-
rali się zachować neutralny dy-
stans.

ARGUMENTY I EMOCJE
Jak na wielu poprzednich te-

go typu spotkaniach, tak i tym 
razem ścierały się chłodne ar-
gumenty wysuwane przez 
przedstawicieli Janiny z  emo-

cjonalnymi wypowiedziami lu-
dzi.

Jedna strona przytaczała 
mnóstwo liczb mających poka-
zać, że wstrząsy nie są tak silne, 
by zagrażały bezpieczeństwu 
ludzi i  budynków, a  zgłosze-
nia o  szkodach nieliczne. Dru-
ga mówiła o powtarzających się 
bezsennych nocach, przewraca-
jących się w kredensach szklan-
kach i  ciągłym niepokoju o  do-
my, w których mieszkają. Przed-
stawiciele kopalni zapewniali, 
że każda sprawa rozpatrywa-
na jest indywidualnie i  ze zro-
zumieniem, a mieszkańcy skar-
żyli się na brak empatii i nierze-
telną ocenę stanu budynków. 
Kompletnie różne postrzeganie 
tej samej sytuacji.  

W tle przewijał się jeszcze 
rzucany co jakiś czas motyw, że 
nikt nie chce likwidacji kopal-
ni zapewniającej byt kilku ty-
siącom ludzi.

KOPALNIA JAK 
UCIĄŻLIWY SĄSIAD

Czego więc każda ze stron 
chce i oczekuje?

Kopalnia tego, by ludzie uwie-
rzyli, że robi co może, by mini-
malizować negatywne odczucia 
w związku z prowadzonym wy-
dobyciem węgla (zmniejszenie 
postępu ściany, strzelania torpe-
dujące) i w to, że sytuacja jakiej 
doświadczają to nic nadzwyczaj-
nego na terenach objętych eks-
ploatacją i  po prostu trzeba się 
do tego przyzwyczaić.

Na mieszkańców takie argu-
menty działają jak płachta na 
byka i chcieliby, żeby kopalnia 
zrozumiała, że sytuacji, w  ja-
kiej się znaleźli, nie są w stanie 
traktować jako coś normalne-
go, do czego mogliby się przy-
zwyczaić i  oczekują radykal-
nych działań minimalizują-
cych uciążliwości, jakich na co 
dzień doświadczają.

- Wstrząsy są co dwie godzi-
ny! I my mamy się do tego przy-
zwyczaić? Jakby miał pan są-
siada i ten sąsiad by w nocy co 
dwie godziny dzwonił do pań-
skich drzwi, to byłby pan za-
dowolony i  się do tego przy-
zwyczaił? – pytała retorycznie 
mieszkanka Zagórza.

Mieszkańcy nie przyzwyczają się 
do wstrząsów. Na razie się ich boją

:strzĂsy to dOa mieszkaġców Eardzo emocjonujĂcy temat� dOateJo na spo-
tkaniu w starostwie nie zawsze udawało się im utrzymaĄ nerwy na wodzy

Burmistrz Trzebini 
Jarosław Okoczuk 
ma pomysł, jak 
wykorzystać ten 
obiekt.

Został on zbudowany w 1933 
r. w  czynie społecznym. Dwu-
piętrowy, o  powierzchni 1642 
mkw., czeka na zagospodaro-
wanie. Przez wiele lat znajdo-
wało się tam Liceum Ogólno-
kształcące, a  przez ostatnich 
10 lat niepubliczna szkoła Edi-
son. W lecie zakończyła jednak 
działalność.

W lipcu gmina nabyła obiekt 
na własność od powiatu chrza-
nowskiego. Kupiła budynek 

szkoły razem z salą gimnastycz-
ną i boiskiem za ponad 163 tys. 
zł, czyli 5 proc. wartości.

Zgodnie z  zapisami w  akcie 
notarialnym budynek ma być 
przeznaczony na cele publicz-
ne, związane z  zaspakajaniem 
potrzeb mieszkańców.

Gospodarzem nieruchomo-
ści w części będzie Szkoła Pod-
stawowa nr 5, która zarządzać 
będzie m.in. salą gimnastycz-
ną, a  w części gminna spółka. 
Kiedyś były plany stworzenia 
tam domu dziennego pobytu 
dla seniorów.

- Jesteśmy na etapie wypraco-
wania porozumienia, jakie bę-
dzie zawierane między gminą 

a  stowarzyszeniami i  podmio-
tami, które tam zaczną funkcjo-
nować. Na pewno jednym z nich 
będzie Świetlica Plus. Drugim 
Maltańska Służba Medyczna. 
To miejsce stanie się ich głów-
ną siedzibą. Tam będą organi-
zowane szkolenia w szczególno-
ści dla mieszkańców naszej gmi-
ny. Mam już pewne uzgodnie-
nia, programy, które będą reali-
zowane np. dla przyszłych mam 
w  zakresie pierwszej pomocy. 
Będą tam realizowane także in-
ne przedsięwzięcia, wpisujące 
się w dzisiejsze trendy i potrze-
by zgłaszane przez mieszkań-
ców – mówi Jarosław Okoczuk.

(E)

Zacznie żyć budynek 
po dawnym liceum w Sierszy

6Ă pomysły na ożywienie teJo miejsca

Nauczycielka, 
dyrektorka szkół, 
harcerka – Małgorzata 
Bigaj, od ubiegłego 
tygodnia może się 
poszczycić tytułem 
„Zasłużona dla Powiatu 
Chrzanowskiego”.

Na wrześniowej sesji Rada 
Powiatu Chrzanowskiego pod-
jęła uchwałę w tej sprawie. Ofi-
cjalne nadanie jej tego tytułu 
ma nastąpić na uroczystej sesji 
w listopadzie.

Małgorzata Bigaj jest też te-
goroczną laureatką Nagrody 
Starosty Chrzanowskiego Bo-
num Facere  (to znaczy Czynić 
dobro). Medal otrzymują oso-
by zasłużone w  budowie spo-
łeczeństwa obywatelskiego po-
wiatu chrzanowskiego.

Małgorzata Bigaj to by-
ła dyrektorka Powiatowego 
Centrum Kształcenia Usta-
wicznego, szkoły dla doro-
słych kształcącej w  różnych 
zawodach, którą kierowa-
ła od początku i  tworzyła od 

podstaw. Wcześniej uczyła 
w  Zespole Szkół Ekonomicz-
no- Chemicznych w  Trzebini, 
była też jego dyrektorką. To 
również zapalona harcerka, 
była komendantka trzebiń-
skiego hufca ZHP.

- Działalność w  harcerstwie 
nauczyła mnie odpowiedzial-
ności, samodzielności, dobrej 
organizacji, a  także otwarto-
ści na innych – mówiła w  wy-
wiadzie dla „Przełomu”, kiedy 
w ubiegłym roku przechodziła 
na emeryturę.

Małgorzata Bigaj miesz-
ka w  Trzebini, ukończyła cy-
bernetykę ekonomiczną i  in-
formatykę na Akademii Eko-
nomicznej w  Krakowie, a  tak-
że liczne studia podyplomowe 
z  zakresu pedagogiki, finan-
sów i ekonomii.

(GK)

Małgorzata Bigaj - Zasłużona 
dla powiatu

0ałJorzata BiJaj
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P O D Z I Ę K O W A N I E
Panu Ordynatorowi Oddziału Nefrologii 

i Chorób Wewnętrznych 
Szpitala Powiatowego w Chrzanowie 
dr. n. med. Maciejowi Kiersztejnowi 

oraz całemu zespołowi lekarzy i pielęgniarek
za profesjonalne leczenie, zrozumienie i opiekę 

z całego serca dziękuję.
Wdzięczna pacjentka 

Maria Kratochwila

Ogłoszenie z dnia 03.10.2024 r.

WÓJT GMINY BABICE 

INFORMUJE,

że na tablicy ogłoszeń 

Urzędu Gminy Babice 

oraz stronie internetowej 

www.babice.pl wywieszono 

wykazy nieruchomości 

gminnych przeznaczonych 

do dzierżawy, sprzedaży 

i użyczenia.

OSIEM LAT 
ZE WSTRZĄSAMI

Ludzie tłumaczyli, że boją 
się o swoje domy, bo nie są one 
konstrukcyjnie przystosowa-
ne do takich wstrząsów. Z  ko-
lei przedstawiciele kopalni 
tłumaczyli, że ich działania są 
zgodne z  projektami, z  plana-
mi, są kontrolowane kilka ra-
zy w  miesiącu i  wszystko jest 
w porządku.

- Jesteśmy już zmęczeni tą sy-
tuacją. Cały czas w koło słyszy-
my to samo… - powiedział Ma-
riusz Gajewski, jeden z  inicja-

torów protestów mieszkańców 
przeciwko wstrząsom i opuścił 
spotkanie poirytowany mono-
logami przedstawicieli kopalni 
na temat naprężeń w górotwo-
rze, parametrach wstrząsów 
i przyspieszeniach drgań.

Ci, którzy zostali, usłysze-
li, że wydobycie węgla z pokła-
dów generujących odczuwalne 
na powierzchni wstrząsy ma 
potrwać jeszcze 8 lat.

- Tylko czy my i nasze domy 
do tego czasu dotrwamy – za-
stanawiają się mieszkańcy.

Grażyna Kaim

eprasa.pl 52566c0eb3
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CHRZANÓW. 
Na razie ta szumna 
nazwa obejmuje 
nieco ponad kilometr 
asfaltowej trasy pieszo-
-rowerowej w dolinie 
Chechła.

Przypomnijmy jej przebieg. 
Początek przy Pogorskiej, obok 
mostu nad Chechłem. Następ-
nie półkole po tamtejszych łą-
kach i  przejazd nowym most-
kiem z lewego na prawy brzeg 
rzeki. Dalej wzdłuż Chechła. 
Na wysokości parkingu przy 
basenie mamy ostry skręt 
w  prawo, w  kierunku cmenta-
rza żydowskiego. Potem jedzie-
my równolegle do muru kir-
kutu, stacji paliw Orlen i  sta-
cji LPG aż do ul. Podwale. Ko-
niec ścieżki został zlokalizo-
wany naprzeciwko wiaduktu 
kolejowego nad drogą będącą 
przedłużeniem ul. Krasickie-
go. Ten obiekt po moderniza-
cji został wyłączony z  ruchu 
samochodowego. Jest też skrót 
od stacji Orlen do głównej tra-
sy pieszo-rowerowej wzdłuż 
Chechła.

Cały przebieg Chechłostra-
dy został zaplanowany w  stu-
dium zagospodarowania prze-
strzennego z  2021 r. Docelo-
wo ma połączyć zalew Chechło 

Co dalej z Chechłostradą

2statnio przy &hechłostradzie zostały zamontowane ławki i kosze na śmieci
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Są bardzo głośne, 
szkodliwe, 
zanieczyszczają 
powietrze nie tylko 
spalinami, ale też 
masą pyłów, jakie się 
przy okazji unoszą. 
Powinno się więc 
zakazać ich używania. 
Te argumenty zostały 
przytoczone w petycji 
skierowanej do władz 
Trzebini. Rada Miasta 
zdecydowała jednak, 
że zakazu nie będzie. 
Przynajmniej na razie.

Używanie dmuchaw do liści 
jest szczególnie uciążliwe dla 
mieszkańców okolic trzebiń-
skiego Rynku.

„Dmuchawy są źródłem bar-
dzo dużego hałasu - ok. 100 de-
cybeli (dopuszczalne normy to 
55 decybeli). Działają destruk-
cyjnie na ludzi i  zwierzęta. W   
okolicach rynku takie zakłó-
canie spokoju jest prawie co-
dziennie, już od godziny 6 rano. 
Przecież tutaj mieszkają ludzie, 
którzy zmagają się z  różnymi 
chorobami i  dysfunkcjami (np. 
dla cierpiących na autyzm ta-
ki hałas jest wręcz nieludzkim 
cierpieniem), małe dzieci, lu-
dzie pracujący na różne zmia-
ny” – czytamy w petycji.

Kolejny argument - dmu-
chawy wznoszą pył, który już 
opadł, powodując tzw. wtór-
ną emisję. To może doprowa-
dzić do nasilenia objawów cho-
rób układu oddechowego oraz 
zmniejszają wydolność układu 
krążenia.

- Oprócz tego, podczas pracy 
dmuchawy, w  powietrze wzbija-
ją się bakterie glebowe oraz drob-
noustroje bytujące na odchodach 
zwierzęcych. Dmuchawy spali-
nowe także same przyczyniają 
się do emisji zanieczyszczeń – ar-
gumentuje autor petycji.

Podkreśla, że w  Polsce nie-
które samorządy już podję-
ły decyzję o  zakazie używania 
dmuchaw w  trosce o  zdrowie 
mieszkańców.

Petycją zajęła się najpierw 
miejska komisja skarg, wnio-
sków i  petycji podczas dwóch 
posiedzeń z  udziałem przed-
stawiciela wydziału gospodar-
ki komunalnej. Okazuje się, 
że używanie dmuchaw, np. do 
uprzątania skoszonej trawy 
z  alejek, chodników i  jezdni, 
jest dopuszczone w  wielolet-
nich umowach zawartych z fir-

mami zajmującymi się utrzy-
maniem zieleni miejskiej, jak 
i oczyszczaniem miasta.

Radni z  komisji uznali, że 
w  tej sytuacji petycja nie po-
winna zostać uwzględniona. 
Tak zdecydowała też na ostat-
niej sesji Rada Miasta Trzebini.

W Polsce zakaz stosowa-
nia dmuchaw do liści obowią-
zuje m.in. w  województwie 
mazowieckim. Zakaz dotyczy 
wszystkich mieszkańców, a  tak-
że przedsiębiorców, spółdziel-
ni mieszkaniowych i  urzędów. 
Został wprowadzony przez Pro-
gram Ochrony Powietrza obo-
wiązujący od stycznia 2021 r. Od-
tąd w razie korzystania ze spali-
nowej lub elektrycznej dmucha-
wy do liści grozi tam odpowie-
dzialność karna. Grzywna wy-
nosi od 500 do 5000 zł. 

(AF)

Kontrowersyjne dmuchawy do liści

'muchawy do Oiści EudzĂ kontrowersje ze wzJOędu na ich neJatywny wpływ 
na jakośĄ powietrza

CHRZANÓW. 
W nocy z poniedziałku 
na wtorek na osiedlu 
Północ doszło do dwóch 
pożarów śmietników. 
Zwłaszcza mieszkańcy 
bloku przy ulicy 
Grzybowej najedli się 
strachu.

Było po godz. 23., gdy stra-
żacy przystąpili do gaszenia 
śmietnika obok bloku przy 
Grzybowej 5.

- Ogień sięgał prawie da-
chu. Przestraszyliśmy się, bo 
wszystko było zadymione. Ścia-
na bardzo się nagrzała. Wie-
le osób wyszło na zewnątrz, bo 
w pobliżu stały ich samochody. 
Na szczęście żaden mieszkaniec 
ani pojazd nie ucierpiał. Stra-
żacy przeszli po mieszkaniach 
z  czujnikami. Kontener z  pla-
stikowymi butelkami się ca-
ły spalił – opowiada mieszkan-
ka pierwszej klatki Danuta Mil-
ner-Brzóska. Podobnie jak resz-
ta lokatorów, tej nocy położyła 
się znacznie później.

Dwie godziny później, czy-
li po godzinie 1, gdy strażacy 
dopiero co skończyli pierwszą 

Noc płonących 
śmietników

CZYNNE CAŁODOBOWO

Chrzanów, ul. Szpitalna 68

tel. 32 624 03 95,

32 624 03 96, 604 421 928,

600 465 773

www.stykschrzanow.pl

Całodobowy przewóz osób zmarłych 
na terenie całego kraju

Własna chłodnia

Własna sala pożegnań

Własna pracownia �orystyczna

Kremacje

Pośrednictwo w formalnościach
związanych z zasiłkiem pogrzebowym

Pełna i profesjonalna 
obsługa pogrzebów

Działalność kompleksowa, konkurencyjna 
i bezgotówkowa od 1990 r.

Chrzanów, ul. Szpitalna 33     tel. 32 623 52 24, 668 214 606

MARIA
Firma Pogrzebowa

Bezpłatna chłodnia i kaplica do pożegnań.

Każdy przypadek śmierci załatwiamy indywidualnie 
i odpowiednio do potrzeb.

www.pogrzebowe-maria.pl

Usługi Pogrzebowe i Grabarskie 
„BRATEK”  Kinga Brzóska

Firma założona w 1991 roku przez Halinę i Jana Brzóska

tel. 32 212 12 86, kom. 660 133 902
ul. Olkuska 62

32-543 Myślachowice

WIEŃCE, KREMACJA
WŁASNA CHŁODNIA

ZAŁATWIANIE SPRAW ZUS

w Trzebini z osiedlem Rospon-
towa i akwenem Skała przy Fa-
brycznej w  Chrzanowie. To 
jednak melodia dalszej przy-
szłości.

Bardziej realny, obecnie pro-
jektowany, jest łącznik od kry-
tej pływalni do ul. Borowcowej 
i  dworca kolejowego w  Chrza-
nowie. Poprowadzi istnieją-
cą ścieżką, z  której korzystają 
mieszkańcy, idąc z osiedla Mło-
dości w  stronę starego miasta 
(między Borowcową i Fabrycz-
ną została pod Chechłostradę 
zarezerwowana gminna dział-
ka).

- Ten etap będzie miał moni-
toring i  oświetlenie, bo jest to 
główny ciąg komunikacyjny 
z osiedla Młodości do alei Hen-
ryka – zaznacza burmistrz Ro-
bert Maciaszek.

Należało najpierw zmienić 
plan zagospodarowania prze-
strzennego, bo wcześniej te-
ren między krytą pływalnią 
i  Borowcową figurował jako 
użytek leśny, co nie pozwala-
ło na położenie asfaltowej na-
wierzchni. Sprawa jest już za-
łatwiona i  wspomniany łącz-
nik ma powstać w 2025 r.

Ponadto w  przyszłym ro-

ku będzie - według zapowie-
dzi burmistrza - projektowa-
ny odcinek Chechłostrady od 
krytej pływalni, wzdłuż rzeki 
Chechło, do Szkoły Podstawo-
wej nr 5 i zbiornika Skała przy 
Fabrycznej.

- Równocześnie staramy się 
zakupić działki, żeby móc re-
alizować Chechłostradę w stro-
nę zalewu Chechło – mówi bur-
mistrz Maciaszek.

Planuje, żeby do końca tej 
kadencji, czyli do 2029 r., było 
gotowe 7,5 kilometra Chechło-
strady.

ĞXNaV] 'XORZVNi

akcję, dostali sygnał o  poża-
rze śmietnika przy ulicy Wo-
dzińskiej 10. Na szczęście tam 
śmietnik jest trochę oddalony 
od wieżowców. Mimo wszyst-
ko we wtorek widać było tam 
nadpalone meble i  pojemniki. 
Przypomnijmy, że w ubiegłym 
tygodniu także na osiedlu Pół-
noc płonął śmietnik.

Chrzanowska policja prowa-
dzi postępowanie mające wy-
kryć sprawcę lub sprawców 
tych zdarzeń. Przykład innych 
miast pokazuje, że jest to trud-
ne, ale nie niemożliwe.

(RAT)

eprasa.pl 52566c0eb3
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Było ich trzy. Dzikie 
gęsi. Cały czas 
trzymały się razem, 
wszędzie razem 
chodziły. Dobrze 
znali je stali bywalcy 
ośrodka nad Chechłem. 
Tak było do ubiegłego 
tygodnia, kiedy jakiś 
mężczyzna jedną z nich 
po prostu sobie wziął.

O incydencie poinformowa-
ła nas pani Iwona. Była ogrom-
nie zaskoczona, gdy w  ponie-
działek wieczorem przyszła 
nad Chechło i  zobaczyła dwie, 
a nie trzy gęsi.

DRUGI SEZON 
NAD CHECHŁEM

Z osobami, które widzia-
ły to zdarzenie, rozmawiał 
pan Jakub, znajomy pani Iwo-
ny. Zrelacjonował nam, co od 
nich usłyszał. Gęś zabrał jakiś 
mężczyzna w  południe, w  po-
niedziałek. Podszedł do pta-
ków, korzystając z faktu, że gę-
si nie bały się ludzi i  ufnie do 
nich podchodziły. Zabrał jed-
ną z  nich. Ponoć powiedział, 
że gmina prowadzi odłów tych 
zwierząt, dlatego je bierze.

Pani Iwona dziwi się, że nikt 
za nim nie poszedł, żeby cho-
ciaż zrobić zdjęcie tablicy reje-
stracyjnej samochodu, do któ-
rego wsiadał. Zadzwoniła też 
do Urzędu Miasta w  Trzebini 

sprawdzić, czy to prawda z tym 
odłowem.

– Od urzędniczki usłysza-
łam, że gmina absolutnie nie 
prowadzi takich działań – do-
daje.

Pani Iwona i pan Jakub opo-
wiadają, że trzy gęsi spędzały 
nad Chechłem już drugi sezon.

- Pewnie im się tu bardzo 
spodobało, skoro tu zosta-
ły – mówią. - Kto bywa nad 
Chechłem, dobrze zna te pta-
ki. Stanowią taki fajny koloryt 
tego miejsca. W ogóle nie bały 
się ludzi. Latem chodziły mię-
dzy kocami na plaży… Teraz za 
tę ufność do człowieka zapłaci-
ły - dodają. 

CHCIAŁ ZABRAĆ 
WSZYSTKIE

Po publikacji tekstu na prze-
lom.pl skontaktowała się z  na-
mi pani Monika, będąca świad-
kiem poniedziałkowej akcji 
z  gęsiami nad Chechłem i  to 
ona rozmawiała z  mężczyzną, 
który zabrał jedną z nich.

- Był wysoki, łysy, miał na 
sobie dres. Trochę bałam się 
pójść za nim i  zrobić zdjęcie 
samochodu, co ktoś sugero-
wał. Nad Chechłem akurat by-
ło kompletnie pusto. Byłam tyl-
ko ja i  jeden pan - relacjonu-
je pani Monika. - Kiedy męż-
czyzna złapał gęś i  wsadził ją 
do takiej specjalnej klatki, jak 
się czasem kury przewozi, to 
ta gęś strasznie się darła. Wte-
dy zdecydowałam się do niego 

Tego trio nie ma już nad Chechłem

*ęsi nad &hechłem� Jeszcze w kompOecie� )ot� JakuE 3ałczyġski  

W największej 
w regionie parafii 
Matki Bożej 
Różańcowej 
w Chrzanowie 
w ostatnich 
miesiącach zostały 
przeprowadzone duże 
prace remontowe. Jak 
podkreśla proboszcz, 
te inwestycje sporo 
kosztowały, ale 
efekty widzą wszyscy 
odwiedzający 
świątynię, dom 
katechetyczny 
lub plebanię.

Jeszcze przed świętami 
wielkanocnymi miał miej-
sce generalny remont dol-
nego kościoła. Między in-
nymi wymienione zosta-
ły wszystkie lampy, ścia-
ny pomalowane, a  insta-
lacja elektryczna wymie-
niona. Wszystko po to, aby 
można tam było rozpocząć 
całodzienną adorację Naj-
świętszego Sakramentu. Zo-
stał tam z  tej okazji założo-
ny alarm.

W kościele są wstawio-
ne nowe okna. Kolejnym 
zadaniem było odnowienie 
i  oświetlenie figury Matki 
Bożej, stojącej nad wejściem 
głównym. Parafianie ufun-
dowali tablicę upamiętnia-

jącą długoletniego probosz-
cza i  budowniczego kościo-
ła księdza prałata Wojcie-
cha Bryję. Poświęcił ją kar-
dynał Stanisław Dziwisz.

Przybyła także figura św. 
siostry Faustyny Kowal-
skiej, znajdująca się przy 
bocznym ołtarzu razem 
z relikwiami tej świętej. Pa-
rafia otrzymała także reli-
kwie św. Jana Pawła II.

- Wymieniliśmy ponad 50 
okien na zapleczu kościo-
ła, w salkach oraz na pleba-
nii. Odbył się generalny re-
mont kuchni. Te prace mu-
siały zostać przeprowadzo-
ne, bo zniszczone instalacje 
gazowe i elektryczne nie by-
ły bezpieczne – wylicza ks. 

Jacek Makota. Od lipca ubie-
głego roku jest nowym pro-
boszczem. Zastąpił ks. Grze-
gorz Pieroga, oddelegowa-
nego do kierowania jedną 
z krakowskich parafii.

Obecnie kończy się re-
mont korytarza przy kan-
celarii parafialnej. Przy tej 
okazji wymienione zosta-
ły awaryjne domofony. Na-
prawiona została także nie-
działająca brama przesuwna 
oraz kościelne nagłośnienie.

Proboszcz przypomniał, 
że wzrosły wydatki za me-
dia – prąd, gaz, wodę oraz 
środki czystości.

- Niedzielne i  świątecz-
ne składki, których wyso-
kość się nie zmienia, prze-

znaczone są wyłącznie na 
utrzymanie parafii, a  nie 
- jak niektórzy sądzą - dla 
pracujących w  niej księ-
ży. Tymczasem z  tych pie-
niędzy nie dostają ani gro-
sza. Mało tego, księża pła-
cą za mieszkanie, które zaj-
mują. Tak, jak wy płacicie 
czynsz. Mimo że budynek 
należy do parafii. Niektó-
rzy parafianie zapomnie-
li, że to wszystko kosztuje. 
Dlatego jeżeli ksiądz idzie 
po składce, nie odwracaj-
cie głów ani nie udajcie, że 
niczego nie widzicie. Przy-
pomnijcie sobie, że składka 
jest na utrzymanie tego ko-
ścioła. Tej żarówki świecą-
cej nad głową oraz czystości 

ławki, w  której siedzicie – 
zaapelował do wiernych ks. 
Jacek Makota.

Jak wyliczył, wykona-
ne prace remontowe oraz 
utrzymanie kościoła, w tym 
wszystkie opłaty, to koszt 
796 tysięcy złotych. Sam re-
mont dolnego kościoła po-
chłonął 100 tysięcy złotych. 
Część płatności wobec firm, 
które pracowały w  koście-
le i na jego zapleczu, nie zo-
stało jeszcze dokonanych. 
Proboszcz liczy jednak, że 
uda się wypłacić wszyst-
kich wykonawców. Bo wte-
dy można będzie pomyśleć 
o  kolejnych inwestycjach, 
jak remont schodów.

(RAT)

Koszty utrzymania rosną, a składek nie przybywa

32-065 Krzeszowice
ul. Kolejowa, Czycza

tel. 12 393 61 44
kom. 606 471 410

Usługi

KONTENEREM
wywóz gruzu i odpadów

remontowo-budowlanych

tel. 608 401 001, 696 120 606
www.august-car.pl

WYPOŻYCZALNIA SAMOCHODÓW 
OSOBOWYCH, DOSTAWCZYCH 

AUTOLAWET

Trzebinia
ul. Norwida 6

podejść i  zapytać, co robi? Po-
wiedział, że zdaje sobie spra-
wę, że to może dziwnie wyglą-
dać, ale on chce dobrze dla tych 
gęsi, że idą w  dobre ręce, i  że 
chce je stąd zabrać, bo tutaj nie 
przetrzymają zimy. Mówił, że 
ma gospodarstwo, i  że będzie 
im tam dobrze - opowiada pa-
ni Monika.

Mężczyzna chciał zabrać 
wszystkie trzy, ale jak wziął 
pierwszą, to gdy wrócił się po 
następne, uciekły przed nim 
do wody, na środek Chechła. 
Ostatecznie nie udało mu się 
ich schwytać. Ponoć ma po nie 
wrócić. Widział je tutaj już 
wcześniej, w lecie, i dopytywał 
o nie ratowników.

- Tak przynajmniej mi mó-

wił. I  że od ratowników usły-
szał, że są niczyje. Powiedzia-
łam mu jeszcze na koniec, że 
mam nadzieję, że gęsi nie trafią 
do gara. Zapewniał że nie, i  że 
będą bezpieczne - dodaje pani 
Monika.

CZYJE TO GĘSI?
Sprawą zainteresowała się 

trzebińska policja. Ma podjąć 
próbę ustalenia mężczyzny, 
który przywłaszczył sobie gęś. 
Może na monitoringu, który 
jest nad Chechłem, utrwaliło 
się coś, co w tym pomoże.

Ani powiatowa, ani woje-
wódzka policja nie była w  sta-
nie powiedzieć nam precyzyj-
nie, jaki jest status prawny gę-
si znad Chechła. Kogo należa-

łoby uznać za ich właściciela: 
Skarb Państwa czy może gmi-
nę Trzebinia, będącą właści-
cielem ośrodka. Ponoć to zale-
ży od różnych czynników, np. 
miejsca, w  którym bytowały. 
Ważne jest i to, jaki to gatunek 
gęsi (czy np. jest chroniony). 

Przyrodnik Piotr Grzego-
rzek ustalił na podstawie prze-
słanego mu zdjęcia, że przed-
stawione gęsi to gatunek 
niechroniony. 

- Te dwie ciemniejsze to we-
dług mnie gęś gęgawa (gatu-
nek dużego, wędrownego pta-
ka wodnego z  rodziny kaczko-
watych; przodek gęsi domowej 
- dop. autora na podst. Wikipe-
dii), a  ta biała wygląda mi na 
zwykłą gęś domową, która wy-

brała życie na wolności. Cza-
sem zdarza się, że do stada dzi-
kich gęsi dołączy taka gęś do-
mowa - mówi przyrodnik.

Po samym upierzeniu nie 
uda nam się odróżnić samicy 
od samca gęsi gęgawy, bo gatu-
nek ten nie wykazuje dymor-
fizmu płciowego.

Gęsi gęgawy zwykle odlatu-
ją na zimę w  cieplejsze rejony, 
np. do krajów Morza Śródziem-
nego, ale ze względu na coraz 
cieplejsze zimy, część zimuje 
w Polsce, tak jak gęsie trio znad 
Chechła. Spędziły tu we trójkę 
ubiegłoroczny i  ten sezon. Po 
ostatnim incydencie nad zale-
wem zostały już tylko dwie. Czy 
zostaną tu na kolejny?

Grażyna Kaim
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ŻARKI. Na zebraniu 
wiejskim pojawił 
się temat dzików 
w pobliżu zabudowań. 
Mieszkańcy boją się 
wieczorami wychodzić 
z domów.

Piotr Czekański, łowczy Ko-
ła Łowieckiego „Żuraw”, poin-
formował, że w  ubiegłym ro-
ku myśliwi działający w  kole, 
polujący m.in. w rejonie Żarek, 
odstrzelili 156 dzików. W  tym 
roku od wiosny ta liczba wyno-
si 75 sztuk.

DZIKI ZRUJNOWAŁY PLAC 
ZABAW

Myśliwi nie mogą strzelać 
w  obszarze mniejszym niż 150 
metrów od domów. Mogą to ro-
bić firmy zewnętrzne na zle-
cenie i  za fundusze wojewódz-
twa, które jednak nie ma na ten 
cel pieniędzy.

- Rozmawiałem ze starostą, 
który w  czerwcu miał spotka-
nie z  kołami łowieckimi dzia-
łającymi w powiecie. Tych dzi-
ków niestety przybywa, bo ma-

ją w  ciągu roku po dwa albo 
trzy mioty. Usłyszałem, że są 
kierowane pisma do wojewo-
dy o taki odstrzał interwencyj-
ny, bo zgodnie z  prawem gmi-
na ani powiat nie mogą go sfi-
nansować. Liczę, że przynio-
są efekt, bo tu chodzi o bezpie-
czeństwo naszych mieszkań-
ców – stwierdził sołtys Bogu-
sław Gucik.

- Tu pisma nie wystarczą, bo 
dziki są coraz bardziej zuchwa-
łe. Ostatnio zrujnowały plac 
zabaw. Sam nie jestem strachli-
wy, ale strach mnie obleciał, 
jak zobaczyłem całe stado. To 
już trwa trzeci rok, a  dzików 
jest coraz więcej. Dopiero jak 
się coś komuś stanie, na przy-
kład locha zaatakuje dziecko, 
to będzie wielkie halo – pod-
kreślił jeden z uczestników ze-
brania.

Burmistrz Jacek Latko przy-
pomniał, że gmina stosuje płyny 
odstraszające, choć różne są opi-
nie na temat ich skuteczności.

- Odstrzał też nie zawsze 
może być skuteczny, bo to nie 
jest tak, że my zaprosimy dzi-
ki w jedno miejsce i one przyj-

dą, a myśliwi je odstrzelą – za-
znaczył.

Ktoś zapytał, czy nie można 
by tych dzików zwabiać do kla-
tek-pułapek. Okazało się, że za-
brania tego prawo.

WSZYSTKO ZAROŚNIĘTE
Myśliwi zwracali uwagę na 

zalegające od lat nieużytki zlo-
kalizowane w  sołectwie, któ-
re są siedliskiem dzików. Wy-
koszenie tych terenów byłoby 
dużym krokiem na drodze do 
zminimalizowania problemu. 
Ludzie proponowali, by gmina 
przeznaczyła jakieś pieniądze 
na wycinkę chaszczy.

„Zapraszam pana burmi-
strza Latko na Gronówek. 
Wszystko zarośnięte. Dziki, li-
sy, żmije i  inne zwierzęta ży-
ją jak w raju, bo brak jest osób 
za to odpowiedzialnych. Pły-
ny odstraszające dziki działają 
na ludzi. Dziki mają to w d…” - 
skomentował jeden z internau-
tów pod tekstem na przelom.pl 
o problemach z dzikami w naj-
większym sołectwie w  powie-
cie chrzanowskim.

„Dziki nie boją się podcho-

dzić, bo w  pobliżu zabudowań 
są ambony, a  myśliwi je przy 
nich dokarmiają” – zauważył 
inny z internautów.

„To nie tylko problem Ża-
rek. W  Libiążu, m.in. przy uli-
cach Partyzantów i  Orzeszko-

wej, są ich liczne stada. I to nie 
tylko po zmroku, ale i w dzień. 
Gonią ludzi i co? Nikt z tym nic 
nie robi. Zero polowań, kom-
pletnie nic. Właściciel jedne-
go z  tamtejszych domów doli-
czył się stada 40-50 sztuk” – po-

informował kolejny z  komen-
tujących.

Ktoś zauważył także, że dzi-
ki szukając jedzenia uszkadza-
ją przy okazji kubły na biood-
pady.

Marek Oratowski

Dopiero jak się coś stanie, będzie wielkie halo

7emat dzików zdominował zeEranie wiejskie w łarkach

Nie chcemy żadnych 
odszkodowań, tylko 
bezpiecznie żyć, żeby 
te dziki stąd 
zlikwidowano – mówi 
Jadwiga Kubiela 
z Regulic. 
Po ubiegłotygodniowej 
wizycie tych zwierząt 
jej ogródek wygląda jak 
pole orne.

Ostatnio nie ma tygodnia, 
żeby w  redakcji nie interwe-
niowały ze dwie, trzy osoby 
w  sprawie zniszczeń spowo-
dowanych przez dziki. Wyda-
je się, że są już wszędzie – na 
wsiach i  na obrzeżach miast, 
ale też w centrum.

Zaliczyły osiedle Północ 
w  Chrzanowie, tamtejszy na-
syp kolejowy, odwiedziły Ką-
ty. Były w  Żarkach, w  Górce 
w Trzebini, w Młoszowej i wie-
lu innych miejscach.  

Pozostawiają po sobie roz-
kopane ogródki i pobocza dróg 
oraz strach, bo ryzyko spotka-
nia z dzikami jest już praktycz-
nie w każdym miejscu.

PIERWSZY TAKI FATALNY 
ROK 

W ubiegłym tygodniu za-
dzwoniła do „Przełomu” Jadwi-
ga Kubiela z Regulic, tuż po od-
wiedzinach na jej posesji stada 
dzików - lochy z podrośniętymi 
młodymi. Osiem sztuk. Nie by-
ła to ich pierwsza wizyta przy 
domu pani Jadwigi. Tylko że te-
raz kobieta czuje się już kom-
pletnie bezradna.  

- To pierwszy taki fatalny 
rok z  tymi dzikami – mówi. 
– W  ubiegłym sporadycznie 
gdzieś się pojawiły, ale to nie 
było to co teraz. Ryją naoko-
ło. Nie ma na nie sposobu. A co 
najgorsze, to zostaliśmy z  pro-
blemem sami. Nikt się tym 
nie przejmuje, a przecież to są 
wielkie dzikie zwierzęta. Jak 
mamy sobie z nimi poradzić? – 
pyta pani Jadwiga.

Mieszka przy Jasnej, w  po-
bliżu starej stacji kolejowej 
w Regulicach. Niedaleko stam-
tąd i do lasu, i do głównej drogi 
– ul. Chrzanowskiej.

WSZYSTKO NA MARNE
Po raz pierwszy dziki odwie-

dziły ją ze dwa miesiące temu, 
niszcząc ogródek w kilku miej-
scach, wykopały agrest i  inne 
krzewy. Wspólnie z synami na-
prawiła szkody.

- Kupiłam ziemię, chłopaki 
ją rozplantowali, poubijali, tra-
wę się posiało. Trochę pienię-
dzy na to poszło – wspomina. 
– Wszystko na marne - relacjo-
nuje mieszkanka Regulic.

Po ubiegłotygodniowej wi-
zycie dziki zostawiły dużo 
większe straty. Zryty jest prak-
tycznie cały ogródek.

- Teraz to już tak dały popa-
lić, że ręce mi opadają – mówi 
pani Jadwiga.  

GŁUCHY TELEFON 
 Na podwórko pani Jadwigi 

dochodzi sąsiad – Jerzy Mało-
cha. U  niego też dziki ostatnio 
porządziły, choć szkody nie są 
tak spektakularne,  jak u  pani 
Jadwigi.

- Ze trzy miesiące temu 
w  niedzielę, w  południe, lata-
ły po mojej działce młode war-
chlaki. Stare zostały za płotem, 
bo nie miały jak przejść – opo-
wiada Jerzy Małocha. Teraz już 
podrosły, więc gdy stado wkra-
cza na posesję, jest się czego 
bać.  

- Za rzeką mają dwa legowi-
ska. To więcej niż 150 metrów 
od domów, więc  można by in-
terwencyjnie do nich strzelać. 
Nie ma innego wyjścia – mó-
wią zgodnie sąsiedzi.

Na takie działanie chyba 
szybko się nie doczekają.

- Dzwoniłem z  interwencją 
do urzędu gminy, do ochrony 
środowiska. Usłyszałem, że oni 
są bezradni i trzeba dzwonić do 
koła łowieckiego. Pani z  urzę-
du dała mi numer telefonu do 
koła w  Babicach, więc dzwoni-
łem – raz, drugi, trzeci… Przez 
tydzień próbowałem. Rano, 
w południe, po południu. Nikt 
tam nie odbiera – relacjonuje 
Jerzy Małocha.

WIECZOREM STRACH SIĘ 
RUSZYĆ

 - Nie chcemy żadnych od-
szkodowań, tylko bezpiecznie 
żyć, żeby te dziki stąd zlikwi-
dowano – mówi Jadwiga Kubie-
la.

Obydwoje zwracają uwagę 
na to, że poza wszelkimi strata-
mi, na jakie narażeni są miesz-
kańcy, obecność dzików tak bli-
sko domów jest zwyczajnie nie-
bezpieczna.  

- Ja nie rozumiem tego, że 
nikt na to nie reaguje. Dzi-
ki wychodzą najczęściej jak 

się ściemni. Spacerują sobie 
po głównej ulicy Chrzanow-
skiej. Ludzie chodzą przecież 
do pracy, wracają po 22, a nie 
wszyscy mają samochód. Wie-
czorem strach się ruszyć z do-
mu – mówi pani Jadwiga.

Nie po raz pierwszy przy 
interwencjach związanych 
z dzikami z ust bohaterów pa-
dają słowa o  tragedii, do któ-
rej może dojść, jak nikt nie 
zajmie się problemem. Tylko, 
czy warto prowokować taką 
sytuację?

Grażyna Kaim

Ludzie się boją, bo dziki grasują 

7rzy miesiĂce temu Jerzy 0ałocha zastał na swojej działce kiOka warchOaków 

(Iekty wizyty dzików na podwórku JadwiJi KuEieOi� 2Eok właścicieOki posesji jej sĂsiad Jerzy 0ałocha  
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Coraz częściej mówi się 
o „dzikach miejskich”. 
Chodzą ulicami, ryją 
między blokami, jakby 
znalazły sobie nowy 
dom.

Wiesław Domin, dyrektor 
powiatowego wydziału ochro-
ny środowiska, przyznaje, że 
dzików przybywa w zastrasza-
jącym tempie.

- Czasem są dwa mioty w ro-
ku – twierdzi.

Dodaje, że lokalne koła ło-
wieckie strzelają do ponad ty-
siąca dzików w powiecie chrza-
nowskim. To więcej niż wy-
nika z  planów, a  i tak problem 
pęcznieje jak balon.

DZIKI BEZPIECZNE 
W MIASTACH

Jeszcze w zeszłym roku, gdy 
zwierzęta zagrażały ludziom 
oraz infrastrukturze, to staro-
sta – na wniosek burmistrzów 
– wydawał decyzje o  odstrza-
le redukcyjnym dzików na te-
renach zurbanizowanych, któ-
ry wykonywała specjalistycz-
na firma. Regionalna Izba Ob-
rachunkowa zabroniła samo-
rządom finansowania takich 
odstrzałów, o  czym szerzej pi-
szemy poniżej. Dziki mogą się 
czuć bezpiecznie w miastach.

- Mieszkańcy notorycznie 
pytają, czemu nic z tym nie ro-
bimy – zagaja dyskusję Leszek 
Kukla, przewodniczący powia-
towej komisji bezpieczeństwa, 
ochrony środowiska i  gospo-
darki, w  której uczestniczyli 
przedstawiciele kół łowieckich.

NIEUŻYTKI I WILKI
- Przede wszystkim obowią-

zuje nas przepis, że nie mo-
żemy strzelać 150 metrów od 
zabudowań mieszkalnych – 
przypomina Przemysław Wró-

bel z KŁ Łoś w Libiążu. - W tym 
momencie dużo dzików jest 
w mieście, mało w lesie. To pa-
towa sytuacja. Problem nie do 
rozwiązania – stwierdza.

Bogusław Budzowski, pre-
zes KŁ Diana w  Chrzanowie, 
informuje, że w  zeszłym roku 
był plan na 80 dzików, wykona-
no 250. W tym roku też będzie 
dużo więcej odstrzałów w  ob-
wodzie KŁ Diana. Można so-
bie tylko wyobrazić, co by się 
stało, gdyby – jak chcą niektó-
rzy obrońcy przyrody – ogra-
niczyć polowania.

Duża liczba dzików w Chrza-
nowie i okolicach to m.in. sku-
tek powiększających się nie-
użytków.

- Dawniej pola uprawne pod-
chodziły pod samo miasto. Te-
raz są zagajniki – wspaniałe 
miejsca do bytowania dzikich 
zwierząt. Ponadto fotopułapki 
zarejestrowały wilki w  powie-
cie chrzanowskim, co wyczu-
wa inna zwierzyna i ucieka jak 
najbliżej ludzkich zabudowań. 
Na przykład w  lesie mętkow-
skim, gdzie również polujemy, 
prawie nie ma dzika w  okre-
sie jesienno-zimowym, ale jest 
200-300 metrów od domów – 
opisuje Bogusław Budzowski.

DZIKI ROSNĄ 
PO KUKURYDZY

Myśliwi podkreślają, że im 
więcej kukurydzy, tym bar-
dziej rośnie populacja dzika.

- Aktualnie 50 procent i wię-
cej upraw rolnych w  powiecie 
chrzanowskim to zwarte kom-
pleksy kukurydzy. Jest to do-
skonała baza pokarmowa dla 
dzika. Od maja do grudnia – 
wyjaśnia prezes Budzowski.

Włodzimierz Kucia, prezes 
KŁ Żuraw w Chrzanowie, pod-
kreśla, że dużo dzików było od-
strzelonych w  pobliżu zabu-
dowań (w dozwolonej odległo-

Myśliwi nie pozostawiają złudzeń

3rzedstawicieOe kół łowieckich podczas posiedzenia powiatowej komisji ochrony środowiska
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W sprawie szkód 
wyrządzanych przez 
dziki interpelował 
w sierpniu radny 
wojewódzki 
Tadeusz Arkit. 
W przygotowanej 
przez Urząd 
Marszałkowski 
Województwa 
Małopolskiego 
odpowiedzi czytamy 
m.in.:

W myśl zapisów ustawy 
Prawo łowieckie zarząd woje-
wództwa wypłaca ze środków 
budżetu państwa odszkodowa-
nia za szkody w płodach i upra-
wach rolnych wyrządzonych 
na obszarach niewchodzących 
w  skład obwodów łowieckich 
przez zwierzęta łowne (m.in. 

dziki). W przypadku wystąpie-
nia takich szkód istnieje moż-
liwość złożenia wniosku o  jej 
oszacowanie do Departamentu 
Rolnictwa i Rozwoju Obszarów 
Wiejskich UMWM (formularz 
jest dostępy na stronie inter-
netowej Biuletynu Informacji 
Publicznej UMWM w  zakład-
ce Rolnictwo). Wniosek nale-
ży przesłać pocztą do Depar-
tamentu Rolnictwa i  Rozwoju 
Obszarów Wiejskich Urzędu 
Marszałkowskiego Wojewódz-
twa Małopolskiego lub na ad-
res e-mail: szkody.lowieckie@
umwm.malopolska.pl.

Jak czytamy w odpowiedzi na 
interpelację radnego, samorząd 
Województwa Małopolskiego 
nie posiada odpowiednich na-
rzędzi prawnych do wypłaty re-
kompensaty za szkodę wyrzą-
dzoną przez zwierzynę łowną 
w mieniu (np. ogrodzeniu).

 Odnosząc się do kwestii re-
dukcji liczebności populacji 
dzików na terenach poszcze-
gólnych gmin, treść ustawy 
o  ochronie zwierząt wskazuje, 
iż w przypadku, gdy zwierzęta 
stanowią nadzwyczajne zagro-
żenie dla życia, zdrowia lub go-
spodarki człowieka, dopuszcza 
się podjęcie działań mających 
na celu ograniczenie popula-
cji tych zwierząt. Wówczas sej-
mik województwa, po zasię-
gnięciu opinii regionalnej ra-
dy ochrony przyrody, orga-
nizacji społecznej, której sta-
tutowym celem działania jest 
ochrona zwierząt oraz Polskie-
go Związku Łowieckiego, okre-
śla, w drodze uchwały, miejsce, 
warunki, czas i  sposoby ogra-
niczenia populacji zwierząt.

Zgodnie ze stanowiskiem 
Regionalnej Izby Obrachunko-
wej w Krakowie przepisy usta-

wy Prawo łowieckie oraz usta-
wy o ochronie zwierząt nie sta-
nowią podstawy do przezna-
czania środków finansowych 
z  budżetu województwa samo-
rządowego na redukcję liczeb-
ności dzików. Wojewoda Ma-
łopolski wskazał konieczność 
wystąpienia o  środki na ni-
niejszy cel do rezerwy budże-
tu Państwa.

 Zapisy ustawy o  samorzą-
dzie gminnym wskazują za-
dania własne gminy, do któ-
rych należy m.in. zapewnienie 
bezpieczeństwa obywatelom. 
W przypadku, kiedy dziki sta-
nowią zagrożenie, w  oparciu 
o  powyższy przepis właściwe 
miejscowo organy gminy mo-
gą podjąć działania zmierzają-
ce do zniwelowania zagrożenia 
ze strony bytujących dzików.

 Natomiast zgodnie z  tre-
ścią ustawy Prawo łowiec-

kie, w  przypadku szczególne-
go zagrożenia w prawidłowym 
funkcjonowaniu obiektów pro-
dukcyjnych i  użyteczności pu-
blicznej przez zwierzynę, sta-
rosta, w  porozumieniu z  Pol-
skim Związkiem Łowieckim, 
może wydać decyzję o  odło-
wie, odłowie wraz z  uśmierce-
niem lub odstrzale redukcyj-
nym zwierzyny.

 W  myśl ustawy Prawo ło-
wieckie gospodarka łowiecka 
prowadzona jest w  obwodach 
łowieckich przez dzierżaw-
ców albo zarządców, w  opar-
ciu o  roczne plany sporządza-
ne przez dzierżawców obwo-
dów łowieckich, po zasięgnię-
ciu opinii właściwych wójtów 
(burmistrzów, prezydentów 
miast) oraz właściwej izby rol-
niczej, i podlega zatwierdzeniu 
przez właściwego nadleśnicze-
go Państwowego Gospodar-

stwa Leśnego Lasy Państwo-
we w  uzgodnieniu z  Polskim 
Związkiem Łowieckim. Na eta-
pie opiniowania rocznych pla-
nów łowieckich wójt może 
wnieść uwagi co do wielkości 
pozyskania zwierząt łownych 
przez myśliwych zrzeszonych 
w  kołach łowieckich dzierża-
wiących obwody na terenie da-
nej gminy.

 W  związku z  ww. podzia-
łem kompetencji w  zakre-
sie zarządzania populacja-
mi zwierząt łownych na tere-
nach zurbanizowanych oraz 
faktem, iż ww. zadania samo-
rządu województwa stanowią 
zadania zlecone z  zakresu ad-
ministracji rządowej nie pro-
ceduje się wsparcia finanso-
wego poszczególnych podmio-
tów, w tym samorządów gmin-
nych, w  zakresie realizacji ni-
niejszych zadań.

Prawo a problem dzików

ści), m.in. na terenie Pogorzyc 
i  Zagórza, gdzie jest najwięcej 
zgłoszeń.

- Każdą szkodę szacujemy 
i  podchodzimy bardzo poważ-
nie do problemu – zaznacza 
prezes Kucia. - Ogromne pie-
niądze przeznaczamy na gro-

dzenie upraw elektrycznymi 
pastuchami. Polski myśliwy 
mnóstwo czasu poświęca nie 
na swoją pasję, czyli na polo-
wanie, tylko na bycie ochronia-
rzem prywatnych pól rolników 
– stwierdza.

Myśliwi tłumaczą również, 

że pojawianie się dzików bli-
sko zabudowań, we wsi i w mie-
ście, wynika stąd, że właści-
wie wszystkie uprawy zostały 
już zebrane. Dzik szuka schro-
nienia, a  w lesie go nie znaj-
dzie, zwłaszcza w sezonie grzy-
bobrania. Zaszywa się więc 

w  zaroślach, zagajnikach, róż-
nych nieużytkach, a  tych nie 
brakuje na terenach podmiej-
skich. Myśliwi nie pozostawia-
ją złudzeń – dzika fala niszczy 
i  zagraża. I  nie zapowiada się, 
żeby było lepiej.

ĞXNaV] 'XORZVNi
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50 tysięcy złotych 
powędruje z gminy 
Krzeszowice na rzecz 
Szpitala Powiatowego 
w Chrzanowie. 
Mieszkańcy powiatu 
krakowskiego pomogą 
w ten sposób kupić 
nowoczesne łóżka dla 
pacjentów.

Szpital Powiatowy w  Chrza-
nowie posiada prawie 500 zare-
jestrowanych łóżek przeznaczo-
nych do hospitalizacji. Ponad 30 
proc. z nich ma ponad 20 lat.

Od kilku lat systematycz-
nie są one wymieniane na no-
we, elektryczne, z  regulacją 
wysokości. Różnorodne funk-
cje pozwalają na wspomaga-
nie pacjenta podczas scho-
dzenia z  łóżka, ergonomicz-
ne pozycjonowanie do zabie-
gów, ułatwiają transport na 
stół zabiegowy, operacyjny 
lub pod aparat RTG. Pozwala-
ją też na łatwiejszą zmianę po-
zycji w  przypadku długotrwa-
łego leżenia i  zmniejszają ry-
zyko odleżyn u  osób przewle-
kle chorych.

Dyrektor chrzanowskie-
go szpitala Artur Baranowski 
zwrócił się o wsparcie m.in. do 
gminy Krzeszowice. Mimo fak-
tu, że jest to już inny powiat, 
w szpitalu w Chrzanowie leczy 
się wiele pochodzących stam-
tąd osób.

- Ponad 3,5 tysiąca hospitali-
zowanych pacjentów pochodzi 
z  gminy Krzeszowice. Udzie-
liliśmy ponad 6 tysięcy porad 
osobom z tego rejonu. Przyjeż-
dżają tu również na dializy – 
wylicza Artur Baranowski.

Dzięki wsparciu gminy 
Krzeszowice chrzanowski 
szpital będzie mógł kupić 62 
nowe elektryczne łóżka. Krze-
szowiccy radni zdecydowali 
się przekazać na to 50 tys. zł.

To nie pierwszy raz, gdy sa-
morząd Krzeszowic wspiera 
chrzanowski szpital. W  2020 
r. w trakcie epidemii COVID-19 
pomógł m.in. w zakupie respi-
ratora, rok później przezna-
czyli kolejnych 50 tys. zł na za-
kup sprzętu.

(e)

Będą pieniądze 
na łóżka w szpitalu 

5adni z Krzeszowic przekażĂ pieniĂdze na chrzanowski szpitaO� 1ie po 
raz pierwszy

Żłobek został 
zaplanowany 
na działce nieopodal 
przedszkola. O jego 
budowie mówi się 
od kilku lat.

Gmina uzyskała ponad 
3 mln zł na utworzenie 48 
miejsc opieki nad najmłodszy-
mi dziećmi. Budowę żłobka 
obiecywał burmistrz Wacław 
Gregorczyk, startując w  wy-
borach samorządowych. Po-

czątkowo mówiło się o tym, że 
obiekt będzie dobudowany do 
istniejącego budynku przed-
szkola.

- Ze względu na przepisy 
muszą funkcjonować dwa od-
rębne podmioty: przedszko-
le i  żłobek, więc postawimy 
go na działce obok przedszko-
la. Obecnie przygotowywana 
jest dokumentacja – mówi bur-
mistrz Wacław Gregorczyk.

Nie kryje, że do budowy no-
wego obiektu gmina musi spo-
ro dopłacić z własnego budżetu.

- Jeśli będzie to kwota do 1,5 
mln zł, to damy radę, ale jeśli 
wyjdzie więcej, to nie będzie 
z  czego dać – mówił podczas 
sesji rady miejskiej burmistrz.

Zaznaczył, że obecnie w gmi-
nie Krzeszowice prawie 90 
dzieci uczęszcza do niepublicz-
nych placówek, ale są szanse, 
że także gminny żłobek będzie 
miał chętnych.

- Młode rodziny na to cze-
kają – zapewnia radna Renata 
Brzózka.

Ewa Solak

Publiczny żłobek ma powstać 
w Krzeszowicach

1a działce za przedszkoOem ma powstaĄ żłoEek
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OBWIESZCZENIE

Starosty Chrzanowskiego z dnia 05 września 2024 r.

Na podstawie art. 11f ust. 3 i ust. 4 w związku z art. 11a ust. 1 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. o szczególnych zasadach przy-

gotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych (Dz.U.2023.162 t.j.) oraz art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. 

Kodeks postępowania administracyjnego (t.j. Dz. U. z 2024, poz. 572) Starosta Chrzanowski zawiadamia o wydaniu decyzji 

nr 3/2024 z dnia 05 września 2024 r. o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej dla inwestycji pn.: 

„Rozbudowa i budowa ul. Mydlanej w ramach zadania pn.: „Budowa połączenia ul. Mydlanej z ul. Harnes.”

Między liniami rozgraniczającymi teren budowanej drogi położnych w obrębie 0002 Kościelec, jednostka ewidencyjna 

Chrzanów – miasto, gmina Chrzanów, powiat chrzanowski, województwo małopolskie o numerach:

213/26 (do przejęcia w całości); 213/28 (do przejęcia w całości); 904/8 (częściowo objęta inwestycją - własność Gminy Chrzanów); 

4642/3 (częściowo objęta inwestycją - własność Gminy Chrzanów); 242/84 (częściowo objęta inwestycją - własność Gminy Chrza-

nów); 239/35; 239/41 (239/27); 4640/7 (4640/4); 4642/26 (4642/5); 4642/23 (4642/12); 4642/22 (4642/12); 4642/19 (4642/13); 

3818/40 (3818/2); 4642/18 (4642/13); 4642/14 (4642/9); 213/120 (213/73); 213/121 (213/73); 213/114 (213/42); 213/112 

(213/41); 213/110 (213/40); 213/108 (213/39); 213/106 (213/38); 213/104 (213/37); 4423/1 (4423); 213/102 (213/35); 213/100 

(213/34); 213/98 (213/33); 213/96 (213/32); 213/94 (213/31);  213/92 (213/30); 213/125 (213/75); 213/123 (213/74); 

Dla których wnioskuje się o objęcie ich obowiązkiem budowy i przebudowy sieci uzbrojenia terenu, zgodnie 

z przepisem art. 11f ust. 1 pkt 8 lit. e specustawy (tabela poniżej),

L.p.

Nr działki

(wytłuszczono numer, którego dotyczy 

wniosek) Rodzaj robót budowlanych planowanych do wykonania

Przed podziałem Po podziale

1 2 3 4

Obręb: 0002 Kościelec, jednostka ewidencyjna Chrzanów – miasto

1
904/8

(część działki)

Przebudowa istniejących sieci uzbrojenia terenu:

sieć energetyczna

2
239/26

(część działki)

Przebudowa istniejących sieci uzbrojenia terenu:

gazociąg

3
239/36

(część działki)

Przebudowa istniejących sieci uzbrojenia terenu:

sieć energetyczna

4 4642/5
4642/25

(część działki)

Przebudowa istniejących sieci uzbrojenia terenu:

sieć energetyczna

5 4642/9
4642/15

(część działki)

Przebudowa istniejących sieci uzbrojenia terenu:

Gazociąg

6 4642/9
4642/17

(część działki)

Budowa sieci uzbrojenia terenu:

Kanalizacja deszczowa

Dla których wnioskuje się o objęcie ich obowiązkiem przebudowy zjazdów, zgodnie z przepisem art. 11f ust. 1 pkt 8 

lit. h specustawy (tabela poniżej),

L.p.

Nr działki

(wytłuszczono numer, którego 

dotyczy wniosek) Rodzaj robót budowlanych planowanych do wykonania

Przed podziałem Po podziale

1 2 3 4

Obręb: 0002 Kościelec, jednostka ewidencyjna Chrzanów – miasto

1
239/26

(część działki)
-

Przebudowa zjazdu:

przebudowa zjazdu poprzez dowiązanie wysokościowe nawierzchni 

do istniejącej działki nr 239/26

2
239/36

(część działki)
-

Przebudowa  zjazdu:

przebudowa zjazdu poprzez dowiązanie wysokościowe nawierzchni 

do istniejącej działki nr 239/36

3
239/21

(część działki)
-

Przebudowa  zjazdu:

przebudowa zjazdu poprzez dowiązanie wysokościowe nawierzchni 

do istniejącej działki nr 239/21

4
239/11

(część działki)
-

Przebudowa  zjazdu:

przebudowa zjazdu poprzez dowiązanie wysokościowe nawierzchni 

do istniejącej działki nr 239/11

5
239/9

(część działki)
-

Przebudowa  zjazdu:

przebudowa zjazdu poprzez dowiązanie wysokościowe nawierzchni 

do istniejącej działki nr 239/9

6 3818/2
3818/41

(część działki)

Przebudowa  zjazdu:

przebudowa zjazdu poprzez dowiązanie wysokościowe nawierzchni 

do istniejącej działki nr 3818/2 (3818/41 po podziale)

UWAGA: Numery działek podane w nawiasach – nr działek przed podziałem

Starosta Chrzanowski zawiadamia, iż zgodnie z art. 11f ust. ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. o szczególnych zasadach przygo-

towania i realizacji inwestycji w  zakresie dróg publicznych oraz art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. Kodeks postępowania 

administracyjnego z treścią decyzji można zapoznać się, w ciągu 14 dni od zawiadomienia, w Wydziale Architektury i Gospodarki 

Nieruchomościami Starostwa Powiatowego w Chrzanowie, ul. Partyzantów 2, pokój 11 na parterze, w dniach pracy Urzędu: ponie-

działek 7.00 – 17.00, wtorek 7.00 – 15.00, czwartek 7.00 – 15.00, piątek 7.00 – 13.00, środa – dzień wewnętrzny.

Znak sprawy: AGN.6740.2.1.2024.AK9

Od w/w decyzji służy stronom prawo wniesienia odwołania do Wojewody Małopolskiego za pośrednictwem organu wydającego 

decyzję, tj. Starosty Chrzanowskiego na adres: ul. Partyzantów 2, 32- 500 Chrzanów, w terminie 14 dni od daty jej doręczenia. 

Doręczenie uważa się za dokonane w dniu odbioru decyzji przez wnioskodawcę, a dla pozostałych stron po upływie 14 dni od dnia 

publicznego ogłoszenia, tj. ukazania się obwieszczenia o wydaniu decyzji (art. 49 ustawy Kodeks postępowania administracyjnego).

ogłoszenie
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W Chrzanowie nie 
ma ani jednej szkoły 
średniej, w której 
mogłaby bez przeszkód 
uczyć się młodzież 
z niepełnosprawnością 
ruchową. W całym 
powiecie jest jedna 
taka placówka. 
W  Libiążu.

Starania o  to, by zmienić 
tę sytuację, podjęli rodzice 
uczniów poruszających się na 
wózkach, wspierani przez kil-
ku powiatowych radnych z ko-
misji zdrowia oraz edukacji, 
m.in. Ryszarda Kosowskiego 
i Andrzeja Zielińskiego.

TERAZ JEST SUPER
Rodzice są już zaprawie-

ni w podobnym boju, bo za ni-
mi pięcioletnia batalia o windę 
w integracyjnej Szkole Podsta-
wowej nr 1 w  Chrzanowie. Za-
kończona sukcesem.

- Teraz jest naprawdę su-
per. Jest winda, nauczyciele są 
pomocni, pani dyrektor sta-
ra się jak najbardziej udogod-
nić przybywanie w  szkole na-
szym dzieciom. Ponieważ win-
da nie dociera do szatni, to na 

Szkoły średnie bez wind 
i niepełnosprawnych uczniów

Katarzyna Brzeźniak i Anna 
Jarzęcka rozpoczęły starania o 
poprawę dostępności do szkół śred-
nich młodzieży niepełnosprawnej 
ruchowo 

ogłoszenie

przykład sza�i mamy usta-
wione przy windzie, żebyśmy 
nie musiały nigdzie biegać – 
mówią Katarzyna Brzeźniak 
i Anna Jarzęcka, mamy Marce-
la i Błażeja, dwóch szóstoklasi-
stów z  chrzanowskiej „jedyn-
ki” z  niepełnosprawnością ru-
chową.

Poza nimi w szkole jest jesz-
cze dwóch takich uczniów. Ko-
lejny czasem porusza się na 
wózków, czasem o  kulach. Ale 
są też dzieci, które nie korzy-
stają z wózka, ale mają proble-
my z  chodzeniem, wynikające 
z różnych dolegliwości czy dys-

funkcji. A  to jest tylko jedna 
szkoła. W  całym  powiecie ta-
kich uczniów jest dużo więcej.  

TO TYLKO WINDA
Katarzyna Brzeźniak i Anna 

Jarzęcka zdają sobie sprawę, że 
ta optymalna sytuacja, za dwa 
lata, kiedy synowie opuszczą 
podstawówkę, może się diame-
tralnie zmienić. Dlatego już te-
raz rozpoczęły starania o  win-
dy w  lokalnych szkołach śred-
nich. Na pierwszy ogień poszło 
I LO w Chrzanowie.

- Mamy mądrych synów, któ-
rzy są tylko niepełnosprawni 
ruchowo. Nie są przykuci do 
łóżka i  kiedyś w  przyszłości 
mogą normalnie pracować, za-
rabiać pieniądze, być pomoc-
ni innym. Nie muszą żyć z ren-
ty i  zasiłków. Tylko trzeba dać 
im możliwość rozwijania się 
i  kształcenia – zauważa pani 
Katarzyna.

- Są wzorowymi uczniami 
i chcą się uczyć, a ich najwięk-
szym ograniczeniem może być 
brak dostępu do sal lekcyjnych. 
Naprawdę warto to zmienić – 
dodaje pani Anna.

Nie wiedzą, co ich syno-
wie będą robić za dwa lata, ja-
ki będzie ich stan zdrowia, 
czy wszystko potoczy się po-

myślnie, ale wiedzą, że muszą 
zawalczyć o  przyszłość swo-
ich - i  nie tylko swoich - dzie-
ci. Zwłaszcza że nie oczekują 
cudów, tylko windy, dość po-
wszechnego urządzenia w XXI 
wieku.

CIĄGNĄ DO LUDZI
Błażej i  Marcel chodzą do 

jednej klasy i przyjaźnią się.
- To są najlepsi kumple – mó-

wią ich mamy. Interesują ich 
podobne przedmioty: polski, 
historia i  informatyka. Czu-
ją się w nich pewnie i  lubią je. 
Poza tym, np. z  informatyką, 
przynajmniej na razie, wiążą 
swoją przyszłość, bo w tym za-
wodzie niepełnosprawność ru-
chowa nie przeszkadza.

- Nasze dzieci ciągną do lu-
dzi. Bardzo lubią chodzić do 
szkoły, spotykać się z  rówie-
śnikami. Uważam, że powinni 
mieć taką możliwość. Nie ska-
zujmy ich na naukę indywi-
dualną, bo one tego nie chcą – 
apelują mamy.

- Bolało mnie, gdy czytałam 
komentarze w  internecie przy 
staraniu się windę w „jedynce”, 
że tyle lat szkoła nie miała win-
dy i  jakoś było. Przecież to nie 
jest nasza zachcianka, tylko po-
trzeba. Co w tym złego, że chce-

my, żeby nasze dzieci miały ta-
ki sam dostęp do szkoły jak te 
pełnosprawne – mówi pani Ka-
tarzyna.

 JEST STARY SZYB 
WINDOWY

- Nie mamy ani jednego 
ucznia poruszającego się na 
wózku - mówi otwarcie Bo-
żena Bierca, dyrektorka I  LO 
w Chrzanowie.

Jak twierdzi, nie byłaby 
w  stanie zapewnić im pełnej 
dostępności do pracowni szkol-
nych. O  ile lekcje historii, pol-
skiego czy geografii można by 
zorganizować na parterze (do 
którego jest dostęp za pomo-
cą specjalnej platformy), to za-
jęcia z  chemii, fizyki i  biologii 
odbywają się w wyposażonych 
pracowniach na pierwszym 
i drugim piętrze.

A tam nie ma już możliwo-
ści montażu takiej platformy, 
bo prowadzące na piętra scho-
dy są za wąskie.

Toteż Bożena Bierca w  peł-
ni popiera inicjatywę powia-
towych radnych z komisji edu-
kacji oraz zdrowia, dotyczącą 
rozpoczęcia starań o  montaż 
windy w  liceum. Taki postulat 
znalazł się wśród wniosków do 
przyszłorocznego budżetu po-

wiatu. Czy znajdzie się w  bu-
dżecie, tego jeszcze nie wiado-
mo. Wiadomo natomiast, że in-
westycja musiałaby być rozcią-
gnięta w  czasie. Najpierw wy-
konanie dokumentacji projek-
towej, potem budowa. Koniecz-
na jest też opinia budowlana, 
wskazująca, gdzie można by ta-
ki obiekt ulokować.

Dyrektorka Bierca pokazu-
je miejsce w starej części licem, 
gdzie prawdopodobnie znajdu-
je się stary szyb windowy, ni-
gdy niezagospodarowany. Być 
może dałoby się go wykorzy-
stać.

MOŻE BRAKNIE CZASU...
Marcel i  Błażej są w  szóstej 

klasie. Ich rodzice już teraz 
myślą, co będzie, gdy skończą 
podstawówkę, dlatego zwrócili 
uwagę na problem ograniczo-
nej dostępności szkół średnich 
dla uczniów z  niepełnospraw-
nością ruchową. Zdają sobie 
sprawę, że być może dwa lata 
to za mało czasu na doprowa-
dzenie sprawy do końca, więc 
pewnie walczą nie tyle dla swo-
ich, co dla młodszych dzieci. 
Ale to też napędza ich do dzia-
łania, bo są przekonani, że ma 
ono sens.

Grażyna Kaim
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ALWERNIA. Temat 
budowy oczyszczalni 
ma już tak długą 
historię, że można by 
o tym napisać książkę. 
Z każdym rokiem 
fabuła robi się bardziej 
sensacyjna, bo stary 
obiekt to jedna wielka 
rdza.

W gminie funkcjonują 
dwie oczyszczalnie biologicz-
ne: w Alwerni i Okleśnej. Zbi-
gniew Zaręba, prezes Zakła-
du Usług Komunalnych w Al-
werni, mówi, że jest to archa-
iczna technologia. Przyznaje, 
że nawet gdyby udało się po-
zyskać finansowanie rządowe 
czy unijne, to przez najbliż-
sze lata oczyszczalnia w  Al-
werni, do momentu wybudo-
wania nowego obiektu, musi 
być czynna.

- Tam jest jedna wielka rdza. 
Jak pierwszy raz zobaczyłem 
oczyszczalnię w  Alwerni, to 
płakać się chciało. To są ogrom-
ne zaniedbania z  lat zamierz-
chłych – stwierdza Zbigniew 
Zaręba, prezes ZUK od listopa-
da 2023 r. Zakład jest w stu pro-
centach spółką gminną.

TRUDNOŚCI
Żeby dostać się do gmin-

nej oczyszczalni, trzeba prze-
jechać bramę Alventy (daw-
ne zakłady chemiczne). Ponad-
to obiekt nie posiada swojego 
przyłącza energetycznego, co 
generuje duże koszty (666 tys. 
zł. od stycznia do września).

Nowa oczyszczalnia ma sta-
nąć na gminnej działce przy 
Krasickiego w Alwerni.

- Temat ciągnie się latami. 
Na razie nic się nie dzieje pod 
względem wykonawczym. Ja-
kie są trudności? - dopytuje 
radny Józef Szymocha.

- Finansowe – odpowia-
da prezes ZUK. - Szacunkowy 
koszt nowej oczyszczalni na 
15 tysięcy mieszkańców to 50 
milionów złotych. Technicz-
nie jesteśmy gotowi. Mamy de-
cyzję środowiskową, umożli-
wiającą ogłoszenie przetargu 
w  trybie „zaprojektuj-wybu-
duj”. W  ciągu góra trzech lat 
powstałaby oczyszczalnia – 
zapewnia.

MARZENIE
Skąd jednak wziąć tak du-

że pieniądze? Zbigniew Za-
ręba informuje, że budowa 
oczyszczalni nie kwalifikuje 
się ani do aktualnych konkur-
sów unijnych, ani do KPO. Ta-
kiego zadania nie umieszczono 
również w Zintegrowanych In-
westycjach Terytorialnych dla 
powiatu chrzanowskiego, bo 
w ramach ZIT-u Alwernia chce 
zrewitalizować zalew Skowro-
nek.

- Jeśli chodzi o  regionalne 
programy, to w  obecnej per-
spektywie czasowej nie ma 
możliwości zdobycia żadne-
go dofinansowania na no-
wą oczyszczalnię – stwierdza 
prezes Zbigniew Zaręba.

- Gdzie tkwi błąd, że nigdzie 
nie zostaliśmy ujęci? – docie-
kała radna Dorota Kłosek na 
ostatniej komisji komunalnej, 
ale nie doczekała się więcej 
konkretów.

- Zarówno ja, jak i pani bur-
mistrz będziemy starać się 
o  pozyskanie pieniędzy. Mo-
im wielkim marzeniem jest, że-

by pozostawić po sobie oczysz-
czalnię ścieków – deklaruje 
Zbigniew Zaręba.

BOMBA
Na ostatniej komisji ko-

munalnej zrobiło się gorąco. 
Radny Józef Szymocha nie dał 
się zbyć obietnicami.

- Poprzedniemu prezesowi 
ZUK zarzucano brak postę-
pów w sprawie nowej oczysz-
czalni. A  jakie pan poczynił 
postępy? - dopytuje Szymo-
cha.

- Jeśli pan myśli, że zała-
twienie 50 milionów jest pro-
stym tematem, to proszę mnie 
zastąpić – odcina się Zaręba.

- Nie widzę w  działaniach 
aktualnego zarządu ZUK in-
nego podejścia niż poprzed-
nio, żeby rozwijać spółkę. Ca-
ła infrastruktura wodno-ka-
nalizacyjna w  gminie Alwer-
nia jest tak przestarzała, że 
siedzimy na bombie – kryty-
kuje radny Józef Szymocha.

- Przychody ze sprzedaży 
wody wynoszą 1,6 mln zł brut-
to (mieszkańcy płacą 5,86 zł 
za kubik). Tymczasem zatrud-
nienie 32 pracowników kosz-
tuje 1 mln 962 tys. zł brutto, 
czyli przychody z wody nawet 
nie pokrywają wynagrodzeń. 
A  pan mi mówi o  jakichś in-
westycjach z  naszych docho-
dów? - denerwuje się prezes 
Zaręba.

Wylicza, iż ZUK zakupił 
m.in. ogniwa fotowoltaicz-
ne oraz zlewnię monitorują-
cą ilość i jakość ścieków zrzu-
canych do oczyszczalni przez 
właścicieli beczkowozów.

- Teraz każdy wozak jest ewi-
dencjonowany w  systemie – 
zaznacza.

Stara oczyszczalnia nie przerobi ścieków 
z nowych bloków

6tara oczyszczaOnia ścieków znajduje się na terenie spółki AOYenta �dawniej =akłady &hemiczne AOwernia�
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POMAGAMY W ZAKUPIE 

WĘGLA ZE SKLEPU PGG

WĘGIEL WORKOWANY
DOSTĘPNY BEZ ZBĘDNYCH 
FORMALNOŚCI 

AUTORYZOWANY 
DYSTRYBUTOR

32 753 68 05
504 279 654

Sortyment   

Kostka Janina/Sobieski  

Kostka II Sobieski   

Orzech Janina/Sobieski  

Sobieski 26 Groszek Plus  

Sobieski 26 Groszek Plus konfekcjonowany

Jaret Plus Groszek Plus konfekcjonowany 

Trzebinia 
ul. 1 Maja 61

pon.-pt.  6 - 16
sob. 6 - 13

Największa obniżka!
TANIEJ JUŻ NIE BĘDZIE

www.bostar.com.pl

Skład opału
Krzeszowice, ul. Zagrody 5

info@bostar.com.pl
tel. 12 258 39 55, 

664 280 615

Skład opału i materiałów 
budowlanych
w Regulicach

tel. 12 283 11 20, 
728 804 061

Ruszyła wielka obniżka cen węgla!
Zapraszamy do naszych składów.

W ofercie posiadamy 
węgiel w sortymentach 

kostka, orzech, ekogroszek.
BEZ ZBĘDNYCH FORMALNOŚCI

ZAPEWNIAMY TRANSPORT

Ruszyła wielka obniżka cen węgla!
Zapraszamy do naszych składów.

W ofercie posiadamy 
węgiel w sortymentach 

kostka, orzech, ekogroszek.
BEZ ZBĘDNYCH FORMALNOŚCI

ZAPEWNIAMY TRANSPORT

ogłoszenie

ŚCIEŻKA 
DO BRUKSELI

Nowa oczyszczalnia w  Al-
werni jest również niezbęd-
na, aby mogło rozwijać się bu-
downictwo wielorodzinne. 
Przypomnijmy, że takie pla-
ny ma SIM Ziemia Krakowska 
(działka w  sąsiedztwie skrzy-
żowania Mickiewicza i  Le-
śnej w  Alwerni), ale też spół-

ka Alventa. Na razie mówi się 
o podłączeniu ok. 200 nowych 
użytkowników.

- Nie ma najmniejszych 
szans, żeby stara oczyszczalnia 
to przerobiła – nie pozostawia 
złudzeń prezes Zbigniew Za-
ręba.

W rozmowie z  „Przeło-
mem” burmistrzyni Beata Na-
dzieja-Szpila mówi bardzo 

ogólnikowo, że będzie chcia-
ła „wydeptać ścieżkę” bezpo-
średnio do rządu, a nawet do… 
Brukseli, żeby zdobyć finan-
sowanie. Dodaje, że trzeba 
uzupełnić koncepcję oczysz-
czalni o  nowoczesne techno-
logie ekologiczne. 

Cokolwiek to znaczy, bo 
szczegółów nie ujawnia.

ĞXNaV] 'XORZVNi
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DULOWA. Przed 
przejazdem kolejowym 
stanęły zapory 
drogowe i obowiązuje 
zakaz ruchu w obu 
kierunkach. Nie 
dotyczy on jedynie 
pojazdów budowy.

Do tej pory z  przejazdu ko-
lejowego przy Tenczyńskiej 
w  Dulowej korzystali pracow-
nicy Nadleśnictwa Chrzanów, 
kierowcy wywożący drewno 
z lasu, strażacy oraz osoby, któ-
re wybierały się na spacer do 
Puszczy Dulowskiej i zostawia-
ły auta na jej skraju, już po dru-
giej stronie torów.

Teraz przejechać się już tędy 
nie da. Przed przejazdem kole-
jowym stanęły zapory drogo-
we i  obowiązuje zakaz ruchu 
w  obu kierunkach. Na drugą 
stronę bez przeszkód mogą się 
przedostać jedynie piesi lub 
rowerzyści.

Jak informuje Piotr Hamar-
nik z  zespołu prasowego PKP 
Polskie Linie Kolejowe SA, roz-
poczęły się prace związane ze 
zmianą przejazdu kategorii B 
na przejście kategorii E dla pie-
szych i rowerzystów.

Przypomnijmy, że w  ubie-
głym roku wrócił temat likwi-
dacji przejazdu kolejowego 
przy Tenczyńskiej w  Dulowej, 
o  czym pisaliśmy na naszych 
łamach.

Ma to związek z  planowaną 
przez kolej likwidacją wszyst-
kich przejazdów publicznych 
w poziomie szyn na odcinku Ja-
worzno Szczakowa - Trzebinia 

- Kraków Główny Towarowy. 
W  Dulowej jest przejazd pu-
bliczny kategorii B.

W związku z  tym, że za-
równo Nadleśnictwo Chrza-
nów i  Nadleśnictwo Krzeszo-
wice nie były zainteresowa-
ne utrzymaniem i  korzysta-
niem z  przejazdu, upadł te-
mat przekształcenia go z  ka-

tegorii B na kategorię F, czy-
li wewnętrzny.

Przypomnijmy, że byłby on 
wówczas otwierany wyłącz-
nie na potrzeby użytkowni-
ka w  wyznaczonych wcześniej 
terminach i  zgodnie z  obowią-
zującymi przepisami. Gdyby 
więc utworzono w tym miejscu 
przejazd kategorii F, piesi i ro-
werzyści nie mogliby z  niego 
korzystać.

W marcu ubiegłego roku 
burmistrz Trzebini Jarosław 
Okoczuk doszedł do porozu-
mienia z  przedstawicielami 
PKP PLK SA. Rozwiązaniem, 
na które przystały obie stro-
ny, jest zmiana przejazdu kate-

gorii B na przejście kategorii E 
dla pieszych i rowerzystów.

Gdy to nastąpi, przejazd sa-
mochodów nie będzie już moż-
liwy, ale każdy chętny będzie 
mógł się tędy wybrać do Pusz-
czy Dulowskiej na spacer lub 
przejażdżkę rowerem.

Pracownicy nadleśnictwa 
czy jednostki straży pożarnej, 
pogotowia lub policji, chcąc 
dostać się do kompleksu leśne-
go, będą musieli skorzystać na 
przykład z  wiaduktu w  Wo-
li Filipowskiej lub przejazdu 
w Młoszowej (do momentu od-
dania do użytku budowanego, 
nowego wiaduktu).

0iFKağ KRryF]an

Przejazd zamknięty 
dla samochodów

Przejazd kolejowy w Dulowej
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BABICE. 
Uruchomienie nowej 
linii autobusowej, 
wydłużenie 
istniejących oraz 
utworzenie punktów 
przesiadkowych. 
To pomysły na 
usprawnienie połączeń 
komunikacyjnych 
z Chrzanowem, 
Oświęcimiem 
i Krakowem.

Od lat gminna komunika-
cja publiczna opiera się przede 
wszystkim na prywatnych 
przewoźnikach. Współpraca 
z  ZKKM Chrzanów ogranicza 
się do kursów autobusów linii 
38 oraz B, którymi mieszkań-
cy Mętkowa oraz Zagórza do-
jadą do Chrzanowa lub Libią-
ża, oraz wydłużenia kursów 
linii 17A i  32A do Wygiełzowa 
w okresie od lipca do września.

Przypomnijmy, że jeszcze do 
końca 2011 r. na trasie Chrzanów 
– Zagórze jeździły regularnie 
autobusy ZKKM Chrzanów. Po 
rezygnacji z tej usługi samorzą-
dowcy z  Babic postawili na mi-
nibusy prywatnego przewoźni-
ka. Od 2012 r. dopłacają do tych 
przewozów powiatowi, który 
jest formalnym organizatorem 
komunikacji ponadlokalnej. Do 
2022 r. gmina Babice finanso-
wała tę linię w  stu procentach. 
W ubiegłym roku mogła po raz 
pierwszy sporo zaoszczędzić, bo 
powiat otrzymał dofinansowa-
nie z  Funduszu Rozwoju Prze-
wozów Autobusowych. W  tym 
roku jest podobnie.

Z kolei we wrześniu 2020 r. 
gmina Babice utworzyła trzy 
własne linie minibusowe: 
z Rozkochowa, Jankowic i Męt-
kowa do Chrzanowa. Dzięki te-
mu mieszkańcy tych wiosek 
mogą liczyć na większą liczbę 
połączeń w  dni powszednie, 
ale również na kursy weeken-
dowe. Decyzja ta spowodowa-
na była zmniejszeniem, a  na-
wet całkowitym zawieszeniem 
połączeń realizowanych wcze-
śniej przez prywatnych prze-
woźników kursujących na tra-
sach z  Chrzanowa do Mętko-
wa i  Rozkochowa, w  efekcie 
czego wioski te zostały odcięte 
od świata. W  przypadku tych 
trzech linii gmina również mo-
że co roku liczyć na dotację 
z  Funduszu Rozwoju Przewo-
zów Autobusowych.

O ile do Chrzanowa miesz-
kańcy babickiej gminy ma-
ją jeszcze czym dotrzeć, to 
w  przypadku dojazdu trans-
portem publicznym do innych 
miast jest już problem.

Przewoźnicy zrezygnowa-
li z  połączeń minibusowych 

relacji Oświęcim – Kraków 
(przez gminę Babice). W  efek-
cie zmniejszyła się liczba kur-
sów do stolicy Małopolski (po-
zostali jeszcze przewoźnicy 
jeżdżący z Babic i Bolęcina). Na-
tomiast z Oświęcimiem nie ma 
już z Babic żadnych połączeń.

Jak mówi wójt Babic Rado-
sław Warzecha, podczas paź-
dziernikowych komisji ma 
dyskutować z radnymi nad roz-
wiązaniami komunikacyjny-
mi, które miałyby zacząć funk-
cjonować od 1 stycznia 2025 r.

Jeden z  wariantów zakłada 
utrzymanie status quo. Inny na-
tomiast wprowadza dość istot-
ne zmiany. Chodzi m.in. o  uru-
chomienie zupełnie nowej linii 
relacji Zator – Trzebinia, przez 
gminę Babice. Miałaby ona po-
wstać np. w  ramach Małopol-
skich Linii Dowozowych, orga-
nizowanych przez Koleje Mało-
polskie, lub dzięki dofinansowa-
niu z  Funduszu Rozwoju Prze-
wozów Autobusowych (wów-
czas za organizację odpowiadał-
by wojewoda małopolski).

Przy okazji miałyby powstać 
punkty przesiadkowe, do któ-
rych byłby organizowany do-
wóz mieszkańców z  miejsco-
wości, przez które nie jeździ-
łyby autobusy relacji Zator 
– Trzebinia. W  tym wypad-
ku chodzi przede wszystkim 
o Rozkochów i Mętków.

- Dawałoby to możliwość 
szybszego dojazdu do Krakowa 
oraz opcja dotarcia do Oświę-
cimia przez Zator. Wiązałoby 
się to z  przesiadkami, ale te-
go się nie uniknie. Gdyby kurs 
autobusów jadących obecnie 
z  Krakowa do Alwerni (linia 
A44 Małopolskich Linii Dowo-
zowych – dop. red) został prze-
dłużony do Babic, to do stolicy 
Małopolski jechałyby godzi-
nę i 15 minut. Trochę długo. Ja-
dąc z Babic do Trzebini i prze-
siadając się na pociąg, dotrze-
my w niespełna godzinę. Musi-
my przedyskutować, które roz-
wiązanie będzie bardziej opty-
malne dla mieszkańców – mó-
wi Radosław Warzecha.

To nie wszystko. W  grę 
wchodzi jeszcze przedłuże-
nie linii autobusowych ZKKM 
Chrzanów do Babic oraz Zagó-
rza (ewentualnie do Mętkowa). 
W  tym wypadku wiele zależy 
jednak od tego, jaką kwotę za-
życzy sobie związek komuni-
kacyjny.

Jak mówi wójt, transport pu-
bliczny musi być organizowa-
ny w  racjonalny sposób i  ade-
kwatny do możliwości finan-
sowych gminy. Według niego 
autobus lub minibus kursują-
cy co godzinę jest wystarczają-
cy, ale w godzinach szczytu po-
winno być więcej połączeń.

0iFKağ KRryF]an

Komunikacja 
od stycznia 
po nowemu?

Od kilku miesięcy 
z Chrzanowa 
do Krzeszowic 
nie dotrzemy już 
bezpośrednio 
żadnym minibusem. 
Dotychczasowe 
pomysły, aby to 
zmienić, wciąż 
nie doczekały się 
realizacji.

Od kilku lat zaczęło regular-
nie ubywać połączeń minibu-
sowych na trasie Chrzanów - 
Kraków (przez Trzebinię, Mło-
szową, Dulową, Wolę Filipow-
ską, Krzeszowice). Z obsługi tej 
trasy zaczęli rezygnować kolej-
ni prywatni przewoźnicy, a od 
kwietnia nie kursują już żadne 
minibusy na tym odcinku.

Problem komunikacyjny 
dotknął m.in. mieszkańców 
wschodniej części Dulowej. 
Znajdujące się tam przystanki 

(jeden w  kierunku Krakowa, 
a  drugi w  stronę Chrzanowa) 
nie są już obsługiwane przez 
żadnego przewoźnika.

Ludzie muszą przejść spo-
ry kawałek na inny przysta-
nek, skąd odjeżdżają autobusy 
w kierunku Chrzanowa, lub na 
stację kolejową, z  której moż-
na jechać pociągiem m.in. do 
Krzeszowic czy Krakowa. Doj-
ście pieszo ponad kilometr 
wzdłuż ruchliwej drogi krajo-
wej 79 jest dla osób starszych 
ogromnym wyzwaniem.

Samorządowcy wspólnie ze 
związkiem komunikacyjnym 
Chrzanowa, Libiąża i  Trzebini 
przedstawili wstępne pomysły 
zorganizowania połączeń au-
tobusowych pomiędzy dwoma 
powiatami. Ostatecznie zrezy-
gnowali z uruchomienia linii do 
Krakowa, bo ich zdaniem ofer-
ta połączeń kolejowych ze stoli-
cą Małopolski jest bardzo dobra.

Pozostał temat nowej linii 
Krzeszowice – Trzebinia. Jed-

nocześnie związek komunika-
cyjny wziął pod uwagę rozwią-
zanie, dzięki któremu autobu-
sy ZKKM mogłyby dojeżdżać 
do wschodniej części Dulowej 
i  obsługiwać tamtejsze przy-
stanki. Udało się bowiem zna-
leźć miejsce, gdzie autobusy 
mogłyby nawracać.

Przedstawiciele ZKKM spo-
tkali się z  właścicielem firmy 
KOKO (zakład pracy znajdu-
je się nieopodal granicy Dulo-
wej i  Woli Filipowskiej) i  uzy-
skali pisemne potwierdzenie 
nieodpłatnego użyczenia czę-
ści należącego do niego gruntu 
na zlokalizowanie dodatkowe-
go przystanku. Miałby się on 
znajdować w rejonie pobliskiej 
stacji paliw. Z  przystanku mo-
głyby również korzystać osoby 
pracujące w KOKO.

- Wstrzymaliśmy prace nad 
tym rozwiązaniem ze względu 
na pojawienie się oferty pry-
watnego przewoźnika, który 
chce uruchomić linię minibu-

sową z  Krzeszowic do Chrza-
nowa. Uznaliśmy, że spełni to 
oczekiwania pasażerów w  lep-
szym stopniu niż nasze połą-
czenia. Byłby to bowiem kło-
pot dla osób jadących od stro-
ny Psar w  kierunku Trzebi-
ni, gdyż podróż zostałaby wy-
dłużona – mówi Marek Dy-
szy, przewodniczący zarządu 
ZKKM Chrzanów.

Przypomnijmy, że prywat-
nym przewoźnikiem jest Ry-
szard Malczyk, właściciela fir-
my Moto Trans z Woli Filipow-
skiej. Jego busy miałyby obsłu-
giwać wszystkie przystanki na 
trasie Krzeszowice – Chrza-
nów Szpital, łącznie z punktem 
przy PKP w Trzebini.

Na razie jednak nie wiado-
mo, kiedy linia minibusowa 
zostanie uruchomiona. Prze-
woźnik musi wpierw załatwić 
wszelkie niezbędne formalno-
ści. Liczy, że uda mu się to zro-
bić jeszcze w tym roku.

�0K�

Autobusy nie pojadą pod zakład pracy

Przejście kolejowe kategorii E to 
przejście użytku publicznego, wy-
posażone w półsamoczynne sys-
temy przejazdowe lub samoczyn-
ne systemy przejazdowe albo 
kołowrotki, barierki lub labirynty.

eprasa.pl 52566c0eb3
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Fundusze 

Europejskie 

w Małopolsce. 

20 lat powodów 

do dumy!
eprasa.pl 52566c0eb3
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ZDJĘCIA: MICHAŁ STAWOWIAK

Doceń wyjątkową metamorfozę, jaką 

przeszła Małopolska z Funduszami 

Europejskimi. Przyjrzyj się inwestycjom 

zrealizowanym dzięki unijnym środkom. 

Zobacz jak doskonale Małopolanie 

wykorzystali szansę na rozwój, jaką dało 

im europejskie wsparcie.

Zapraszamy na wystawę plenerową zatytułowaną „20 lat Fun-

duszy Europejskich w Małopolsce”, która jest jubileuszowym 

podsumowaniem przemian, jakie od 2004 roku przeszedł nasz 

region przy wsparciu Funduszy Europejskich, a jednocześnie 

podziękowaniem złożonym wszystkim mieszkańcom Mało-

polski, którzy te przemiany tworzyli. Wystawę można oglądać 

przez dwa miesiące w 20 miejscowościach w całym regionie.

Mądrze zainwestowane środki unijne służą nam wszystkim – 

to najważniejszy przekaz tej wystawy. Chcemy pokazać Ma-

łopolanom, że przez 20 lat obecności Funduszy Europejskich 

w naszym regionie zmieniło się bardzo wiele i że mamy wszyscy 

powody do dumy, bo to nasza wspólna zasługa. Środki unijne 

są inwestowane z myślą o nas wszystkich, są też dostępne dla 

każdego, kto chce zrealizować przedsięwzięcie z korzyścią dla 

swojej okolicy, lokalnej wspólnoty, sąsiadów. Dowody na to są 

widoczne niemal na każdym kroku. To sprawny, nowoczesny 

transport i infrastruktura, rozwój kulturalny, oferta edukacyj-

na i zdrowotna, dostępność usług, szeroko rozumiany komfort 

życia – podkreśla Łukasz Smółka, Marszałek Województwa 

Małopolskiego.

Zobacz gdzie i kiedy będzie można obejrzeć wystawę 

„20 lat Funduszy Europejskich w Małopolsce”

● 31.08 - 11.09:

Dąbrowa Tarnowska, dziedziniec Ośrodka Spotkania Kultur 

- ul. Berka Joselewicza 6

Proszowice – Rynek

Zakliczyn - Rynek

Limanowa - Rynek

● 14.09 - 25.09:

Miechów, Park Miejski - ul. Racławicka 37b

Olkusz - Rynek

Bobowa, kompleks sportowo-rekreacyjny - ul. Zielona

Piwniczna-Zdrój, Park Zdrojowy - ul. Tadeusza Kościuszki 8

● 28.09 - 9.10:

Chrzanów - Plac Tysiąclecia

Krzeszowice - Rynek

Krościenko n. Dunajcem - Rynek

Zakopane - Plac Niepodległości

● 12.10 - 25.10:

Zator - Rynek

Wadowice - Rynek

Maków Podhalański - Rynek

Kraków - Rynek Podgórski

Pobierz aplikację Mapy Małopolski i bez problemu znajdź wystawę 

we wszystkich lokalizacjach.

https://mapymalopolski.pl/app/mapa/miip/wystawy-fundusze-europejskie/

eprasa.pl 52566c0eb3
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Liceum Pedagogiczne w Krzeszowicach ist-
niało w latach 1946-1970. Początkowo placów-
ka mieściła się w  Starym Pałacu. Jak pisze 
w swojej publikacji Łukasz Skalny, gdy w 1953 
r. stan techniczny budynku pogorszył się, dwa 
odziały szkoły zostały umieszczone w Liceum 
Ogólnokształcącym, jeden w  Państwowym 
Domu Młodzieży, a  kolejne dwa w  dawnych 
stajniach angielskich.

W 1958 r. uczniowie przenieśli się do nowe-
go budynku, gdzie obecnie mieści się Zespół 
Szkół Ponadpodstawowych w Krzeszowicach.

W latach istnienia krzeszowickiego li-
ceum pedagogicznego, czyli od 1948 do 1970 
r., szkołę ukończyło łącznie 1291 osób. Więk-
szość ukończyła studia, piastując również wy-
sokie stanowiska w  oświacie, będąc kurato-
rami, wizytatorami, dyrektorami, metodyka-
mi. Niektórzy uzyskali stopnie naukowe i by-
li zatrudniani jako pracownicy naukowi wyż-
szych uczelni. Część byłych absolwentów wy-
brała szkoły oficerskie i milicyjne.

WSPOMNIENIA ABSOLWENTÓW 
LICEUM PEDAGOGICZNEGO 

W KRZESZOWICACH
Zofia Kuć

Egzamin dojrzałości zdawaliśmy w 1964 ro-
ku. Ponad 60 osób z  dwóch klas. Jednej żeń-
skiej i  jednej żeńsko-męskiej. Ja chodziłam 
do tej pierwszej, liczącej 33 uczennice. Śmia-
ło można powiedzieć, że nasza szkoła było eli-
tarna. Poziom nauczania był bardzo wyso-
ki. Uczyliśmy się całymi dniami i nocami. Na-
uczyciele byli wspaniali. Potrafili nas zachęcić 
do nauki i  odpowiednio wychować. Tak, aby 
idąc między ludzi, być przykładem. Dlacze-
go wybrałam tę szkołę? Zawsze chciałam być 
nauczycielką. Podobał mi się ten zawód. Jako 
dziecko bawiłam się w  nauczycielkę. Trudno 
było się tu jednak dostać. Z Trzebini, z której 
pochodzę, zdawało tutaj pięć osób i  tylko ja 
się dostałam. Było to dla mnie duże wyróżnie-
nie. Naszą wychowawczynią była pani Jadwi-

ga Macuska, która później pracowała także 
w  Liceum Ogólnokształcącym w  Krzeszowi-
cach. Uczyła matematyki, a  więc przedmiotu, 
którego nie znoszę i zawsze się go bałam. Raz 
uciekłam z  lekcji i  całą godzinę przesiedzia-
łam w  przyszkolnym ogrodzie. Mimo wszyst-
ko udało mi się bez większych problemów 
zdać maturę z  matematyki i  później uczyłam 
jej nawet przez pewien czas. Po maturze stu-
diowałam w  Cieszynie, a  potem przez 32 lata 
byłam nauczycielką wychowania muzycznego 
w Szkole Podstawowej nr 2 w Trzebini, miesz-
czącej się we wschodnim skrzydle budynku, 
gdzie obecnie znajduje się Zespół Szkół Eko-
nomiczno-Chemicznych w  Trzebini. Prawie 
wszystkie absolwentki naszego liceum praco-
wały później w  szkole. Mężczyźni raczej szli 
do wojska lub do pracy w  urzędach. Czterech 
kolegów pozostało na uczelniach wyższych, 
robiąc doktoraty.

Płk Henryk Odrzywołek
To przypadek zdecydował, że się urodzi-

łem. Mój ojciec od 1937 r. służył w  Równem 
w  Ukrainie. W  listopadzie 1939 r. miał za-
kończyć służbę i wrócić do Woli Filipowskiej. 
W czerwcu jednak całą jednostkę przeniesio-
no do Wejherowa. 2 września podczas obrony 
Gdyni ojciec został ranny. Leżał w szpitalu ja-
ko jeniec. Potem trafił do stalagu. Na wiosnę 
1940 r. bauerzy, którzy szukali siły roboczej, 
zabrali go stamtąd do miejscowości Zachan, 
czyli dzisiejszego Suchania. Pracował tam do 
października 1943 roku i  dał dyla. Dostał się 
do Szczecina. Tam wsiadł w pociąg. Cały czas 
musiał się rozglądać, bo go ścigali. W  koń-
cu dostał się do Gliwic, a stamtąd do Katowic, 
skąd do Trzebini szedł już pieszo. Pozostała 
do przekroczenia granica między Trzecią Rze-
szą a Generalnym Gubernatorstwem. Poszedł 
w  kierunku Sierszy. Widząc wszędzie patro-
le, trzymał się lasu. Nagle widzi, jak chłop je-
dzie konno. Pyta go: jak się dostać przez grani-
cę, bo nie mam papierów, a uciekłem z niewo-

li. Chłop się podrapał po głowie i mówi: wiesz 
co, siadaj na tego konia i  jedź. Nie zatrzymuj 
się i  nie rozglądaj. Koń cię zaniesie. Ja mam 
papiery i pójdę pieszo. Tak ojciec wrócił w ro-
dzinne strony.

O wyborze szkoły zdecydowali za mnie ro-
dzice. W ogóle urodziłem się w połowie ósme-
go miesiąca i  miałem szybko umrzeć. Cały 
czas byłem słabowity. Byłem jednak najstar-
szy z rodzeństwa, więc jak trzeba było, to mu-
siałem fizycznie pracować. Rodzice stwierdzi-
li jednak, że całe życie fizycznie nie będę pra-
cować, bo jestem za słaby. Uznali, że zawód na-
uczycielski jest lekki. Poza tym są ferie i  wa-
kacje, więc dam radę. Gdy przyszedłem do 
szkoły, zafascynowała mnie muzyka. Rodzice 
kupili mi mandolinę, bo na inny instrument 
nie było ich stać. Zgłosiłem się do prowadzą-
cego orkiestrę nauczyciela muzyki Stanisła-
wa Węgrockiego. Popatrzył na mnie. Ja waży-
łem wtedy niewiele ponad 40 kg. Dał mi wal-
tornię, bo tam nie trzeba wiele dmuchać. Mnie 
się jednak marzyła trąbka. Gdy kolega grający 
na tym instrumencie złamał sobie rękę, profe-
sor powiedział do mnie: jak w ciągu dwóch ty-
godni nauczysz się tego, co on miał zagrać, to 
dostaniesz trąbkę. Drugiego dnia wszystko za-
grałem.

Mieliśmy w  liceum historyczkę, panią Ire-
nę Karpińską. Kiedy omawiała rozbiory Pol-
ski, zaczynała płakać, a  wraz z  nią wszystkie 
dziewczyny w  klasie. Jak przyszedł temat Po-
wstania Warszawskiego, to rwała sobie wło-
sy z  głowy. Totalna histeria. Pomyślałem, że 
jesteśmy w domu wariatów. Powiedziałem so-
bie, że więcej na historię nie przyjdę. Jeździ-
łem więc na wagary do Krakowa. Będąc do-
rosłym mężczyzną, dowiedziałem się, że pa-
ni Irena Karpińska to był najdzielniejszy 
człowiek, jakiego w  życiu spotkałem. War-
szawianka, która straciła męża w  Powsta-
niu Warszawskim. Została sama z  dwoma có-
reczkami: roczną i  trzyletnią. Trafiła z  nimi 
do zbiorczego obozu w  Pruszkowie. Stamtąd 

ktoś ją wyciągnął i  wylądowała w  Olkuszu, 
gdzie nauczała w  szkole podstawowej. Potem 
zaproponowano jej naukę w  Liceum Pedago-
gicznym w  Krzeszowicach. Wychowała i  wy-
kształciła obie dziewczynki, które skończy-
ły studia na Uniwersytecie Jagiellońskim. Po 
tym wszystkim, jak to do mnie dotarło, zaczą-
łem się wstydzić, więc chodzę do niej na cmen-
tarz i za każdym razem proszę o wybaczenie.

Pamiętam też profesora Tadeusza Orlofa. 
To był ostry nauczyciel. Baliśmy się go. Jedne-
go dnia dostałem od niego dwie oceny w ciągu 
pięciu minut. Poprosił mnie o odczytanie wy-
pracowania. Trzeba było wyjść na środek sa-
li, otworzyć zeszyt i przeczytać. Tak też zrobi-
łem. Profesor przyznał, że to dobre wypraco-
wanie. Wpisał do dziennika czwórkę i  mówi: 
dawaj ten zeszyt, to ci pokwituję. Daję mu ze-
szyt, a tam wypracowania nie ma. Jak się wku-
rzył. Za tą czwórką postawił mi w  dzienniku 
lufę.

Po szkole zdecydowałem, że nie będę na-
uczycielem, tylko idę do wojska. Trafiłem do 
oficerskiej szkoły łączności. Trochę przez 
przypadek. Napisałem, że chcę iść do oficer-
skiej szkoły wojsk ochrony pogranicza, miesz-
czącej się w Kętrzynie. Liczyłem, że trafię póź-
niej gdzieś na granicę, blisko domu. W związ-
ku z  tym, że miałem dobry słuch, skierowa-
li mnie do łączności. Potem skończyłem Woj-
skową Akademię Polityczną imienia Felik-
sa Dzierżyńskiego. Pracę magisterską pisa-
łem z prakseologii. Na obronę mojej pracy żo-
na przyprowadziła profesora Tadeusza Kotar-
bińskiego, który był bardzo ciekaw, kto z mło-
dych ludzi jeszcze się interesuje prakseolo-
gią. Potem skończyłem jeszcze cztery pody-
plomówki. Pracę kończyłem na stanowisku 
wiceszefa kultury Wojska Polskiego. Organi-
zowałem jeszcze ostatnie dwa festiwale w Ko-
łobrzegu. Zjeździłem prawie całą Europę, or-
ganizując wystawy i  inne wydarzenia kultu-
ralne.

0iFKağ KRryF]an

Elitarni absolwenci liceum
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W maju 1964 roku przystąpili do egzaminu dojrzałości. Po 60 latach absolwenci nieistniejącego już Liceum Pedagogicznego w Krzeszowicach spotkali się, 
by powspominać szkolne lata.
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Jest aktorką. Zagrała 
w takich filmach, 
jak „Bezmiar 
sprawiedliwości”, 
„Skorumpowani” 
czy w serialach 
„M jak Miłość”, „Fala 
zbrodni”. Anna 
Dijuk-Bujok mieszka 
w Krzeszowicach, jest 
zastępcą dyrektora 
Centrum Kultury 
i Sportu. Pracuje też 
jako trener wokalny 
oraz wykładowca 
Szkoły Aktorskiej 
SPOT w Krakowie. 
Opowiada o swoich 
pasjach w rozmowie 
z Ewą Solak.

Ze sceną jest pani związana 
już ponad 30 lat. Kawał czasu.
Pierwszy raz zagrałam w spek-
taklu, mając 17 lat. To był mo-
ment mocno przełomowy 
w moim życiu.
Jak to się zaczęło?
Byłam dzieckiem teatru. Wy-
chowałam się w teatrze. Mo-
ja mama była kierownikiem 
pracowni fryzjersko-charak-
teryzatorskiej w Operze Kra-
kowskiej. Całe moje dzieciń-
stwo toczyło się właśnie tam. 
Bardzo chciałam występować 
na scenie. Od piątego roku ży-
cia uczyłam się baletu w Studiu 
Baletowym przy Operze i Ope-
retce w Krakowie pod okiem 
nieżyjącego już tancerza i cho-
reografa Jacka Heczko, potem 
był kurs tańca towarzyskiego 
i taniec ludowy w Zespole Pie-

Chcę jeszcze zagrać w filmie kostiumowym

Anna Dijuk-Bujok
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Po latach przerwy 
druhowie i druhny 
z Ochotniczej Straży 
Pożarnej w Gromcu 
chcą znowu wyjeżdżać 
do akcji ratowniczych. 
Członkowie nowego 
zarządu jednostki 
liczą, że gotowość 
bojową uzyskają 
jeszcze w tym roku, 
po skompletowaniu 
niezbędnego sprzętu.

Przerwa trwała około ośmiu 
lat. Nie było dostatecznie dużej 
liczby przeszkolonych straża-
ków, więc działalność jednost-
ki zamarła. O  ostatnich mie-
siącach strażacy z  Gromca są 
znów widoczni. W  ubiegłym 
roku zmienił się zarząd OSP. 
Został odmłodzony.

- Najpilniejszym zdaniem 
było przeszkolenie. Niedaw-
no sześciu naszych straża-
ków skończyło kurs podstawo-
wy organizowany przez PSP 

w  Chrzanowie. Z  osobami ma-
jącymi już wcześniej upraw-
nienia, do wyjazdu mamy teraz 
14 osób. Planujemy jeszcze, że 
dwie osoby skończą w  tym ro-
ku kurs dowódcy. Bo na razie 
w  jednostce mają go dwie oso-
by. Oprócz mnie takie upraw-
nienia ma jeszcze jeden kole-
ga, ale mieszkający poza Grom-
cem – tłumaczy nowy prezes 
Tomasz Zadora.

Oprócz ludzi do udziału 
w akcjach potrzebny jest także 
sprzęt indywidualny. Na zebra-
niu sołeckim zorganizowanym 
miesiąc temu w szkole w Grom-
cu, mieszkańcy postanowili ca-
ły fundusz sołecki na 2025 rok 
przeznaczyć na potrzeby stra-
żaków. Był to jednocześnie wy-
raz wsparcia całej społeczności 
dla ich działań zmierzających 
do reaktywacji jednostki. Już 
po zebraniu strażacy spotkali 
się z burmistrzem Jackiem Lat-
ko. Usłyszeli, że nie muszą się 
martwić o zakup wyposażenia, 
bo sfinansuje je gmina. Jeszcze 
w tym roku.

- Potrzebne są umunduro-
wanie i środki ochrony. To zna-
czy ubranie specjalne, rękawi-
ce, buty, hełmy, kominiarki. 
To wszystko jest potrzebne, by 
móc jechać na różne akcje, jak 
neutralizacja plam oleju rozla-
nych na drodze, czy gaszenie 
pożaru traw lub pomoc na ob-
szarach podtopionych – infor-
muje Tomasz Zadora. Liczy, że 
jeszcze w  tym roku jednostka 
będzie gotowa do wyjazdów, je-
śli tylko w  pobliżu będą jakieś 
zdarzenia wymagające inter-
wencji strażaków.

- Zaczęliśmy się już poma-
łu pokazywać na różnych lo-
kalnych imprezach i festynach. 
Braliśmy udział w  akcji zbie-
rania darów dla powodzian. 
W  niedzielę uczestniczyliśmy 
w  zabezpieczaniu trasy biegu 
w Libiążu – tłumaczy sekretarz 
jednostki Andrzej Księżarczyk.

Jak dodaje, w  skład OSP 
wchodzą też panie. Jedna 
z nich (Wiktoria Szyjka) ukoń-
czyła kurs i jest gotowa do wy-
jazdów. Jej śladem mają pójść 

kolejne panie, pomagające na 
razie druhom w  różnych spra-
wach, choćby papierkowych.

Druhom i druhnom z Grom-
ca marzy się też nowy samo-
chód. Wiedzą jednak, że naj-
pierw muszą się wykazać 
i  przekonać, że warto na nich 
postawić i  zakupić pojazd. Na 
razie w ich garażu stoi 21-letni 
lekki samochód ratowniczo-ga-
śniczy GML Daewoo Lublin.

Sami strażacy musieli się 
w  ubiegłym roku zmierzyć ze 
skutkami działania żywiołu.

- W związku z remontem sa-
li świetlicy, obok której mamy 
remizę, wymieniano pokrycie 
dachowe. Porywisty wiatr ze-
rwał zabezpieczającą plandekę 
i zalało nam pomieszczenie. Na 
szczęście ściany zostały już od-
nowione, a samochód stoi w ga-
rażu. Pozostaje nam tylko ume-
blować jeszcze wnętrze – mó-
wi o  planach prezes jednostki, 
która będzie się także starała 
o  uzyskanie statusu Organiza-
cji Pożytku Publicznego.

Marek Oratowski

Strażacy z Gromca czekają na pierwszą akcję
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śni i Tańca Nowa-Huta. Byłam 
uzdolnionym plastycznie oraz 
artystycznie dzieckiem: ma-
lowałam, śpiewałam i tańczy-
łam. Fascynowała mnie ope-
retka i opera. Wszystkie spek-
takle w krakowskiej operet-
ce znałam na pamięć. Znałam 
też wszystkich artystów. Któ-
regoś dnia dyrektor przyszedł 
do mnie i zapytał, czy przygo-
tuję rolę w kilka dni. Jedna z so-
listek grająca w spektaklu dla 
dzieci zaniemogła. Wystąpiłam 
w dwóch rolach spektaklu „Ser-
duszko z lodu”. Nie było to ła-
twe doświadczenie.
Dlaczego?
Byłam wtedy w liceum, koń-
czyłam też szkołę muzyczną. 
Wszystko to razem z graniem 
w teatrze było bardzo wyczer-

pujące. Przygotowałam rolę 
w ciągu trzech dni. Zagrałam 
w „Serduszku z lodu”, a potem 
w operetce „Tylko we Lwowie” 
w reżyserii Wojciecha Dziedu-
szyckiego. Kiedy zaczęły się 
próby do „Hrabiny Maricy”, sy-
tuacja zrobiła się nie do znie-
sienia. Jedna z solistek zagrozi-
ła dyrekcji sądem, bo nie mia-
łam wykształcenia. Reżyser-
ka odsunęła ją od roli, którą po-
wierzyła mnie. Nie miałam 18 
lat, matura, studia - to wszyst-
ko było przede mną. Musiałam 
zrezygnować ze spektaklu.
Ale marzenia aktorskie zo-
stały.
Ja sobie nie wyobrażałam ży-
cia bez sceny! Teatr był moim 
naturalnym środowiskiem, po-
trzebowałam go jak powietrza. 

Szukałam więc drogi, żeby jak 
najszybciej na tę scenę wejść.
Zagrała pani w kilkudziesię-
ciu polskich produkcjach fil-
mowych i telewizyjnych, 
m.in. „Bezmiar sprawiedliwo-
ści”, „Skorumpowani”, „Fala 
zbrodni”, „M jak miłość”. Lubi 
się pani na ekranie?
Nie. Jestem w stosunku do sie-
bie bardzo krytyczna. Zawsze 
widzę to, co powinnam jeszcze 
poprawić.
Wiele osób uważa, że osobom 
pięknym, z ładną figurą ła-
twiej odnieść sukces.
I tak, i nie. W tym zawodzie naj-
ważniejszy jest talent, ciężka 
praca i szczęście. Uważam, że 
osoby, które dobrze wygląda-
ją, częściej wystawiane są na 
próbę charakteru. Rozczaro-

wałam się trochę. Jan Englert, 
z którym miałam przyjem-
ność pracować podczas kręce-
nia „Skorumpowanych”, powie-
dział kiedyś, że idealizował to 
środowisko, a w rzeczywisto-
ści nie jest zbyt piękne. Mimo 
to od kilkudziesięciu lat „wrzu-
ca kulkę do puszki z napisem 
teatr”. Ja też mam swoją pusz-
kę... To szkoła życia, która uczy 
pokory.
Miała pani okazję grać ze sła-
wami polskiego kina. Nie tyl-
ko z Janem Englertem czy Ja-
nem Fryczem, ale też Danutą 
Stenką. To duże wyzwanie?
Tak. I wielka trema. W tym cza-
sie „ogrzewałam” się w ich bla-
sku. To nie były wielkie role, 
ale będąc częścią takich pro-
dukcji, człowiek ma wraże-
nie, że złapał pana Boga za no-
gi. Młodzi aktorzy powinni 
czerpać od mistrzów. I ja czer-
pałam.
Dzisiaj sama pani może prze-
kazać to swoim uczniom, bo 
wykłada pani w Szkole Aktor-
skiej SPOT w Krakowie.
Tak, mam przyjemność pra-
cować z mnóstwem młodych 
i utalentowanych ludzi. Prze-
kazuję im swoje doświadcze-
nia, uczę pokory.
Sława uderza do głowy?
Miałam taki czas, gdy przepro-
wadziłam się do Krzeszowic. 
Byłam rozpoznawalna, widnia-
łam na okładkach gazet. To wte-
dy grałam m.in. w serialu „Ma 
jak Miłość” . To był również 
czas reklam, sesji zdjęciowych, 
wyjazdów na festiwale. Czułam 
się wyróżniona. W Warszawie 
byłam traktowana jak gwiazda, 
choć nie czułam się nią.
Jak pani udało się pogodzić 
karierę z byciem matką?

Udało się, ale ze stratą. Czasa-
mi należy wybrać i ja wybra-
łam. Jeżeli ma się dzieci i ro-
dzinę, to przychodzi taki mo-
ment, gdy trzeba sobie odpo-
wiedzieć na pytanie: jechać 
na kolejny bankiet do War-
szawy, by znów ktoś zrobił mi 
kilka „fotek” i może zapropo-
nował współpracę, czy może 
jednak zostać z rodziną? Wte-
dy jeśli nie było się na miej-
scu, wypadało się z tej ma-
gicznej karuzeli. Przestałam 
jeździć do Warszawy, nie by-
wałam tam, niektóre rzeczy 
zaczęły mnie po prostu omi-
jać. Ale nie żałuję tego abso-
lutnie. Nie jestem na pierw-
szych stronach gazet, ale 
przez trzydzieści lat udało 
mi się zrobić mnóstwo fanta-
stycznych rzeczy. Reżyseru-
ję, prowadzę kilka zespołów 
wokalnych, koncertuję. Przy-
chodzi taki moment w życiu, 
gdy można sobie powiedzieć: 
wystarczy tej gonitwy.
Jako artystka, czuje się pani 
spełniona?
Tak, choć jeszcze nie powie-
działam ostatniego słowa.
Ma pani jakieś artystyczne 
marzenia?
Mieć więcej czasu na realiza-
cję moich artystycznych ma-
rzeń. Dziś częściowo jestem 
ich kreatorem. Bardzo chciała-
bym jeszcze zagrać w filmie ko-
stiumowym, uwielbiam stro-
je z epok, to jest mój świat. No 
i może, żeby jeszcze wrócić do 
muzyki klasycznej, od czasu do 
czasu śpiewać koncerty opero-
we i operetkowe.

Podkastu z  Anną Dijuk-Bu-
jok można posłuchać na prze-
lom.pl
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Paweł Cyganek to 
legenda TS Fablok 
Chrzanów. Jako 
jedyny, będąc 
zawodnikiem 
tego klubu, zagrał 
w reprezentacji Polski 
w pamiętnej potyczce 
z Węgrami, rozegranej 
pod koniec sierpnia 
1939 roku. Po tym 
meczu porównywano 
go do legendarnego 
Ernesta 
Wilimowskiego. 
Gdyby nie wojna, która 
wybuchła kilka dni po 
tym meczu, zapewne 
jego piłkarska kariera 
nabrałaby rozpędu.

Paweł  Cyganek przyszedł 
na świat 4 października 1913 
roku w Nowej Wsi. Tam ukoń-
czył szkołę powszechną. Po-
tem rozpoczął pracę w  rudz-
kiej  kopalni „Pokój”. Jako sie-
demnastolatek zaczął treno-
wać w  miejscowym Wawe-
lu Wirek (Wirek to dzisiej-
sza dzielnica Rudy Śląskiej). 
Gdy tylko uzyskał pełnolet-
niość, awansował do pierw-
szego składu.

Jak podaje Jacek Kurek 
w  opracowaniu dla Śląskiego 
Związku Piłki Nożnej, przez 
kolejne sezony Paweł Cyga-
nek był w  świetnej formie, 
grał agresywnie i  nowocze-
śnie. Szybko zainteresowa-
li się nim działacze najwięk-
szych polskich klubów (mię-
dzy innymi Ruchu Chorzów, 
Śląska Świętochłowice, Cra-
covii). Ten jednak w  1939 ro-
ku zdecydował, że przenie-
sie się do będącego wówczas 
w  A-klasie Fabloku Chrza-
nów. Ta być może zaskakują-
ca decyzja podyktowana by-
ła względami finansowy-
mi. Wawel otrzymał 3 tysią-
ce złotych, a  Cyganek dobrze 
płatną pracę tokarza w  naj-
starszej w  Polsce Fabryce 
Lokomotyw w  Chrzanowie. 
Grał i  pracował solidnie. Fa-
blok przeżywał wtedy swój 
rozkwit, grając w  drugiej li-
dze. Zespół walczył w  bara-
żach ze Śląskiem Świętochło-
wice i  Unią Sosnowiec o  pra-
wo gry w I Lidze Państwowej. 
Zajął po nich drugie miej-
sce w  swojej grupie i  musiał 
uznać wyższość Śląska. Wy-
buch wojny spowodował, że 
świetna drużyna z  Chrzano-
wa została zniszczona.

DRUGI PO WILIMOWSKIM
To w  Fabloku wypatrzył 

Cyganka szkocki trener bia-
ło-czerwonych Alex James. 
Powołał gracza TS-u na mecz 

Polska – Węgry. To histo-
ryczne spotkanie zostało ro-
zegrane 27 sierpnia 1939 ro-
ku na Stadionie Wojska Pol-
skiego w Warszawie. Alex Ja-
mes opuścił przed nim swo-
ich podopiecznych, uciekając 
przed zbliżającą się wojną do 
ojczyzny. Drużynę poprowa-
dził więc Józef Kałuża. Podob-
no uważał piłkarza z  Chrza-
nowa za „materiał na gwiaz-
dę światowego formatu”.

Chociaż jako debiutant Pa-
weł Cyganek nie zdobył żad-
nej bramki, to jednak grał na 
najwyższym poziomie. Pra-
sa zaczęła o  nim pisać jako 
o  „drugim po Wilimowskim”. 
Przy czym Ernest Wilimow-
ski w  tym spotkaniu strzelił 
trzy gole.

Także ówczesny prezes 
Polskiego Związku Piłki Noż-
nej płk. Glabisz uznawał, że 
rewelacją w  drużynie biało-
-czerwonych był pomocnik 
tokarski w  fabryce lokomo-
tyw w Chrzanowie, debiutant 
Paweł Cyganek. Zresztą był 
jednym z  czterech debiutan-
tów w  biało-czerwonych bar-
wach w  tym spotkaniu, po 
którym kibice znosili piłka-
rzy z boiska na ramionach.

Cyganka uwzględnio-
no w  składzie reprezentacji 
na kolejne, wrześniowe me-
cze z  Bułgarią i  Jugosławią. 

O  miejsce w  kadrze na ko-
lejne igrzyska rywalizował 
z  Gerardem Wodarzem. Wy-
buch wojny sprawił jednak, 
że debiut był niestety ostat-
nim meczem gracza Fabloku 
w barwach narodowych.

NA ZGRUPOWANIU 
MÓWIŁ PO POLSKU

Wojnę spędził na Górnym 
Śląsku. Grał tu w  piłkę. Naj-
pierw w  Winter Sportvere-
in Antonienhütte, później w   
FC Kattowitz. Są tacy, którzy 
twierdzą, że do tej ostatniej 
drużyny wcielono go siłą. Nie 
ma jednak na to dziś jedno-
znacznych dowodów. W  każ-
dym razie inne źródła podają, 
że „Niemcy pozamykali pol-
skie kluby, a  piłkarzy zapro-
sili do nowo powstałych albo 
reaktywowanych drużyn nie-
mieckich. Zaproszenie wyglą-
dało następująco: volkslista 
albo kulka w łeb. Takich histo-
rii były tysiące” – pisał Rado-
sław Przybysz dla sport.tvp.
pl. Czy to oznaczało, że Cyga-
nek przestał być Polakiem? 
Nie. Jednym z  dowodów jest 
to, że w czasie wojny w swoim 
mieszkaniu ukrywał czterech 
śląskich powstańców, którzy 
poszukiwani byli przez Gesta-
po, o czym pisał wspomniany 
Jacek Kurek w cyklu „Piłkarze 
wyklęci”.

Na pewno Paweł Cyganek 
w  trakcie okupacji grał do-
brze, bo zwrócił na niego 
uwagę trener reprezentacji 
niemieckiej Sepp Herberger. 
Zaprosił go nawet na zgrupo-
wanie dla górnośląskich pił-
karzy. Cyganek pojechał, ale 
wbrew zakazom cały czas mó-
wił po polsku, czym naraził 
się Herbergerowi i  ostatecz-
nie kariery w niemieckiej pił-
ce nie zrobił.

WISŁA ODJECHAŁA 
POD ESKORTĄ MO

Także po okupacji nie zro-
bił wielkiej sportowej karie-
ry. Na pewien czas wrócił do 
Chrzanowa. Ślady kontynu-
owania przez niego gry w Fa-
bloku znajdujemy w  wycin-
kach z  ówczesnych gazet. Na 
przykład w  sierpniu 1946 ro-
ku „Echo Krakowa” donosiło 
o wygranej 3-1 Wisły Kraków 
nad Fablokiem. To był  rewanż 
w  Chrzanowie, bo w  Krako-
wie wiślacy wygrali aż 8-0.

„W zespole z  Chrzanowa 
świetną formą błysnęła środ-
kowa trójka napadu: Klimza, 
Wójtowicz i  Wizerkaniuk. 
Z  tym, iż Klimza parokrot-
nie popisywał się niezwykły-
mi bombami. Pięknie i  sku-
tecznie zagrała trójka defen-
sywna z  lewym obrońcą No-
culą na czele. W  pomocy na 

wyróżnienie zasługuje Cyga-
nek” - czytamy w  gazecie. Fa-
blokowcy kończyli ten mecz 
w  dziesiątkę. Uwadze repor-
tera nie umknął fakt, że Wi-
sła odjechała z  Chrzanowa 
pod ochroną funkcjonariu-
szy Milicji Obywatelskiej. 
Wszystko przez to, że miej-
scowi kibice wznosili wrogie 
okrzyki pod adresem gości.

Po wyjeździe z  Chrzano-
wa Paweł Cyganek angażo-
wał się w  odbudowę sek-
cji piłkarskiej GKS-u Wawel 
Wirek, a  do 1955 roku gry-
wał w mniej znanych klubach 
na Śląsku. Później bez więk-
szych sukcesów zajmował się 
pracą trenerską. Zmarł 40 lat 
po zakończeniu piłkarskiej 
kariery – 11 września 1995 ro-
ku. Pochowano go na cmenta-
rzu przy parafii pod wezwa-
niem świętego Wawrzyńca 
w Wirku.

CZTERECH 
REPREZENTANTÓW

Paweł Cyganek był jedy-
nym, który jako zawodnik TS 
Fablok zagrał z  orzełkiem na 
piersi. W  reprezentacji kra-
ju wystąpiło jednak kilku in-
nych piłkarzy, którzy na pew-
nym etapie swojej kariery za-
grali w barwach Fabloku.

Jednym z  nich był pocho-
dzący z  Brzezinki Walerian 

Kisieliński. Wystąpił w  re-
prezentacji Polski nie jako 
zawodnik Fabloku, ale Wisły 
Kraków. Był to jego pierwszy 
sezon w  pierwszej lidze po 
opuszczeniu chrzanowskiej 
drużyny. W  reprezentacji 
wystąpił siedem razy i  zdo-
był dwie bramki. Zadebiuto-
wał 5 lipca 1931 w  przegra-
nym 0-5 meczu z Łotwą w Ry-
dze. W  1936 roku pojechał 
z  kadrą na Igrzyska Olimpij-
skie do Berlina. Grał na po-
zycji lewoskrzydłowego. Po 
wojnie osiadł w  Warszawie 
i został działaczem Polonii.

Urodzony w  Ligocie Otto 
Jan Riesner do Fabloku do-
łączył w  1938 roku i  miał już 
wtedy za sobą występy w  re-
prezentacji Polski. Napast-
nik grał w niej w latach 1931-
1935. Nie udało mu się w sze-
ściu spotkaniach wpisać na 
listę strzelców. W  drużynie 
z  Chrzanowa grał do wybu-
chu wojny.

W latach 1928-29 w  Fablo-
ku grał pochodzący ze Szcza-
kowej Juliusz Waldemar Joks-
ch. Z  Chrzanowa odszedł do 
Garbarni, z  którą został mi-
strzem Polski. Zaliczył jeden 
występ w  reprezentacji Pol-
ski. Wystąpił w  niej 6 wrze-
śnia 1936 w  zremisowanym 
3-3 pojedynku z Łotwą.

Marek Oratowski

Jedyny zawodnik Fabloku, który zagrał 
z orzełkiem na piersi
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CHRZANÓW. 
Spór o buraka 
w ziemniakach 
po cabańsku chyba 
na zawsze pozostanie 
nierozwiązany. 
Na doroczną imprezę 
nad staw w Kościelcu 
przybywają setki 
osób. Tak też było tym 
razem.

Pomysł narodził się sześć lat 
temu. Od tamtej pory miłośni-
cy tej tradycyjnej potrawy nie 
wyobrażają sobie, żeby mogło 
nie być imprezy nad stawem. 
Uczestnicy biorą udział w kon-
kursie kulinarnym, wykazując 
się różnymi pomysłami na pie-
czone ziemniaki. W  tym roku 
21 drużyn zgłosiło się do kon-
kursu, ale ostatecznie wystar-
towało ich 16. Niektórzy wzię-

li też udział w konkursie na po-
trawę jednogarnkową.

- Idea, która nam przyświe-
ca, czyli integracja, a przy tym 
ładna pogoda, sprawiają, że 
co rok w  naszym wydarzeniu 
uczestniczy coraz więcej osób. 
To okazja, żeby wyjść z  domu, 
pobawić się z ludźmi, zjeść coś 
fajnego i pobyć na świeżym po-
wietrzu – mówi Dominika Bro-
żek ze stowarzyszenia Chrza-
nów Miasto dla Mieszkańców, 
będącego organizatorem im-
prezy.

DZIŚ DODAJE SIĘ RÓŻNE 
RZECZY

Stefan Adamczyk z  Towa-
rzystwa Przyjaciół Ziemi 
Chrzanowskiej podkreśla, że 
obecne „pieczone” są zdecydo-
wanie inne niż dawniej.

- To nie są ziemniaki po ca-
bańsku. Są po prostu kontynu-
acją dawnych tradycji. W  po-

wiecie chrzanowskim był taki 
zwyczaj, że wychodziło się na 
pole razem z sąsiadami i kopa-
ło się ziemniaki. Wieczorem 
przygotowywało się pieczenie 
na ognisku. Do ziemniaków do-
dawało się cebulę, marchew-
kę i  zieloną pietruszkę. Ukła-
dało się to warstwami i  pole-
wało stopioną słoniną. Kładło 
się liście kapusty, pokrywkę 
i  stawiało na ognisku. Dziś do 
pieczonych dokłada się różne 
rzeczy: boczek, kiełbasę. Ale 
przede wszystkim nie daje się 
słoniny – mówi Stefan Adam-
czyk, który razem z członkami 
stowarzyszenia przygotował 
garnek ziemniaków.

Michał Bialik z Okleśnej rok 
w  rok zdobywa w  konkursie 
pierwsze lub drugie miejsce. 
Ma swój patent na „pieczone”.

- Zawsze staram się je przy-
gotować tak, jak u siebie w do-
mu. Oprócz ziemniaków, cebu-

li, marchewki i  kiełbasy doda-
ję naprawdę dobrej jakości bo-
czek. Nigdy buraka – opowia-
da Michał Bialik. Przygotowy-
wania potrawy nauczyła go 
babcia.

CHARYTATYWNIE
Oprócz degustacji pieczo-

nych oraz potraw jednogarn-
kowych na uczestników czeka-
ły także atrakcje przygotowa-
ne przez chrzanowską biblio-
tekę. Swoje specjały serwowa-
ły panie z  koła gospodyń. Dla 
dzieci nie zabrakło dmuchań-
ców, cukrowej waty i  popcor-
nu. Najważniejsze były jednak 
ziemniaki. Ich smak oceniało 
jury.

Podczas wydarzenia wolon-
tariusze z grupy Łączy nas Po-
maganie zorganizowali zbiór-
kę pieniędzy dla chorego Mi-
kołaja z Trzebini. Udało się ze-
brać 5.517 zł. Drużyną, która 

Najlepsze pieczone są w Kościelcu

Uczestnicy konkursu na najsmaczniejsze ziemniaki oraz organizatorzy

Jury oEradujĂce nad smakiem pieczonych ziemniaków

CHRZANÓW. 
W Miejskiej Bibliotece 
Publicznej odbyła 
się kolejna edycja 
Małopolskiej Nocy 
Naukowców.

W wydarzeniu wzięły 
udział szkoły średnie z powia-
tu chrzanowskiego, a także in-
stytucje publiczne.

Marcin Banaś - kustosz 
w  Muzeum Uniwersyte-
tu Jagiellońskiego, poprowa-
dził warsztaty „Matematyka 
Dźwięków”. Uczestnicy dowie-
dzieli się, czym jest dźwięk i w 
jaki sposób można próbować 
opisać go za pomocą języka ma-
tematyki.

Na parterze stała specjal-
na fotobudka, w  której każdy 
mógł sobie zrobić wymarzone 
zdjęcie.

Uczniowie oraz nauczycie-
le z  Zespołu Szkół Technicz-
no-Usługowych w  Trzebini 
poprowadzili prezentację na 

temat działania centrali tele-
fonicznej. Omówili także ko-
munikację za pomocą telefo-
nów analogowych oraz tech-
nologię VoIP. W  sali warsz-
tatowej można było zobaczyć 
ciekawy pokaz multimedial-
ny, dotyczący historii nasze-
go kraju „Historia w  obiek-
tywie”. Były to filmy i  komik-
sy, stworzone przez uczniów 
ZSTU, nagradzanych na ogól-
nopolskich konkursach histo-
rycznych. 

Zespół Szkół Technicznych 
FABLOK przedstawił rozwią-
zania promujące ekologię po-
przez wykorzystanie odna-
wialnych źródeł energii. By-
ła także prezentacja instalacji 
sterowanej smartfonem. Poja-
wiły się zagadnienia z  roboty-
ki czy mechatroniki.

Ośrodek Edukacji Ekolo-
giczno-Geologicznej GEOsfera 
w  Jaworznie zapoznał uczest-
ników z  kolekcją paleontolo-
giczną GEOsfery oraz tajni-
kami architektury krajobra-

zu w  nieczynnych wyrobi-
skach wapieni. Dla najmłod-
szych przewidziano geologicz-
ne warsztaty kreatywne.

Na pierwszym piętrze 
przedstawiciele Zespołu Szkół 
Ekonomiczno-Chemicznych 
w  Trzebini wykonywali do-
świadczenia chemiczne. Du-
żym zainteresowaniem cieszył 
się ich eksperyment pod na-
zwą „Chemiczny Wulkan”.

II Liceum Ogólnokształcą-
ce w  Chrzanowie zaciekawi-
ło uczestników wydarzenia 
warsztatami dotyczącymi mi-
kroorganizmów. Można było 
dowiedzieć się, jak bakterie, 
wirusy i  grzyby oraz inne mi-
kroorganizmy wpływają na 
nasze codzienne życie, zdrowie 
i środowisko.

Pracownice Wodociągów 
Chrzanowskich przedstawi-
ły kilka metod badania wo-
dy i  sposoby oceny jej przy-
datności do spożycia. Prezen-
tacja objęła oznaczenia che-
miczne i  mikrobiologiczne. 

Pracownia Badania Ścieków 
udostępniła mikroskop uży-
wany do oceny osadów ście-
kowych.

Na małej salce konferen-
cyjnej odbyły się wykłady 
profilaktyczne „Nie daj się 

nałogom”. Ubierając specjal-
ne alkogogle, można było po-
czuć się jak po spożyciu du-
żej dawki alkoholu i  innych 
używek.

W czytelni pracownicy bi-
blioteki prowadzili warsztaty 

na temat AI (sztucznej inteli-
gencji).  Można się było zapo-
znać z  obecnymi możliwościa-
mi bezpłatnych programów 
do generowania tekstów czy 
zdjęć.

0iFKağ 3aSiHrniN

Naukowe eksperymenty, roboty i AI
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uzbierała największą kwotę 
i  zdobyła nagrodę Grand Prix, 
była ekipa Wiecznie młodzi.

WYNIKI KONKURSU 
NA PIECZONE ZIEMNIAKI:

I miejsce - Sołtys i  koło go-
spodyń z Pogorzyc

II miejsce - Ekipa Michała 
Bialika

III miejsce - Siemki Team
Grand prix – Wiecznie mło-

dzi

WYNIKI KONKURSU 
NA POTRAWĘ 

JEDNOGARNKOWĄ: 
I miejsce - Drużyna A
II miejsce - Siemki Team

(Za 6ROaN
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TRZEBINIA. 
Gmina powinna 
wesprzeć finansowo 
mieszkańców, którzy 
chcą się podłączyć do 
sieci kanalizacyjnej. 
Tak jak w przypadku 
wymiany pieców na 
bardziej ekologiczne. 
Taki wniosek forsuje 
wiceprzewodniczący 
rady miasta Wojciech 
Hajduk.

Jeśli dom znajduje się w  za-
sięgu kanalizacji, jego właści-
ciel jest ustawowo zobowiązany 
do podłączenia się do sieci. Z te-
go obowiązku zwalnia jedynie 
posiadanie przydomowej bio-
oczyszczalni, ale już posiadanie 
szamba nie wystarczy. Tyle mó-
wią przepisy. W  praktyce wy-
egzekwowanie tego obowiązku 
jest bardzo trudne. Mieszkań-
cy tłumaczą się, że koszt przyłą-
cza przekracza ich możliwości 
finansowe. Położenie jednego 
metra rury to kilkaset złotych.

Kilka miesięcy temu Woj-
ciech Hajduk zapropono-

Będą dopłaty do przyłączy 
kanalizacyjnych?

W poprzednim 
artykule starałam się 
uświadomić rodziców 
dzieci w wieku 
najmłodszym, by 
w większym stopniu 
dystansowali się do 
treści publikowanych 
w necie bądź 
filmików w mediach 
społecznościowych, 
w szczególności 
tych, które dotyczą 
usprawniania dzieci 
najmłodszych. 
Wspomniałam 
również, że 
treści i filmy tam 
publikowane mogą być 
nawet w niektórych 
przypadkach 
szkodliwe.

Każdy doświadczony fizjo-
terapeuta dziecięcy zabrania 
rodzicom publikowania treści 
i  zadań, które rodzic nagrywa 
podczas wizyty.

W pierwszej kolejności 
można brać pod uwagę fakt, 

że opublikowane ćwiczenia 
czy zadania ruchowe obna-
żają tożsamość pacjenta. Po-
jawiają się domysły, co dole-
ga dziecku i  dlaczego jest re-
habilitowane? Fizjoterapeuci 
nie powinni publikować tre-
ści promujących jego działa-
nie kosztem naruszenia pry-
watności pacjenta. Czasami 
rodzice pozwalają na taką pu-
blikację, ale jest to wyjątkowa 
sytuacja. Dziecko jest na ta-
kich filmikach ubrane, a  za-
dania ruchowe są pokazywa-
ne w ograniczony sposób.

Czasem dzieci grające w ta-
kich filmikach rolę pierwszo-
planową ze względu na cięż-
ką chorobę są w ciągłym pro-
cesie rehabilitacji, która bar-

dzo często jest finansowana 
w  ramach wsparcia społecz-
nego realizowanego w  ra-
mach fundacji. Wówczas ta-
kie publikacje są dla malu-
chów korzystne ze względu 
potrzebę uzyskania wsparcia 
społecznego.

W każdym innym przypad-
ku nie powinno się ujawniać 
tożsamości pacjenta chociażby 
dlatego, że zadania ruchowe, 
które wykonuje, nie powinny 
być powielane przez innych ro-
dziców bez konsultacji dziecka 
z fizjoterapeutą.

Specjaliści będący autory-
tetami w  dziedzinie rehabili-
tacji dziecięcej wręcz zabra-
niają filmowania w  trakcie wi-
zyty. Zgadzają się na film czy 
zdjęcie w  wyjątkowych sytu-
acjach, które są korzystne za-
równo dla pacjenta jak i samej 
idei podejmowania wyzwań 
terapeutycznych i  wspólnych 
osiągnięć.

Materiał przygotowała SYL-
WIA JANIK, mgr �zjoterapii, 
absolwentka Wydziału Reha-
bilitacji AWF im. Józefa Piłsud-
skiego w  Warszawie. Certy�ko-
wany terapeuta Internationale 
Vojta Geselscha� e.V.
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Zdjęcia i filmy w wyjątkowych 
sytuacjach

Zapraszamy wszystkich mi-
łośników grzybobrania do 
udziału w  konkursie „Mistrz 
Grzybobrania”! To doskonała 
okazja, aby pochwalić się swo-
imi zbiorami i wiedzą na temat 
grzybów. Niezależnie od te-
go, czy jesteś doświadczonym 
grzybiarzem, czy dopiero za-
czynasz swoją przygodę z  la-
sem, ten konkurs jest dla Cie-
bie!

JAK WZIĄĆ UDZIAŁ 
W KONKURSIE

Zbierz grzyby
Wybierz się na grzybobra-

nie i  zbierz jak najpiękniejsze 
okazy jadalnych grzybów. Li-
czy się zarówno ilość, jak i róż-
norodność gatunków.

Zrób zdjęcie
Wykonaj zdjęcie swojego 

kosza pełnego grzybów. Upew-
nij się, że zdjęcie jest wyraźne, 
a grzyby są dobrze widoczne.

Podziel się wiedzą
Dodaj krótki opis zawiera-

jący informacje na temat ze-
branych grzybów, np. ich na-
zwy, miejsca zbioru, wskazów-
ki, jak je rozpoznać. Możesz też 
dodać, jak je przyrządzić.

Prześlij zgłoszenie
Wyślij zdjęcie wraz z  opi-

sem na adres e-mail: konkur-
sy@przelom.pl

NAGRODY:

Konkurs „Mistrz Grzybobrania” - 
zapraszamy do udziału

To idealny dodatek, który 
wprowadzi ciepły, korzenny 
aromat do chłodnych dni. Wy-
starczy kilka prostych kroków, 
by przygotować ten pyszny sy-
rop i  cieszyć się nim jako do-
datkiem do herbaty lub do de-
serów. Wyobraź sobie aromat 
pomarańczy i  goździków, uno-
szący się w kuchni! Zachęcamy 
do szybkiego przygotowania.

Składniki:
300 g cukru
250 g wody
120 g soku z cytryny, świeżo 

wyciśniętego
8 - 10 goździków
2 - 3 pomarańcze (400-450 g), 

ekologiczne, pokrojone w  3-5 
mm plastry

Do garnka wsypać cukier, 
dodać wodę, sok z  cytryny 
i goździki. Plastry pomarańczy 
gotować 10 min. Syrop i  pla-
stry pomarańczy pozostawić 
w  garnku na ok. 15 min. Pla-
stry pomarańczy przełożyć do 
3 czystych i  wyparzonych sło-
ików (300 ml), następnie prze-
lać zawartość z  garnka do sło-
ików i  natychmiast zakręcić. 
Odstawić do ostudzenia. Poda-
wać jako dodatek do herbaty 
lub deserów.

(JB)

Jesienny syrop 
do herbaty i deserów

I miejsce: kosz dla grzybia-
rza, publikacja zdjęć w  tygo-
dniku i na portalu przelom.pl

II miejsce: przewodnik 
grzybiarza

III miejsce: zestaw gadże-
tów

TERMIN ZGŁOSZEŃ
Na Wasze zgłoszenia czeka-

my do 14 października.
Wyniki ogłosimy 17 paź-

dziernika w tygodniku, na por-
talu przelom.pl oraz na na-
szych profilach w mediach spo-
łecznościowych.

WARUNKI UDZIAŁU
Konkurs jest otwarty dla 

wszystkich, bez względu na 
wiek. Każdy uczestnik mo-
że przesłać jedno zgłoszenie. 
Zdjęcia powinny być w  wyso-
kiej rozdzielczości.

Przesłane zgłoszenia muszą 
zawierać klauzulę:

„Wyrażam zgodę na przetwa-
rzanie moich danych osobo-
wych przez „PRZEŁOM” z  sie-
dzibą w  Trzebini, ul. Długa 53, 
w  celu i  zakresie niezbędnym 
do przeprowadzenia konkursu  
„Mistrz Grzybobrania”, w  któ-
rym biorę udział.” 

Do zgłoszenia należy też dołą-
czyć oświadczenie o  prawach 
autorskich: 

„Potwierdzam, że jestem auto-
rem zdjęcia wysłanego na kon-
kurs „Mistrz Grzybobrania” or-
ganizowany przez „PRZEŁOM” 
z siedzibą w Trzebini, ul. Długa 
53, i wyrażam zgodę na jego pu-
blikację. Oświadczam również, 
że zdjęcie nie narusza praw osób 
trzecich.”

Czekamy na Wasze zgłosze-
nia i  życzymy udanych zbio-
rów!

(JB)
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Jak się podpiąć do kanalizacji
Pierwszy krok polega na wystĂ-
pieniu z wnioskiem do :odociĂ-
gów Chrzanowskich o wydanie 
warunków przyłĂczenia do sieci 
kanalizacyjnej. 6Ă one wydawane 
do 21 dni dla domów jednorodzin-
nych oraz do 45 dni dla pozosta-
łycK kategorii budynków. 2becnie 
nie trzeba już wykonywaĄ projek-
tu budowlanego przyłĂcza. Po 
wydaniu warunków przyłĂczenia 
do sieci wnioskodawca może 
od razu przystĎpowaĄ do robót. 
Przy icK zakoġczeniu przedsiĎ-
biorstwo wodociĂgowe wykonu-
je odbiory tecKniczne. 2statniĂ 
IormalnościĂ jest podpisanie 
umowy miĎdzy wodociĂgami 
a podmiotem, który podłĂcza siĎ 
do kanalizacji.

wał wprowadzenie regulami-
nu udzielania dotacji z  budże-
tu gminy. Ostatnio pomysł po-
parła komisja spraw gospodar-
czych, której Hajduk przewod-
niczy.

- Możemy być pionierami, 
którzy na różnych płaszczy-
znach będą wspierać miesz-
kańców i ich ekologiczne dzia-

łania. Kanalizacja jest ważna, 
dlatego warto ją rozbudowy-
wać, ale także wspierać miesz-
kańców chcących się do niej 
podpiąć. Zwłaszcza że są rejo-
ny w  gminie, gdzie mamy sieć 
kanalizacyjną, a  mieszkańcy 
z  różnych przyczyn nie reali-
zują obowiązku przyłączenio-
wego – tłumaczy radny.

Do projektu przyszłorocz-
nego budżetu zaproponował 
zabezpieczenie kwoty w  gra-
nicach 30-50 tysięcy złotych, 
by w  pierwszym roku funk-
cjonowania programu ocenić 
skalę zainteresowania. Niewy-
kluczone, że znajdą się chęt-
ni na skorzystanie z  takiej do-
tacji celowej, bo niedawno po-
wstało kilka odcinków kanali-
zacji w  gminie i  planowane są 
kolejne.

- Przykładowe rejony z wy-
budowaną kanalizacją: ulica 
Strzelnicza w  Trzebini, ulica 
Trzecia w  Młoszowej. Doce-
lowo kanalizacja ma być od-
dana w  najbliższym czasie 
w  rejonie ulicy Krakowskiej 
w  Młoszowej, a  spółka Wo-
dociągi Chrzanowskie rozpo-
czyna prace projektowe dla 
budowy kanalizacji w  rejo-
nie Mickiewicza i  Korczaka 
w  Trzebini – wymienia rad-
ny.

Liczba niepodłączonych nie-
ruchomości do sieci kanaliza-
cyjnej w  Trzebini według sta-
nu na 30 czerwca tego roku 
wynosi 4153.

Agnieszka Filipowicz
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Senior, czyli wiek srebrny

SENIOR

Racjonalizator, 
kolekcjoner 
i miłośnik latania – 
tak najkrócej można 
scharakteryzować 
Ryszarda 
Skawińskiego 
z Libiąża. Potrafi długo 
i barwnie opowiadać 
o swoich pasjach.

Koło jego domu uwagę zwra-
ca ciąg beczek stojących przy 
ogrodzeniu.

SKUTECZNY PATENT
- W mediach nawołują, by ła-

pać deszczówkę, więc te apele 
wziąłem sobie do serca. Wcze-
śniej miałem jedną beczkę na 
deszczówkę i  drugą w  rezer-
wie. Gdy przy dużych opadach 
była pełna, chcąc napełnić dru-
gą, należało przelewać wodę 
wiadrami. Musiałem wyko-
nać pewną pracę i  przy okazji 
zmoknąć. Dlatego myślałem, co 

by tu zrobić, żeby beczki napeł-
niały się automatycznie – opo-
wiada 73-latek z Libiąża.

Wymyślił więc prototypo-
wy system, który świetnie się 
sprawdza. Myślał nawet o  je-
go opatentowaniu, ale barierą 
okazały są koszty.

Woda z  rynny zamontowa-
nej na garażu spływa teraz 
przez ustawione w lekkim spa-
dzie rury PCV do beczek i  po 
kolei je napełnia.

- W  siedmiu beczkach mam 
w sumie 1575 litrów wody. Przy 
solidnych opadach wszyst-
kie się zapełniają. Ostatnio są 
długie okresy suszy. Tego la-
ta choćby trawa przed domem 
wysychała, bo mieszkamy na 
piaszczystym terenie. Aku-
rat woda z beczek idealnie wy-
starczała mi do podlewania al-
bo płukania pędzli przy malo-
waniu. Zwykle gdy kończyłem 
opróżniać ostatnią beczkę, za-
czynało padać. Ostatnio przy 
tych solidnych opadach przela-
ło mi się nawet z ostatniej becz-

ki i woda poszła do gruntu – re-
lacjonuje Ryszard Skawiński.

Mówi, że już sporo osób 
oglądało jego działającą od ro-
ku instalację (co ciekawe – nie 
ma w  niej ani jednej śrubki) 
i gratulowali mu pomysłu.

W GÓRĘ NA „CZAPLI”
Pochodzi z  Chrzanowa. 

Mieszkał w  domku ogrodnika 
w  parku w  Kościelcu. Wycho-
wał się w pobliżu ruin pałacu. 
Jest absolwentem zasadniczej 
szkoły zawodowej w  Libiążu, 
gdzie wykształcił się na gór-
nika-mechanika. Naukę kon-
tynuował w  technikum górni-
czym w  Bytomiu, mieszkając 
w przyszkolnym internacie.

- Od dziecka interesowało 
mnie latanie. Gdy poszedłem 
do technikum w  Bytomiu, za-
pisałem się do Aeroklubu Ślą-
skiego. W  Katowicach na Mu-
chowcu latałem na szybow-
cu. Pierwszy lot zapoznaw-
czy na szybowcu „Czapla” mia-
łem z  panem Pawelą, pracow-

nikiem Fabloku. Chodziłem też 
na zajęcia do Kazimierza Stry-
charskiego. Na alei w Chrzano-
wie, naprzeciwko dawnej mili-
cji, działała przez dłuższy czas 
modelarnia. Robiliśmy latawce 
i  braliśmy udział w  zawodach. 
Zajmowałem w  nich czołowe 
miejsca – wspomina.

Do dziś ma sentyment do la-
tania. Dawnych kolegów szy-
bowników spotkał m.in. pięć 
lat temu przy okazji promocji 
książki „Skrzydła nad Libią-
żem”.

Pracował w  kopalniach, za-
czynając zaraz po maturze 
w  1972 roku od nieistniejącej 
już kopalni Kościuszko. Na do-
le jako pracownik wentylacji 
dokonywał pomiarów, m.in. 
pod kątem zagrożenia meta-
nowego. Potem zatrudnił się 
w  Fabloku, skąd przeszedł na 
emeryturę.

SKAMIELINY W LASACH
Dba o  dokumentowanie hi-

storii rodziny. Jego ojciec Mie-

Instalacja na deszczówkę świetnie się sprawdza

5yszard 6kawiġski przy Eeczkach� do których łapie ponad ���� Oitrów wody

W niedzielne 
popołudnie rozpoczęły 
się Chrzanowskie 
Senioralia 2024. Pod 
urzędem miejskim 
burmistrz Robert 
Maciaszek przekazał 
klucz do bram miasta 
w ręce starostów: 
Haliny Nowak 
i Tadeusza Arkita.

 - Chciałbym wam bardzo 
serdecznie podziękować za 
wasze wsparcie, że dzielicie 
się z nami swoim doświadcze-
niem, że zawsze możemy na 
was liczyć. Mamy nadzieję, że 
ten tydzień, który wspólnie 
przygotowaliśmy dla wszyst-
kich chrzanowskich senio-

rów, będzie taką okazją, że-
by jeszcze lepiej się poznać, 
nawiązać nowe znajomo-
ści, przyjaźnie, ale także po-
obcować trochę i  z kulturą, 
i  rozrywką - powiedział bur-
mistrz.

 - My, jako seniorzy, z dużym 
poczuciem odpowiedzialno-
ści i  z radością dziękujemy, że 
przez tydzień będziemy mogli 
w  Chrzanowie rządzić. I  damy 
też odpocząć panu burmistrzo-
wi - stwierdził starosta Senio-
raliów Tadeusz Arkit.

Po przekazaniu kluczy se-
niorzy ruszyli na plac 1000-le-
cia, gdzie pod przewodnic-
twem instruktorki Wandy Ma-
liszewskiej zasmakowali kro-
ków tańca liniowego.

Po zabawach tanecznych 
wszyscy przeszli do sali te-

atralnej MOKSiR na program 
kabaretowy w  wykonaniu Ka-
tarzyny Pakosińskiej.

W programie senioraliów 
pełno atrakcji dla seniorów, 
miedzy innymi: koncert ze-
społu Bajda, zabawa tanecz-
na, warsztaty jogi oraz tań-
ca, a także dzień zdrowia, spa-
cer z  kijkami oraz targi ręko-
dzieła. Odbędą się też spotka-
nia z  interesującymi gośćmi. 
Podróżnik Jacek Płonczyń-
ski podzieli się opowieścia-
mi o Maroku, Małgorzata Ka-
lemba-Drożdż zaprezentuje 
kulinarne możliwości roślin 
takich, jak pokrzywa, tasz-
nik i  babka, a  pisarka Barba-
ra Sadurska opowie o  swoich 
książkach i  literackich inspi-
racjach.

0iFKağ 3aSiHrniN

Seniorzy rządzą w Chrzanowie

:spóOne zdjęcie pod 8rzędem 0iejskim w &hrzanowie
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czysław jako żołnierz brał 
udział w  walkach o  Berlin i  za 
wykoszenie ulokowanego na 
drzewie gniazda niemieckich 
snajperów dostał od Rosjan 
odznaczenie. Wiszą dzisiaj na 
ścianie obok pożółkłych doku-
mentów. Seniora z Libiąża inte-
resują także skamieliny. Ma ich 
sporą kolekcję.

- Część kamieni mam jeszcze 

z  czasów pracy w  kopalni. Na-
szą rodzimą skałą jest dolomit. 
W  okolicznych lasach, w  któ-
rych zbieram grzyby, a  sezon 
na nie już się zaczął, jest też 
wiele innych ciekawych oka-
zów. Niektóre przypominają 
meteoryty. Mam też araukary-
ty, czyli skamieniałe drewna – 
wylicza Ryszard Skawiński.

0arHN 2raWRZVNi
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Baran Bliźnięta

Byk Koziorożec

Lew

PannaRak RybySkorpion

StrzelecWaga Wodnik

Anna Kępka  Facebook: Wróżka Anna Mistrz Reiki

FILMMUZYKAKSIĄŻKA

ROZRYWKA

Korzystny tydzień do pod-
pisywania umów, odnawia-
nia tych, które kiedyś zosta-
ły podpisane. Trygon Mer-
kurego z  Jowiszem zapowia-
da okazje do spotkań i  lepsze 
relacje z  otoczeniem. Przede 
wszystkim, ale nie tylko w  ży-
ciu kobiet pojawi się ktoś no-
wy, mieszkający na co dzień za 
granicą. Mężczyźni szukający 
uczucia też mają szansę je zna-
leźć – na dworcu, w  muzeum, 
kinie lub na szkoleniu. Week-
end będzie pełen namiętności, 
wspólnego działania i krótkich 
podróży.

Ważną rolę w  Twoim ży-
ciu odegra teraz matka, córka 
lub znajoma – jedna z nich bę-
dzie wciągnięta w  Twoje spra-
wy finansowe, czasem pośred-
nio – od nich uzyskasz ważne 
dla Ciebie informacje. Szukają-
cy pracy niespodziewanie do-
staną propozycję objęcia no-
wego stanowiska. Rozwijaj tak-
że swoje hobby, możesz na nim 
także zarobić. To dobry czas na 
zdobywanie kolejnych infor-
macji na ich temat, kontrolę sy-
tuacji i dokonanie korekt.

Macie teraz szczęście do pie-
niędzy, spodziewajcie się na-
głego dopływu większej go-
tówki. Samotni spotkają ko-
goś, na kogo czekali długi czas. 
Miłość sprawi, że staniecie się 
spokojniejsze i bardziej otwar-
te na potrzeby innych. Dla wie-
lu kobiet to czas radości z  no-
wo narodzonego dziecka lub 
sporej aktywności zawodo-
wej, zwłaszcza jeśli ona doty-
czy opieki nad chorymi lub 
starszymi osobami, nauczania 
czy pracy w policji. Wolny czas 
spędzisz na świeżym powie-
trzu, nierzadko poza domem.

W sferze zawodowej otworzą 
się przed Tobą nowe perspekty-
wy, znów złapiesz wiatr w  ża-
gle i  zaczniesz lepiej zarabiać. 
Inni spotkają na swojej drodze 
prawdziwego macho lub fem-
me fatale. Od Ciebie zależy, na 
ile dasz ponieść się emocjom. 
W wolne chwile i dni postaw na 
ruch na świeżym powietrzu, za-
dbaj o kondycję lub pojeździj na 
rowerze. Początek nowego ty-
godnia to dobry czas na podpi-
sywanie umów lub nawet rady-
kalne zmiany w swoim życiu.

Znajdzie się okazja do zmia-
ny środowiska, poznania no-
wych ludzi. Jako rodzic zwróć 
uwagę w  jakim towarzystwie 
obraca się Twoje dziecko, po-
święć mu więcej czasu niż 
zwykle. W pracy u niektórych 
z  Was będzie teraz gorąco, bę-
dziesz miał mnóstwo obowiąz-
ków. Uwagi szefa przyjmuj spo-
kojnie, dystans i odporność na 
stres to teraz najważniejsze ce-
chy jakimi warto się wykazy-
wać. W  weekend nie będziesz 
się nudzić, już w piątek ruszy-
cie w trasę i spędzisz go z dala 
od domu.

Spotkasz kogoś bardzo uczu-
ciowego. Wszystko stanie się 
łatwiejsze, zaczniesz odczuwać 
podekscytowanie zachodzący-
mi zmianami. Odnowisz sta-
re znajomości, a  jeden ze zna-
jomych pomoże Ci w  załatwie-
niu spraw urzędowych lub są-
dowych. Pojawi się też korzyst-
na propozycja współpracy. 
W wolne dni oderwiesz się cał-
kowicie od zawodowych spraw, 
nieco alkoholu i  dobrej zaba-
wy pozwoli Ci na nowo złapać 
wiatr w żagle.

Ktoś bliski sprawi, że po-
prawią się Twoje finanse, nie-
rzadko to dzieci pomogą ro-
dzicom. Wsparcie emocjonal-
ne możesz otrzymać ze stro-
ny rodzeństwa lub przyjacie-
la mieszkającego daleko. To 
dobry czas na podejmowanie 
ryzykownych decyzji. Wenus 
w znaku Skorpiona sprzyja re-
alizacji Twoich marzeń o  uło-
żonym życiu uczuciowym 
oraz długoterminowych pla-
nach. Na najbliższy weekend 
zaplanuj niewymagającą wy-
siłku rozrywkę, kino lub spo-
tkanie w pubie.

Sporo śmiechu, miłych 
wspomnień i  ciekawych roz-
mów. Czas w  tym tygodniu 
szybko Ci zleci, zadbaj więc, by 
nic nie umknęło Twoje uwa-
dze, zwłaszcza w  pracy. Myśli 
często skierujesz ku dzieciom, 
ich wychowanie lub ich pierw-
sze kroki w dorosłym życiu bę-
dą teraz dla Ciebie prioryteto-
we. To dobry czas na spełnia-
nie marzeń, w  wolne dni zrób 
pierwszy krok w ich kierunku. 
Jeśli chcesz szukać nowej pra-
cy, przygotuj swoje CV.

Unikaj rozmów na poważne 
tematy z  bliskimi Ci Baranami 
i Bliźniętami – koniunkcja Mer-
kurego i Słońca będzie skłaniać 
do rozmów o  wyjątkowo burz-
liwym przebiegu. W  życiu za-
wodowym niekiedy okaże się to 
korzystne, poprzez taką „burzę 
mózgów” w  grupie, wspólnie 
rozwiążecie problem, nad któ-
rym myślisz od dawna. Ten ty-
dzień sprzyja podróżom, wspól-
nemu działaniu i  aktywne-
mu spędzaniu wolnego czasu. 
W  pracy będziesz miał liczne 
powody do zadowolenia, bądź 
aktywny i przejmuj inicjatywę.

W najbliższych dwóch tygo-
dniach przekonasz się, że rze-
czy ważne czasem rozwiązują 
się nagle i bez naszego udziału. 
Niektórzy z  Was będą plano-
wać swoją przyszłość, inni po-
dejmą ważne finansowe decy-
zje. To dobry czas na inwesto-
wanie w nieruchomości i przy-
gotowania do remontu. Week-
end przeznaczysz na dobry sen 
i  dłuższy niż zwykle odpoczy-
nek w  łóżku, wielu z  Was po-
stanowi urozmaicać swoje ży-
cie seksualne.

Niewykluczone, że odkry-
jesz w sobie talent lub zaczniesz 
pasjonować się jakąś niezwy-
kłą dziedziną nauki. Może się 
zdarzyć, że będziesz miał dziw-
ne sny, wręcz prorocze. Niektó-
rzy wybiorą się do wróżki. Nad-
miar energii potrzebujesz roz-
ładować – twórcza praca, za-
angażowanie w  sprawy dzieci 
i prace charytatywne da Ci wie-
le radości. W tym tygodniu od-
wiedzisz rodzinę lub zajmiesz 
się porządkami. W  weekend 
wyjedziesz z  kimś bliskim na 
wycieczkę. Bądź tolerancyjny 
dla wad innych.

Księżyc w  znaku Skorpiona 
pod koniec tygodnia wyzwoli 
w Was ogromne pokłady uczuć 
i  energii. Zawładnie on Wa-
mi i  często będziecie się kiero-
wać odruchami serca. A jesien-
na aura zachęci do romantycz-
nych randek i  zbliżeń. Niektó-
re z Was wyjadą za granicę – to 
dobra decyzja, która przyniesie 
znaczne pieniądze lub zasłużo-
ny wypoczynek. W  weekend 
będziecie zagonione i  szczęśli-
we, u  niektórych Ryb rozkwit-
nie życie erotyczne.

To jedna z  najsławniejszych książek 
Tadeusza  Konwickiego. Na oficjalne wy-
danie czekała 12 lat. Ostatnio nie wszyst-
kim się podobała, ale wydawnictwom to 
nie przeszkadza, by ją przywracać pa-
mięci.

I tak najnowsze wydanie pochodzi 
z  2023 r., a  poprzednie z  2021. „Kom-
pleks polski” Konwicki napisał w  1976 
roku. Po interwencji peerelowskiej cen-
zury książka została wycofana z wydaw-
nictwa „Czytelnik”. Była jedną z  pierw-
szych, która została opublikowana 
w drugim obiegu.

Koncentruje się w znacznej części na 
Polsce lat 70. XX wieku. Autor zaprasza 
czytelnika do kolejki przed sklepem ju-
bilerskim, polskiej, oczywiście państwowej, sieci sklepów z biżuterią o mało wy-
szukanej nazwie Jubiler. W  kolejce stoją ludzie różnego pochodzenia i  pokroju. 
Jest kapuś, były ubek, student czy francuski anarchista. Jest też wieśniaczka, co 
nie do końca jest wieśniaczką czy starsza kobieta, która wcale taka stara nie jest. 
Jest też sam Konwicki. Wszyscy czekają na dostawę radzieckich złotych obrączek.

Są dyskusje, przemyślenia, rozmowy mniej czy bardziej poważne, są zagranicz-
ne papierosy i oczywiście alkohol, który w takich okolicznościach łączy ludzi jak 
mało co.

W całość wplecione są opowiadania o powstaniu styczniowym. Pierwsze o do-
wódcy oddziału chłopskiego, którego ludzie uciekają z  pola walki oraz o  Romu-
aldzie Traugucie, który obejmuje dowodzenie skazanego na porażkę powstania.

Zagorzałym wielbicielem Tadeusza Konwickiego i jego twórczości był amery-
kański pisarz - Philip Roth.

Miałem szczęście opublikować angielski przekład dwóch jego najmocniejszych 
powieści o  polskich zmaganiach z  historią. Najpierw w  1976 r. był to „Sennik współ-
czesny” ze wspaniałą przedmową Leszka Kołakowskiego (...). Rok później wydaliśmy 
„Kompleks polski”, budzący podziw swoim dowcipem i głęboką ironią - czymś nie tak 
znów rzadkim u pisarzy ze wschodniej Europy, ale zarazem bardzo swoistym dla Kon-
wickiego - pisał tuż po śmierci Konwickiego w 2015 r. na łamach Gazety Wyborczej.

„Kompleks polski”, choć napisany prawie pół wieku temu, wciąż jest nad wyraz 
aktualny i nieustannie bawi.

Tadeusz Jachnicki

Kompleks polski

Zespół Proletaryat wyruszył w  trasę zatytułowaną „Samo zło”. 
Najbliższe koncerty w krakowskim klubie Zaścianek (4 październi-
ka) i zabrzańskim Wiatraku (5 października). Grupa gra swoje prze-
boje, jeśli można tak powiedzieć o numerach Proletaryatu. A w grę 
wchodzą m.in. utwory z głośnej płyty „Czarne szeregi” z 1993 r.

Kojarzycie znany w  latach 90. minionego wieku Proletaryat? 
Moje pytanie specjalnie ma prowokacyjny wydźwięk, bo wyda-
je się, że dzisiaj twórczość formacji z Pabianic to temat z zamierz-
chłej przeszłości dla pokolenia współczesnych trzydziestolatków, 
nie mówiąc o młodszych słuchaczach.

Tymczasem minęło 31 lat od nagrania początkiem marca 1993 
r. bardzo dobrej płyty „Czarne szeregi”. To propozycja dla miło-
śników mocnego, hardrockowego i chwilami punkowego uderze-
nia. Album w momencie debiutu był strzałem w dziesiątkę na ów-
czesnej polskiej scenie. Bardzo świeży w kontekście tego, co poja-
wiło się wcześniej. Kompozycje bez żadnych stylistycznych kom-
promisów, konkretne, z pazurem. Muzycy w świetnej formie, jeśli 
chodzi o pomysły oraz ich wykonanie. Światowy poziom, który do 
dzisiaj może imponować.

Nie do pokonania sekcja rytmiczna w wydaniu basisty Dariu-
sza Kacprzaka i perkusisty Piotra Pniaka (wykładowcy Akademii 
Muzycznej w  Łodzi). Na tym solidnym fundamencie swoje gita-
ry z  mięsistymi riffami zbudował Jarosław Siemienowicz, jeden 
z najlepszych instrumentalistów w historii Proletaryatu. Wisien-
ka na hadrockowo-punkowym torcie to głęboki głos charyzma-
tycznego Tomasza Olejnika.

ĞXNaV] 'XORZVNi

Mocne uderzenie Proletaryatu
Film przy oglądaniu które-

go żołądek podchodzi do gar-
dła, a nogi nie mogą podnieść się 
z  fotela. Obezwładniająca formą 
i  dźwiękiem współczesna baśń, 
w  której satyra miesza się z  ma-
kabrą, tworząc zaskakująco traf-
ną analizę współczesnego świata.

Elizabeth (powrót Demi Moore 
w  wielkim stylu), kiedyś dostała 
Oscara, a dziś prowadzi program 
fitness w ogólnokrajowym kanale 
telewizji. W  dniu jej 50. urodzin 
chciwy producent Harvey wręcza 
jej wypowiedzenie. Elizabeth jest 
za stara. Sfrustrowana kobieta de-
cyduje się zamówić „substancję” – 
tajemniczy środek, dzięki które-
mu do głosu dojdzie jej nowe, młodsze, bardziej atrakcyjne ja. I rze-
czywiście dochodzi. Jej nowe alter ego – Sue – jest piękną, wyzywają-
cą, a przy tym niewinną dziewczyną. Przez tydzień Elizabeth będzie 
sobą. Przez tydzień Sue. Kobieta nie przewidziała tylko, że Sue wcale 
nie będzie chciała z nią współpracować...

Francuska reżyserka Coralie Fargeat zrealizowała dotychczas 
jeden pełnometrażowy film i jeden odcinek popularnego serialu. 
Tym większe było zaskoczenie, gdy jej talent wystrzelił niespo-
dziewanie na tegorocznym festiwalu w  Cannes, a  „Substancja” 
słusznie została nazwana objawieniem. Ostatecznie skończyło się 
nagrodą za scenariusz, który zręcznie łączy w sobie baśń, psycho-
logię, horror gore i dramat. A jednocześnie mnoży punkty zwrot-
ne, nie pozwalając akcji ani na moment się zatrzymać.

Fargeat kpi z kultu wiecznej młodości, który rządzi popkultu-
rą i  coraz większą częścią naszego życia. Odbija w  swoim filmie 
męskie spojrzenie na kobiecą seksualność, doprowadzając go do 
absurdu. Ostrzega przed technologią, której zaczynamy ufać bar-
dziej niż zdrowemu rozsądkowi. Robi to z  pasją wczesnego Cro-
nenberga, przenikliwością Hanekego i w duchu prawdziwej zaba-
wy kinem.

7RmaV] -XrNiHZiF]

SUBSTANCJA
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SZTUKA, Chrzanów, ul. Broniewskiego 4, tel. 32 623 30 86
• Czas Apokalipsy - 3.10. godz. 20.00
• Głos Deszczowego Lasu - 4-5.10. godz. 15.30; 7-10.10. godz. 15.30
• Joker: Folie à deux - 4-5.10. godz. 17.15, 20.15; 7-17.10. godz. 17.15, 20.15
• Akademia magii - 11-16.10. godz. 15.30
• Smok Diplodok - 18.10. godz. 15.00; 20-23.10. godz. 15.00
• Kulej. Dwie strony medalu - 18.10. godz. 17.00; 20-23.10. godz. 17.00; 25-30.10. godz. 20.30
• Substancja - 18.10. godz. 20.00; 20-23.10. godz. 20.00
• U Pana Boga w Królowym Moście - 25-30.10. godz. 15.30, 18.00
• Noc Grozy - Halloween „Demon” i „Beezel” - 31.10. godz. 21.00

SOKÓŁ, Trzebinia, ul. Kościuszki 74, tel. 32 611 06 21 
• Niepewność. Zakochany Mickiewicz - 3.10. godz. 15.30
• Drużyna A(A) - 3.10. godz. 17.45
• Substancja - 3.10. godz. 20.30; 4.10. godz. 20; 6.10. godz. 20.00; 8.10. godz. 18.00; 

9.10. godz. 20.45; 10.10. godz. 18.00; 
• Joker: Folie a deux - 4.10. godz. 18.00; 5.10. godz. 20.00; 6.10. godz. 17.00; 8.10. godz. 

20.45; 9.10. godz. 18.00; 10.10. godz. 20.45; 12.10. godz. 17.00; 13.10. godz. 20.00; 
15.10. godz. 18.00; 16.10. godz. 20.45; 17.10. godz. 18.00; 19.10. godz. 20.30; 20.10. 
godz. 19.30; 22.10. godz. 19.45; 24.10. godz. 19.45

• Smok Diplodok - 5-6.10. godz. 15.00; 8-10. godz. 16.00; 12-13.10. godz. 15.00; 15-
17.10. godz. 16.00

ALE! KINO, Libiąż, ul. Górnicza 1, tel. 32 627 12 62
• Smok Diplodok - 4-5.10. godz. 15.00; 6.10. godz. 14.00; 7.10. godz. 15.00
• Joker: Folie a deux - 4-5.10. godz. 17.00, 19.30; 6.10. godz. 19.30; 7.10. godz. 17.00, 

19.30

KONCERT
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cyjnycK� wystĎp .apeli Å'udek /ewickiµ z grupĂ śpiewaczĂ� wystĎp .*: 
gminy %abice. 'la dzieci� animacje, zagroda kóz, spacery z alpakami.

&+5=$12:6.,( 6(1,25$/,$ ����
Program:
� paŁdziHUnika � czZaUWHk 
��.�� � 1ordic walking zakoġczony ziemniakami po cabaġsku � zbiórka pod 
kinem 6ztuka �obowiĂzujĂ zapisy�
=ajĎcia z instruktorami )itness ;treme w domu kultury 02.6i5 �obowiĂ�
zujĂ bezpłatne wejściówki��
��.�� � joga, taniec latino solo, zdrowy krĎgosłup
��.�� � taniec latino solo, zdrowy krĎgosłup
��.�� � joga
��.�� � taniec latino solo
� paŁdziHUnika � piąWHk
'zieġ =drowia. 'o dyspozycji bĎdzie sala kinowa oraz przestrzeġ Kolu na 
parterze i piĎtrze 02.6i5. :spółorganizatorem wydarzenia jest )undacja 
Å= 6ercem do Pacjentaµ zwiĂzana z 0ałopolskim &entrum 6ercowo�1a�
czyniowym P$.6 w &Krzanowie, *rupa $merican +eart oI Poland.
��.�� Przywitanie uczestników.
��.�� wykład proIesora Przemysława 1owakowskiego �specjalista cKirur�
gii naczyniowej i angiologii� pt. Å7Ďtniaki aorty ² o czym powinien wiedzieĄ 
świadomy pacjentµ.
��.�� Ąwiczenia slow jogging
6WUHIa zdUoZia paUWHU oUaz , pięWUo od Jodz� �����
� stoisko ds. proIilaktyki 0ałopolskiego 1)= wraz z analizatorem składu masy ciała

� E.* personalne, przesiewowe badanie migotania przedsionków i zabu�
rzeġ rytmu serca
� nauka samobadania piersi
� konsultacje z� dietetykiem, elektroradiologiem, IarmaceutĂ �przeglĂd le�
kowy�
� pomiar ciśnienia, poziomu cukru oraz natlenienia organizmu
� konsultacje z Iizjoterapeutami �Powiatowe &entrum .ształcenia 8stawicz�
nego w &Krzanowie�
� zabiegi upiĎkszajĂce dłonie �Powiatowe &entrum .ształcenia 8stawicz�
nego w &Krzanowie�
� przesiewowe badanie aorty brzusznej
� stoisko edukacyjne Powiatowej 6tacji 6anitarno�Epidemiologicznej 
w &Krzanowie
� diabetobus � mobilna klinika cukrzycy, w której można zmierzyĄ poziom 
cukru we krwi, ciśnienie tĎtnicze oraz uzyskaĄ porady na temat zdrowego 
stylu życia �partnerem jest )undacja Europejska .linika &ukrzycy�
� paŁdziHUnika � soEoWa
��.�� � 7argi rĎkodzieła � %iblioteka w &Krzanowie
��.�� � :ystĎp *rupy *ustawa � %iblioteka w &Krzanowie
��.�� � .oncert na uśmiecK i dwie nuty � sala koncertowa Paġstwowej 
6zkoły 0uzycznej w &Krzanowie. :ystĂpiĂ uczniowie i nauczyciele szkoły, 
a także zespół 4ue Passa.
Szczegóły na: www.moksir.chrzanow.pl

2'3867 , ;;,9 3$5$),$'$ � ParaIia 0atki %ożej 5óżaġcowej w &Krza�
nowie ��� paŁdziernika� od godz. �.�� w domu katecKetycznym czynna 
kawiarenka �kawa, Kerbata, ciasto�.
Program�
� paŁdziHUnika � soEoWa
��.�� � ;9, %ieg 8liczny 'zieci w Kołdzie św. -anowi Pawłowi ,,
��.�� � 1abożeġstwo różaġcowe i msza świĎta
� paŁdziHUnika � niHdziHla 
��.�� � 8roczysta suma odpustowa z procesjĂ � oprawa muzyczna� 2rkie�
stra 'Ďta ÅPodstoliceµ, po mszy koncert 2rkiestry
��.�� � Piknik rodzinny� gry i zabawy dla najmłodszycK, dmucKaġce, wata 
cukrowa, malowanie twarzy
��.�� � *odzina 0iłosierdzia prowadzona przez 1eokatecKumenat �dolny 
.ościół�
��.�� � Ewangelizacja � pantomima w wykonaniu 2dnowy w 'ucKu İwiĎ�
tym ÅEIIataµ
��.�� � 0sza świĎta popołudniowa, po eucKarystii wieczór pieśni 0aryjnej
��.�� � 0sza świĎta wieczorna i $pel -asnogórski

:,('(Ġ6.$ .5(: � 63(.7$./ 23(5(7.2:< � �� paŁdziernika 
godz. ��.��, 02.6i5 &Krzanów. %ilety� �� i ��� zł.

:((.(1' 6(1,25$ = .8/785ā 
�  ��� paŁdziernika
: ramacK ogólnopolskiej akcji 
Å:eekend seniora z kulturĂµ osoby, 
które ukoġczyły �� lat bĎdĂ mogły 
zwiedziĄ Park EtnograIiczny .rako�
wiaków =acKodnicK w :ygiełzowie, 
=amek /ipowiec, 0ałopolskie 0u�
zeum Pożarnictwa w $lwerni z prze�
wodnikiem oraz 0uzeum w &Krzano�
wie �obydwa budynki�.
� paŁdziHUnika
��.�����.�� � oprowadzanie z przewodnikiem oraz warsztaty tworzenia 
kwiatów z bibuły w Parku EtnograIicznym .rakowiaków =acKodnicK. .oszt 
² � zł.
� paŁdziHUnika
��.�����.�� � oprowadzanie z przewodnikiem po =amku /ipowiec. .oszt 
² � zł.
��.�����.�� � oprowadzanie z przewodnikiem po 0ałopolskim 0uzeum Po�
żarnictwa w $lwerni. .oszt ² � zł.
Na wszystkie wydarzenia w ramach akcji „Weekend seniora z kulturą” liczba 
miejsc jest ograniczona i obowiązują zapisy pod numerem telefonu: 885 386 913.
7egoroczna edycja akcji Å:eekend seniora z kulturĂµ poza umożliwieniem 
seniorom skorzystania z oIerty kulturalnej ma na celu integracjĎ miĎdzy�
pokoleniowĂ.
� paŁdziHUnika 
��.�����.�� � bezpłatne zwiedzanie budynków 0uzeum w &Krzanowie pod 
Kasłem Å:spólnie �razem� w muzeumµ.
- %Xd\nHk *ğyZn\, ul. 0ickiewicza �� � zwiedzanie z kustoszem wystawy 
stałej� gra muzealna dla najmłodszycK.
� 'oP 8UEaġcz\ka, $leja +enryka �� � zwiedzanie z kuratorem wystawy 
czasowej Å'Łwigaj� Po krakowsku � 0alarstwo. *raIika. 5zeŁbaµ� warsztaty 
integracyjne ² litograIia dla każdego.

SPOTKANIA

&,$Ğ2 , 80<6Ğ� $520$7(5$3,$ � warsztaty�  �� paŁdziernika, �� listo�
pada, �� grudnia � godz. ��.��, 0iejska %iblioteka Publiczna w &Krzanowie. 
8czestnicy warsztatów dowiedzĂ siĎ, jakie olejki pomagajĂ na różnorodne 
scKorzenia. Prowadzenie� 7eresa *arstka.

&,$Ğ2 , 80<6Ğ� $.$'(0,$ 3,č.1$� '$:.$ (1(5*,, � warsztaty � 
paŁdziernika godz. ��.��, 0iejska %iblioteka Publiczna w &Krzanowie. &ykl 
spotkaġ dla paġ w każdym wieku. Prowadzenie� $neta +olipka PiĎkno 0o�
tyla. 2bowiĂzujĂ zapisy� �� ��� �� ��.

35(/(.&J( 377� 6=:$J&$5,$ ² :Ğ2&+< 3ÐĞ12&1( � � paŁdzier�
nika godz. ��.��, 02.6i5 &Krzanów. :stĎp wolny.

'<6.86<J1< ./8% ),/02:< � � paŁdziernika godz. ��.��, 0iejska 
%iblioteka Publiczna w &Krzanowie. 7ematem spotkania bĎdzie Iilm pt. 
Å*dzie siĎ podziało moje słoneczko"µ � komediodramat o znikaniu, wraca�
niu oraz konsekwencjacK oglĂdania zacKodu słoġca. Prowadzenie� -oanna 
0aksa. :stĎp wolny.

.2%,(7$� 02'$� ='52:,(� 852'$ ² 6327.$1,( '/$ .2%,(7 - � 
paŁdziernika godz. ��.��, /ibiĂskie &entrum .ulturyµ. 7emat� -ak zadbaĄ 
o siebie i nie wydaĄ Iortunyµ. :stĎp wolny.
Program:
��.�����.�� � -ak piĎknie wyglĂdaĄ jesieniĂ �jeden płaszcz i dodatki z 7wo�
jej szuIlady� modnie, stylowo i z klasĂ� odpowiedzialna moda eco i Yege� 
� prelegentka ,lona .azubek.
��.�����.�� � -ak prawidłowo oddycKaĄ, aby zrelaksowaĄ ciało i umysł 
�zrozumienie oddecKu, a zrozumienie siebie� wpływ stresu na prawidłowe 
oddycKanie� oddecKowe tecKniki relaksacyjne� � prelegentka ,nna .ozyr.
��.�����.�� � -ak dbaĄ o zdrowie i urodĎ �naturalne metody dbania o zdro�
wie i urodĎ� domowe kosmetyki i naturalne środki pielĎgnacyjne� tecKniki 
relaksacyjne i troska o urodĎ� � prelegentka $ldona 6tacK.
��.�����.�� � 6esja pytaġ i odpowiedzi� indywidualne porady praktyczne.

2'.85=$1,( 32(=J, � 2'&,(�
1,( &2'=,(112İ&, � �� paŁ�
dziernika godz. ��.��, kawiarnia 
1isza w /ibiĂskim &entrum .ultury. 
*ościem spotkania bĎdzie Piotr 
0ajcKerczyk. 2prawa muzyczna .a�
tarzyna i $rtur /ikus. :stĎp wolny.

WYSTAWY

İ/$'< Ğ$3 � wystawa IotograIii Ğukasza *rudnia, *aleria 6ztuki Å1a 6ty�
kuµ 02.6i5 w &Krzanowie. :ystawa czynna do �� paŁdziernika. Ğukasz 
*rudzieġ od ponad � lat IotograIuje czworonogi, skupia siĎ na icK indywi�
dualnym cKarakterze i wizerunku. 'la psiego portrecisty najważniejsza jest 
prostota przekazu, uwydatnienie głównego boKatera IotograIii.

:(51,6$ł :<67$:< :,(5=%$ (67(5< � � paŁdziernika godz. ��.��, 
0iejska %iblioteka Publiczna w &Krzanowie. : programie m.in.� omówienie 
projektu :ierzba Estery, prezentacja multimedialna. :ystawa czynna do 
�� listopada. 2rganizator� )estiY$/7, partner� *mina &Krzanów.

675()$ 32=<7<:1<&+ 0<İ/, � � paŁdziernika godz. ��.��, 0iejska 
%iblioteka Publiczna w &Krzanowie. &entrum =drowia PsycKicznego 6zpi�
tala Powiatowego w &Krzanowie i Iilia .rzeszowice, )undacja ´Przytul-$µ 
zapraszajĂ na wernisaż prac swoicK podopiecznycK z okazji 'nia =drowia 
PsycKicznego.

WARSZTATY I ZAJĘCIA

./8% *,(5 3/$16=2:<&+ � � paŁdziernika, �� paŁdziernika godz. 
��.��, 0iejska %iblioteka Publiczna w &Krzanowie. =asady sĂ proste� 
przyjdŁ i wypróbuj jednĂ z bibliotecznycK gier. 0ożesz przyprowadziĄ 
swoicK znajomycK lub zagraĄ z osobami obecnymi na spotkaniu. 0o�
żesz także przynieśĄ własnĂ grĎ i pokazaĄ innym jej zasady. :stĎp 
wolny.

:,(&=Ð5 *,(5 3/$16=2:<&+ : %,%/,27(&( � �� paŁdziernika 
godz. ��.�����.��, 0iejska %iblioteka Publiczna w &Krzanowie. :ydarze�
nie zorganizowane z okazji 0iĎdzynarodowego 'nia *ier PlanszowycK. 
-eśli macie swoje ulubione gry, w które cKcecie zagraĄ w szerszym gronie, 
to możecie je przynieśĄ.

KONKURSY 

0$Ğ232/6., .21.856 5(&<7$7256.2�32(7<&., ,0� /8&<�
1< 6=8%(/ Å=Ğ27< ./8&=<.µ� .onkurs ma na celu popularyzacjĎ 
twórczości lokalnej poetki /ucyny 6zubel oraz promocjĎ młodycK ta�
lentów w dziedzinie poezji i recytacji. :ydarzenie skierowane jest do 
dzieci i młodzieży. 7ermin nadsyłania zgłoszeġ upływa � paŁdziHUnika 
���� U. Prezentacje recytatorskie odbĎdĂ siĎ �� paŁdziernika o godz. 
��.�� w sali konIerencyjnej, natomiast podsumowanie i rozstrzygniĎ�
cie konkursu �� paŁdziernika o godz. ��.�� w klubie 6tara .otłownia.

.21.856 ´:2'$ 72 ł<&,(µ �  2rganizator� /ibiĂskie &entrum .ultu�
ry. =adaniem uczestnika konkursu jest wykonanie plakatu ekologicznego 
w dowolnej tecKnice plastycznej o wymiaracK $�. 7ermin przysyłania prac 
upływa � paŁdziernika. 6zczegóły na stronie internetowej /&..
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OGŁOSZENIA

PRACA

Zatrudnię

• BIOSYSTEM SA oddział w Bolęci-
nie zatrudni osoby na stanowisko 
pracownik f izyczny. Oferujemy 
bezpłatny transport pracowników 
na trasie Krzeszowice - Trzebinia 
- Chrzanów - Bolęcin. Zgłoszenia 
biuro.bolecin@biosystem.pl lub 32 
624 99 50

• BRUKARZY i pomocników. T. 500 
657 444

• BRUKARZY, pomocników bruka-
rzy zatrudni firma - 694-437-580

• FIRMA Kozbi zatrudni pracowni-
ka do pomocy przy produkcji me-
bli. Mile widziani młodzi emeryci 
do przyuczenia. T. 502 365 077

• FRYZJERKĘ damsko-męską - Żar-
ki. Tel. 503 925 043

• KIEROWCĘ, może być emeryt, 
rencista do transportu me-
dycznego z Chrzanowa - okolic 
- 501-559-369

• KIEROWCÓW samochodów cięża-
rowych z kat.C, C+E zatrudni firma 
- 694-437-580

• MAJSTRA robót drogowych za-
trudni firma - 694-437-580

• MONTERÓW zewnętrznych sieci 
wod.-kan. zatrudni f irma - 694-
437-580

• OPERATORA koparki i koparko-
-ładowarki z doświadczeniem za-
trudni firma - 694-437-580

• PRACA remontowo-wykończe-
niowa, Tel. 533-515-690.

• PRACOWNIKÓW do dociepleń z 
doświadczeniem. Tel. 663-310-
949

• ŚLUSARZY, spawaczy, montaży-
stów, praca na warsztacie w Trze-
bini. Oferujemy stabilne zatrud-
nienie, umowę na czas nieokre-
ślony, dobre warunki f inansowe 
- 602-751-281

• ZATRUDNIĘ kierowcę C+E, trans-
port międzynarodowy, pojazd 
przypisany do kierowcy, wyjazdy 
tygodniowe lub do uzgodnienia, 
Tel. 604-820-060, Adres: Młoszo-
wa.

MOTORYZACJA

Kupię (m)

• 100% autoskup samochodów 
osobowych, dostawczych, gotów-
ka od ręki. T. 537-604-924

• 100% każdy samochód kupię. Tel. 516-
159-309

• 100% każdy samochód kupię Tel. 880-
084-653

• 32-611-03-50 Auto-Skup rozbite, całe; 
Tel. 600-465-773

• AUTO-SKUP: całe, uszkodzone, skoro-
dowane. Złomowanie, wystawiamy za-
świadczenia; własny transport Tel. 604-
188-647

• AUTOSKUP całych, rozbitych i dostaw-
czych. Tel. 516-159-309

• SKUP aut całych, rozbitych Tel. 880-084-
653

Części motoryzacyjne

• AUTO-CZĘŚCI: używane, duży wybór, 
faktura Vat – Chrzanów, Działkowa (droga 
w kierunku Luszowic). Tel. 506-099-245

• OPONY używane - duży wybór; przy za-
kupie montaż gratis! Wulkanizacja. Chrza-
nów, ul. Działkowa (droga na Luszowice). 
Tel. 506-099-245

Usługi motoryzacyjne

• 32-611-03-50 AUTOZŁOM – kasacja. Po-
moc drogowa. Skup samochodów całych, 
rozbitych, skorodowanych. Sprzedaż czę-
ści używanych Tel. 600-465-773

NIERUCHOMOŚCI

Sprzedam (n)

•MIESZKANIE Chrzanów, Piłsudskiego; 
dwa pokoje + balkon; 349.000zł - 501 619 
860, 600 808 650

•MIESZKANIE - Chrzanów, ul. Broniew-
skiego, 44m2, IIp. - 533-343-770

Kupię (n)

• ZDECYDOWANIE kupię działkę, grunt 
lub inną nieruchomość z bezpośrednim 
dostępem do głównej drogi w Trzebini, 
Chrzanowie, okolicy (bez pośredników) 
Tel. 538-330-565

Wynajem 
(mam do wynajęcia)

• DO wynajęcia pomieszczenia pod gabi-
nety lekarskie w centrum Chrzanowa. Tel. 
504-244-916

• DO wynajęcia wynajęcia cukier-
nię wraz z wyposażeniem, Tel. 
512925551.

USŁUGI

Budowlane

• 518-706-099 Gładzie, malowanie ma-
szynowe, płytki, kompleksowe wykończe-
nia. www: www.tom-reg.pl

• 730-067-038 Malowanie, mycie 
elewacji, kostki i dachów. Tel. 515-
646-722

• ADAPTACJA poddaszy, docieplenia 
wełną, sufity podwieszane, malowanie, 
szpachlowanie, montaż drzwi i paneli Tel. 
515-728-836.

• ALTANY, wiaty, garaże, zadaszenia, 
konstrukcje drewniane. Wymiana 
pokryć dachowych., Tel. 505-215-105.

• BRAMY, bramki i ogrodzenia. Usługi ślu-
sarskie i spawalnicze - 730-718-715

• BRUKARSTWO, kanalizacja, ogrodzenia 
A-Z Tel. 664-553-074

• BRUKARSTWO Tel. 501-066-248

• BRUKARSTWO Tel. 505-148-009.

• BUDOWA domów od podstaw Tel. 604-
456-994

• BUDOWA dróg dojazdowych, podjaz-
dów, podbudowy. Tel. 668-340-936

• BUDOWA, remonty, wykończenia A-Z, 
Tel. 533-515-690.

• CYKLINOWANIE bezpyłowo. T. 798-381-
658

• DACHY, uszczelnienie, śniegołapy. Tel. 
731-181-738

• DACHY, więźby, pokrycia. Tel. 509-339-
135, 785-361-969

• DACHY, więźby, pokrycia. Tel. 604-456-
994

• DOCIEPLENIA budynków. Tel. 604-456-
994

• DOCIEPLENIA, elewacje, wykończenia. 
Buduj z góralami!!!; www.wmexpert.com.
pl Tel. 663-310-949

• EKOSZAMBA, szamba betonowe - mon-
taż, sprzedaż Tel. 501-066-248

• FIRMA Remontowo Budowlana ocie-
plenia, odnowa elewacji, remonty, 20 lat 
doświadczenia. Tel. 664 781 745

• GŁADŹ, malowanie, tapetowanie, flizo-
wanie. - 604-233-545

• KAMIEŃ, piasek, ziemia, gruz Tel. 501-
066-248

• KOMPLEKSOWE układanie kostki bruko-
wej, ogrodzenia, bramy, furtki. Kanaliza-
cja, drenaż, ekoszamba. Tel. 697 982 969

• KOSTKA brukowa; usługi minikoparką; 
wyburzenia; transport do 3,5t Tel. 500-
657-444

•MALOWANIE dachów, elewacji; konser-
wacja konstrukcji stalowych betonowych, 
drewnianych. Wieloletnia praktyka Tel. /
fax 33-873-06-01, 602-882-325

•MALOWANIE, gładzie, tanio. Tel. 
501-215-951

•MALOWANIE, gładź - 660-890-189

•MALOWANIE natryskowe dużych po-
wierzchni (hale, konstrukcje stalowe, da-
chy, domy). Tel. 518-706-099

•MALOWANIE pomieszczeń. Tel. 517-357-
255

•MINIKOPARKA usługi: drenaż, ekoszam-
ba, kanalizacja Tel. 501-066-248

• OCIEPLENIA, elewacje, odnowa, prace 
ogólnobudowlane Tel. 604-478-121.

• PROJEKTY budynków indywidualnych, 
gotowych, rozbudowy, adaptacje, kosz-
torysy, nadzory budowlane. Świadectwa 
energetyczne – F.H.U. „Natalia” Chrza-
nów, ul. Sikorskiego – inż. Jacek Gębala 
Tel. 32-754-11-00, 32-623-95-35, 600-
238-671

• REMONTY, Tel. 506-019-583.

• REMONTY wnętrz. Tel. 517-357-255

• SZTACHETY - 730-718-715

• USŁUGI brukarskie, ogrodzenia Tel. 533-
528-091.

• USŁUGI koparko-ładowarką, sprzęt; 
brukarstwo, materiały budowlane: piasek, 
ziemia; plantowanie. T. 605 091 470

• USŁUGI minikoparką - wykopy, wybu-
rzenia Tel. 668-340-936

• USŁUGI Rem-Bud: adaptacje, suche 
tynki, sufit 65zł, ścianki 47zł, malowanie 
15zł, gładź 20zł, flizowanie 55zł. Tel. 606-
740-937

• USŁUGI – koparko-ładowarką JCB, kucie 
młotem, wyburzenia kompleksowo Tel. 
501-066-248

•WYBURZENIA kompleksowo, wywóz 
gruzu Tel. 501-066-248

•Wycinka drzew. Tel. 502-277-286

•WYKONAM ogrodzenia spawane 
na wymiar w każdej formie, stal czar-
na, ocynkowana, malowana proszkowo, 
kompleksowo z pomiarem i montażem 
małopolska-śląsk, 1 PLN, Tel. 727-625-931.

•WYKONYWANIE przyłączy gazowych, 
wodnych i kanalizacyjnych. Podłączanie 
szamb, wypożyczanie koparki wraz z ope-
ratorem. Tel. 534-835-940

Węgiel prosto z Kopalni
Kostka (Piast, 25MJ/kg)  

Orzech (Piast, 25MJ/kg)  

Ekogroszek (Wesoła Mysłowice, 28MJ/kg)

+ TRANSPORT

Tel. 506 820 513

PROMOCJA!

SKUP
POJAZDÓW
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LEGALNE ZŁOMOWANIE

tel.  600  465 773

ZŁOMOWANIE 
POJAZDÓW

Zaświadczenie do Urzędu

Przyjazd gratis!

Tel. 606 482 571

OGŁOSZENIE WÓJTA GMINY BABICE 
z dnia 03 października 2024 r.

o przystąpieniu do sporządzenia planu ogólnego gminy BABICE

Na podstawie art. 13i ust. 3 pkt 1 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu 

i zagospodarowaniu przestrzennym (t.j. Dz. U. z 2024 r. poz. 1130) oraz art. 39 ust. 1 

pkt 1 i 3 w związku z art. 46 ust. 1 pkt 1 i art. 54 ust. 2 i 3 ustawy z dnia 3 października 

2008 r. o udostępnianiu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale 

społeczeństwa w ochronie środowiska oraz o ocenach oddziaływania na środowisko 

(t.j. Dz. U. z 2024 r. poz. 1112)

ZAWIADAMIAM

o podjęciu przez Radę Gminy Babice Uchwały Nr VI/33/2024 

z dnia 04 września 2024 r. w sprawie przystąpienia do sporządzenia 

planu ogólnego gminy Babice.

Zainteresowani mogą składać wnioski do projektu planu ogólnego oraz prognozy 

oddziaływania na środowisko.

Wnioski należy składać do Wójta Gminy Babice w nieprzekraczalnym ter-

minie do dnia 20 listopada 2024 r. na urzędowym wzorze pisma dotyczącego 

aktu planowania przestrzennego z podaniem imienia, nazwiska albo nazwy, adresu 

zamieszkania albo siedziby oraz oznaczeniem nieruchomości, której dotyczy wniosek 

(wskazane jest dołączenie kserokopii mapy z zaznaczeniem działki).

Urzędowy wzór pisma dostępny jest w pokoju 116 w Urzędzie Gminy Babice 

przy ul.  Krakowskiej  56 oraz  zamieszczony na stronie internetowej Gminy Babice 

pod adresem internetowym: https://www.babice.pl/inwestycje-i-rozwoj/gospodarka/

plany-przestrzenne-gminy.html, a także w Biuletynie Informacji Publicznej Urzędu 

Gminy Babice pod adresem:  https://bip.malopolska.pl/ugbabice,m,440802,formularz-

pisma-dotyczacego-aktu-planowania-przestrzennego.html (w zakładce: Planowanie 

przestrzenne).

Wnioski na urzędowym wzorze pisma można wnosić w formie:

• papierowej – (osobiście na dzienniku podawczym w Urzędzie Gminy Babice, 

ul. Krakowska 56, 32-551 Babice – albo wysłanie drogą pocztową na ww. adres) lub

• elektronicznej – za pomocą poczty elektronicznej (na adres: poczta@babice.pl) 

lub platformy ePUAP (adres skrytki ePUAP: /ogi8r1j594/skrytka).

Wójt Gminy Babice

Informuję, że:

Zgodnie z art. 13 i art 14 Rozporządzenia Parlamentu Europejskiego i Rady (UE) 2016/679 z dnia 27 kwietnia 2016 

r. w sprawie ochrony osób �zycznych w związku z przetwarzaniem danych osobowych i w sprawie swobodnego 

przepływu takich danych oraz uchylenia dyrektywy 95/46/WE (zwanego dalej RODO), informujemy:

KLAUZULA INFORMACYJNA (dane obowiązkowe: imię nazwisko, nazwa, adres) 

1) Administratorem danych osobowych podanych we wniosku jest Wójt Gminy Babice z siedzibą: Gmina Babice 

przy ul. Krakowskiej 56, 32-551 Babice.

2) Z Inspektorem Ochrony Danych, kontaktować się można pod adresem: Urząd Gminy Babice, ul. Krakowska 56, 

32-551 Babice, e-mail: ochrona.danych@babice.pl

3) Dane osobowe będą przetwarzane do chwili realizacji zadania, a po jej zakończeniu zostaną zarchiwizowane 

na podstawie ustawy z dnia 14 lipca 1983 r. o narodowym zasobie archiwalnym i archiwach oraz Rozporządzenia 

Prezesa Rady Ministrów z dnia 18 stycznia 2011 r. w sprawie instrukcji kancelaryjnej, jednolitych rzeczowych wyka-

zów akt oraz instrukcji w sprawie organizacji i zakresu działania archiwów zakładowych. Dokumentacja papierowa 

ma określoną kategorię archiwalną A, po upływie okresu jej przechowywania w archiwum zakładowym, jest prze-

kazywana do Archiwum Narodowego w Krakowie lub za jego zgodą niszczona.

4) Dane osobowe nie będą przekazywane do państwa trzeciego/organizacji międzynarodowej.

5) Ma Pani/Pan prawo do dostępu do swoich danych osobowych, otrzymania ich kopii, sprostowania (poprawiania) 

usunięcia lub ograniczenia przetwarzania, prawo do wniesienia sprzeciwu wobec przetwarzania, prawo do prze-

noszenia danych.

6) W przypadku zbierania danych niezbędnych do realizacji zadań nałożonych na Gminę podanie danych osobo-

wych jest wymogiem ustawowym. Osoba, której dane dotyczą jest zobowiązana do ich podania. 

7) W związku z przetwarzaniem danych osobowych, uzyskanych w toku prowadzenia postępowań dotyczących 

sporządzania aktów planistycznych, o których mowa w ustawie z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospoda-

rowaniu przestrzennym, prawo, o którym mowa w art. 15 ust. 1 lit. g RODO, tj. prawo dostępu do informacji o źródle 

pozyskania danych, przysługuje, jeżeli nie wpływa na ochronę praw i wolności osoby, od której dane te pozyskano.

8) Ma Pan/Pani prawo złożenia skargi na niezgodne z prawem przetwarzanie danych osobowych do Prezesa Urzędu 

Ochrony Danych Osobowych, ul. Stawki 2, 00-193 Warszawa.

9) Dane osobowe nie będą podlegać pro�lowaniu ani zautomatyzowanemu podejmowaniu decyzji.

10) Dane osobowe przetwarzane są na podstawie art. 6 ust. 1 lit. c) RODO - w celu wypełnienia obowiązku prawne-

go ciążącego na administratorze, na podstawie art. 6 ust. 1 lit. e) RODO, w związku z art. 8c, art. 17 pkt 1 i 4 ustawy 

z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym oraz § 11 pkt 4 w związku z załącznikiem 

nr 3 do rozporządzenia Ministra Rozwoju i Technologii z dnia 17 grudnia 2021 r. w sprawie wymaganego zakresu 

projektu miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego - tzn. dane osobowe będą przetwarzane w celu 

wykonania zadań realizowanych w interesie publicznym lub w ramach sprawowania władzy publicznej powie-

rzonej administratorowi.

11) Odbiorcami danych osobowych mogą być wyłącznie podmioty, które uprawnione są do ich otrzymania na mocy 

przepisów prawa. W szczególności odbiorcami, do których mogą być przekazane Pani/a dane będą strony i uczest-

nicy postępowań lub organy właściwe do załatwienia wniosku na mocy przepisów prawa, którym Administrator 

przekazał wniosek. Ponadto Pani/Pana dane mogą być udostępnione �rmie opracowującej dany projekt miejsco-

wego planu zagospodarowania przestrzennego, na podstawie umów zawartych z gminą Babice w celu realizacji 

tej umowy, wyłącznie w przypadkach, gdy niezbędne będzie udostępnienie danych. Pani/a dane mogą być udo-

stępnione �rmom świadczącym usługi serwisowe systemów informatycznych (�rma Coig S.A. świadcząca usługi 

serwisowe systemu informatycznego Intradok), w których przetwarzane są te dane osobowe.

KLAUZULA INFORMACYJNA (dane dodatkowe: telefon, e-mail): 

1) Podając dane dodatkowe wyraża Pani/Pan zgodę na ich przetwarzanie dla potrzeb niezbędnych do przeprowa-

dzenia postępowania administracyjnego (Rozporządzenie Parlamentu Europejskiego i Rady (UE) 2016/679 w spra-

wie ochrony osób �zycznych w związku z przetwarzaniem danych osobowych i w sprawie swobodnego przepływu 

takich danych osobowych i w sprawie swobodnego przepływu takich danych oraz uchylenia dyrektywy 95/46/WE).

2) Pani/Pana dane dodatkowe przetwarzane będą tylko w celu usprawnienia kontaktu organu rozpatrującego 

wnioski/uwagi ze składającym wnioski/uwagi.

3) Podanie danych jest dobrowolne, jednak ich niepodanie może skutkować ograniczeniem form komunikacji. 

O dobrowolności podania danych zostanie Pani/Pan poinformowana/y przez merytorycznego pracownika prowa-

dzącego postępowanie

4) Posiada Pani/Pan prawo cofnięcia zgody w dowolnym momencie bez wpływu na zgodność z prawem przetwa-

rzania, którego dokonano na podstawie zgody przed jej cofnięciem.

eprasa.pl 52566c0eb3
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• WYLEWKI maszynowe. Budowa 
domów. Tel. 792-441-475

• WYLEWKI maszynowe, cemen-
towe, anhydrytowe, przemy-
słowe, styrobeton. Solidnie Tel. 
534-535-078

Elektrotechniczne

• 600-789-505 Instalacje elek-
tryczne Tel. 600-789-505

Instalacyjne

• AELEKTRO-SERWIS wykonuje: 
instalacje elektryczne, odgromo-
we, teletechniczne, podłączenia 
urządzeń elektrycznych, naprawy, 
pomiary. Tel. 603-269-086, 32-623-
81-84 po 17.00

• INSTALACJE co, wc, przeróbki - 
577-381-254

• INSTALACJE elektryczne Tel. 
600-789-505

• INSTALACJE wod-kan, CO, gaz. 
Ogrzewania podłogowe, wymiana 
kotłów. Montaż kotłowni. Próby 
szczelności gazu. Tel. 534-835-
940

• POGOTOWIE hydrauliczne 24/7 + 
usługi wod.kan, c.o. - 577-437-765

• PRZERÓBKI hydrauliczne, przyłą-
cza wod-kan. Pogotowie kanaliza-
cyjne - 882-841-557

Serwisowe

• KOMPUTERY - usuwanie pro-
blemów. Dojazd bezpłatny. Tel. 
502-863-471

• LODÓWKI - naprawa. Tel. 501 
722 754 

• NAPRAWA RTV, telewizory, ante-
ny, podłączenia. Z dojazdem. Szyb-
ko, solidnie, gwarancja. Tel. 691-
511-914

• SERWIS - naprawa, montaż term, 
kotłów gazowych. Przeglądy, kon-
serwacje, próby szczelności, analiza 
spalin, uprawnienia. Podłączanie 
kuchenek, gwarancje. Junkers, Nec-
kar, Termet, Vaillant, Saunier-Duval, 
DeDiertich, Beretta, inne Tel. 666-
255-068

Okolicznościowe

• KOMPLEKSOWA obsługa wesel i 
katering; FB: jacek.nowak.catering 
Tel. 601-861-673

Nauka

• ANGIELSKI - korepetycje, egzamin, 
matura, Tel. 667-970-253.

• CHEMIA - 784-813-711

• FIZYKA - 784-813-711

• JĘZYK angielski, plastyka-ry-
sunek, malarstwo, 60 PLN, Tel. 
696-709-486, Email: cube2220@
hotmail.com.

• MATEMATYKA - przygotowa-
nie do egzaminu ósmoklasisty 
oraz matury. Doświadczony na-
uczyciel- 784-813-711

• POMOC z chemii, matematyki - 
udzieli nauczyciel - 691-981-072

• RATY, 1400 PLN, Tel. 661-
144-600, Email: morion.szko-
lenia@gmail.com.

Sprzątanie

• PRALNIA dywanów, pranie 
garderoby, obszywanie, sprze-
daż dywanów, czyszczenie tapi-
cerki meblowej - Libiąż (sklep z 
dywanami). Tel. 664-053-102

Tłumaczenia

• TŁUMACZ przysięgły j. nie-
mieckiego - Chrzanów, Broniew-
skiego 14/47. Tel. 32-623-88-09, 
601-523-929

Transportowe

• JCB – koparko-ładowarka: wy-
burzenia, kucie młotem, kom-
pleksowe usługi Tel. 501-066-
248

• KAMIEŃ, piasek, żwir, ziemia, 
kontenery - wywóz gruzu, zała-
dunek Tel. 501-066-248

• KONTENERY - wywóz gruzu 
Tel. 668-340-936

• MINIKOPARKA usługi: drenaż, 
ekoszamba, kanalizacja Tel. 501-
066-248

• MINIKOPARKA, rozbiórki, wy-
burzenia Tel. 668-340-936

• PRZEWÓZ rzeczy - transport do 
850kg Tel. 518-706-099

• TRANSPORT 1 T - 10 T, ma-
teriały sypkie, budowlane. Tel. 
787-488-633

• TRANSPORT – przeprowadzki, 
możliwość załadunku, przewóz 
różnych towarów i transport sa-
mochodem osobowym Tel. 502-
234-093, 888-422-221

• TRANSPORT - sprzedaż kru-
szyw: cement, piasek, kamień, 
żwir; wywóz gruzu, ziemi Tel. 
668-340-936

Prawne

• BEZPŁATNE porady tylko w każ-
dy 1 wtorek miesiąca 15-16. Kan-
celaria Prawna Lex Novum: Trze-
binia, Jagodowa 2, poniedziałek 
- piątek 10-18. Tel. 530-369-200, 
513-761-029

• STAROST WO Powiatowe w 
Chrzanowie i Rodzina Kolpin-
ga w Porębie Żegoty zapraszają 
na nieodpłatne porady prawne 
i obywatelskie. Rejestracja Tel. 
32-625-79-64 w godzinach pracy 
Starostwa.

Inne

• 730-067-038 WYCINKA drzew, 
przycinanie krzewów, rębak; 
koszenie. Tel. 515-646-722 
www: www.torogarden.pl

• DOSTAWA gazu w butlach. Max-
gaz Tel. 694-521-066, 32-711-98-
40

• ODŚNIEŻANIE quadem, Tel. 505-
148-009.

• ZWYŻKA 27m, 34m. Usługi - wy-
najem. Wycinka drzew Tel. 604-
424-563, 696-475-972

BAZAR

Sprzedam

• DREWNO kominkowe brzoza. 
Tel. 516-193-909

• DYWANY, chodniki, wykładziny 
dywanowe i PCV; obszywanie - 
Trzebinia, Długa 61 od 11.00 do 
16.00. Tel. 608 013 799

• W Y PR Z EDA Ż G a r a żow a! 
Zapraszamy w dniach 5 i 
13.10.2024: Balin, Wyzwolenia 
135, godz. 10-13 i 15-18. Na 
sprzedaż meble, AGD, elektro-
nika, szkło, porcelana itp. tel. 
608 390 662

Różne

• BARCELONA - 2025; 2-8.03.2025, 
samolotem. Tel. 609-812-239

OGŁOSZENIA MEDYCZNE

Chirurg

• Dr Artur Jędruch, USG brzucha. 
Artroskop Trzebinia, Głowackiego 
32. Tel. 32-223-61-77

• Lek. Sebastian Mosiej spec.
chirurgii ogólnej i onkologicznej. 
Konsultacje, USG, biopsje, zabiegi 
ambulatoryjne; ul. Dobczycka 17, 
32-500 Chrzanów, małopolskie. 
Tel. 881-025-724

• Sebastian Borowy - lekarz spe-
cjalista chirurgii ogólnej - ,,Diabet” 
Centrum Medyczne, Chrzanów, Ko-
ściuszki 18 Tel. 32-623-13-73, 623-
13-75, 623-28-27

Dermatolog

• Lek. med. Renata Budzicz – spe-
cjalista dermatolog wenerolog, 
leczenie chorób skóry. Zabiegi z 
zakresu medycyny estetycznej, 
podologia; Chrzanów, Grunwaldz-
ka 2b; poniedziałek i środa 13-19, 
piątek 8-14. Rejestr.tel. pon. środa 
12-18, wtorek, czwartek i piątek 
8-14. Tel. 512 352 683, www: www.
budzicz.pl

Diabetolog

• Lek. med. Leszek Romanowski - 
specjalista diabetolog-endokryno-
log; przyjmuje: „Diabet” Chrzanów, 
Kościuszki 18 Tel. 32-623-13-73, 
623-13-75, 623-28-27

• NOWOCZESNE i skuteczne lecze-
nie cukrzycy i otyłości dr Beata Ja-
kubiec Tel. 32-210-98-66, 733-433-
494. www: www.vitalis-cardio.pl;

Endokrynolog

• Bulińska-Głownia Małgorzata - 
endokrynolog, specjalista chorób 
wewnętrznych, leczenie cukrzycy 
i tarczycy, USG. Chrzanów, Konop-
nickiej 1A; poniedziałek od 16. Tel. 
600-812-748

• Dr Jacek Szymkowiak - endokry-
nolog; Chrzanów, Mieszka I 9c, 
wtorek: 15-18, Libiąż, 11 Listopada 
11, poniedziałek: 16-18. Tel. 601-
439-315

• Endokrynolog Maciej Ziemiański: 
biopsja, USG tarczycy, piersi i brzu-
cha - Libiąż, Piłsudskiego 14; piątki 
i soboty. Tel. 512-354-676

• Endokrynolog Mariola Bojdoł. 
USG tarczycy; Chrzanów, Sikorskie-
go 11, środa 16-18 Tel. 608-684-
091

• Lek. med. Leszek Romanowski - 
specjalista diabetolog-endokryno-
log; przyjmuje: „Diabet” Chrzanów, 
Kościuszki 18 Tel. 32-623-13-73, 
623-13-75, 623-28-27

Gastrolog

• Tomasz Kowalik - gastroentero-
log Tel. 662 886 299

Ginekolog

• Antoni Halemba – specjalista 
ginekolog-położnik; Chrzanów, 
Krakowska 20. Rejestracja Tel. 601 
400 670

• Dr n. med. Maciej Bodzek, 
specjalista ginekolog-położnik, 
specjalista onkolog, Ordynator 
Oddziału Ginekologii Szpitala 
Powiatowego w Chrzanowie; 
przyjmuje: MSM Clinic - Chrza-
nów, Świętokrzyska 86 Tel. 32-
600-70-60

Kardiolog

• Dr n. med. Genowefa Kmieć 
– specjalista kardiolog, specjali-
sta chorób wewnętrznych, echo 
serca, EKG,  Holter EKG, Holter 
ciśnieniowy; Chrzanów, al. Hen-
ryka 39. Rejestracja. Tel. 601 912 
273

• Dr n. med. Jacek Nowak - Li-
biąż, 11 Listopada 11: wtorki 
15-19. Tel. 880-614-544; Vitalis 
Trzebinia, Kopernika 25: środy 
od 15.00. Tel. 733-433-494, 32-
620-02-93, www: elektronicz-
nie www.vitalis-cardio.pl

• Kardiolog Izabela Kiełbalska - 
Bolęcin, Komornicka 38, czwart-
ki 17-19. Tel. 501-694-499

Laryngolog

• Lek. med. Anna Olsza – spe-
cjal is ta otor ynolar yngolog 
Chrzanów, Mieszka I  9 c; ponie-
działek: od 16. Trzebinia - os. 
Widokowe 19 (U Sąsiada) - środa 
12-18. Rejestracja SMS Tel. 603-
301-921

• Lek. med. Mateusz Gasiński 
specjalista otolaryngolog. No-
woczesna diagnostyka: mikro-
skop, endoskop. Leczenie doro-
słych i dzieci. Chirurgia głowy i 
szyi. Chrzanów, Dobczycka 17; 
wtorek i czwartek w godz. 17-20 
Tel. 881-025-724

Medycyna pracy

• Lek. med. Ewa Potocka Chrza-
nów, Sienna 8/2, pon. 10-14, wt. 
12-17, czw. 12-16. Badania pro-
filaktyczne, sanitarne, promie-
niowanie jonizujące, kierowców, 
pracowników ochrony f izycznej, 
broń Tel. 604-233-331

Medycyna sportowa

• Orzeczenia dr Monika Smółka. 
Artroskop Trzebinia, Głowackie-
go 32. Tel. 32-223-61-77, www.
wzietek.pl

Naurolog

• Alicja Kieres-Pawlik specjali-
sta neurolog; Chrzanów, Miesz-
ka I  9c, poniedziałek, środa od 
15.00 po rejestracji Tel. 602 486 
011

• Anna Buczak-Sala - specja-
lista neurolog. Gabinet Chrza-
nów tel. 32-623-32-75, 602-
764-399; Pracownia EEG Trze-
binia. Rejestracja wyłącznie 
telefoniczna 8.00-18.00. Tel. 
32-620-02-93

• dr n. med. Barbara Kosińska, 
specjalista neurolog - Chrza-
nów, Wojska Polskiego 2 B Tel. 
511-145-177

• Halina Stiżak-Sołtyk, specja-
lista neurolog. Indywidualna 
Specjalistyczna Praktyka Le-
karska; Chrzanów, Oświęcimska 
15, wtorek i  czwartek: 15-17. 
Tel. 32-623-21-53

Okulista

• Astygmatyzm, dobór szkieł 
progresywnych, pełne badanie 
okulistyczne (OCT). Okulista 
lek. Justyna Wójcik. Chrzanów, 
Dobczycka 10, tel. 32-623-95-
55. Jaworzno, Sienkiewicza 
6. Tel. 32-752-03-04. Kontakt 
Optometrysta, Optyk 

• Dr n. med. Mateusz Nowak i 
Lidia Nowak, specjaliści okuli-
styki – Libiąż, 11 Listopada 11. 
Zapisy Tel. 880-614-544

• Ewa Czerniawska - specja-
lista chorób oczu, przyjmuje: 
Chrzanów, Rynek 11: piątek od 
godz.10. Rejestracja Tel. 791-
932-912

• Okomedical Okulista-Opto-
metrysta-Optyk. Leczenie zeza 
i niedowidzenia - Krzeszowi-
ce, ul. Kazimierza Wyki 10. Tel. 
577-45-45-40, email: bok@
okomedical.pl

• Okulista - optyk. Lekarz oku-
lista Wiktoria Zwinczewska – 
Centrum Zdrowia Ruczaj Chrza-
nów, Sokoła 30. Tel. 32-623-10-
86, 504-242-752 od 11-16

• Specjalista chorób oczu Pa-
weł Nowicki, Chrzanów ul. 
Mieszka I 9A. Rejestracja. Tel. 
600-241-416

Ortopeda

• Dr n. med. Bogdan Wziętek – 
ortopeda. Artroskop Trzebinia, 
Głowackiego 32. Tel. 32-223-
61-77, 32-441-78-60, www: 
www.wzietek.pl

• Lek. med. Adam Rembiecha 
– specjalista ortopeda-trauma-
tolog. Chirurg. Przyjmuje co-
dziennie: Chrzanów, Garncar-
ska 10/1. USG ortopedyczne Tel. 
607-266-601

Armatura sanitarna,
wod.-kan., gaz, c.o.

Firma WODHURT

Trzebinia, ul. Długa 34

Tel 602 172 986

oferuje kotły: 
węglowe
gazowe
elektryczne

RATY!!!

eprasa.pl 52566c0eb3
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• Lek. med. Krzysztof Niemiec 
- specjalista ortopeda-trauma-
tolog; USG; Przychodnia Juraj-
ska, Krzeszowice - Legionów 
Polskich 11a, czwartek 16-20, 
tel. 606-902-836; Przychodnia 
Vitalis, Trzebinia - Kopernika 
25, wtorek 15-21 Tel. 733-433-
494

• Lek. med. Krzysztof Szlęzak 
ortopeda - porady + f izyko-
terapia - Trzebinia, św. Stani-
sława 31, poniedziałek: 17.00-
18.30. Tel. 608-623-891, 606-
270-799 

Ortodoncja

• Dr n. med. Janusz Kalukin 
- specjalista ortodonta. Chrza-
nów, Aleja Henryka 75 w środy 
15-19 Tel. 32-754-16-20

• STOMATOLO GIA Smó ł ka 
Chrzanów Al. Henryka 75: spe-
cjalista chirurg stomatolog 
Bernard Smółka, specjalista 
chirurg stomatolog Małgorza-
ta Szpunar. Narkoza, sedacja, 
podtlenek - 32 754 16 20, 505 
656 639

Optyk

• Optyk - Optometrysta. Bez-
płatny dobór okularów i socze-
wek kontaktowych. Centrum 
Zdrowia Ruczaj, Chrzanów, So-
koła 30. Zapraszamy od ponie-
działku do czwartku w godz. 
11-16 Tel. 32-623-10-86, 504-
242-752 

Psychiatra

• Jarosław Woźniak - specja-
lista psychiatra. Vitalis - Trze-
binia, Kopernika 25 - środa 
13.00 -18.00. Rejestracja Tel. 
733-433-494, 32-620-02-93, 
500-143-858

• Lek. Natalia Michna (Piesz-
czek) specjalista psychiatra 
- indywidualnie dopasowa-
na farmakoterapia, terapia 
wspierająca, spotkania osobi-
ste i videoporady. Przyjmuje: 
wtorki i czwartki. Ustalanie 
terminów: poniedzia łek, 
środa, piątek w godz. 9-12. 
Chrzanów, Wojska Polskiego 2 
B. Tel. 506 370 502 

Psycholog

• Gabinet Psychologic zny 
mgr Małgorzata Godyń - psy-
cholog, psychoterapeuta. 
Chrzanów, Sienkiewicza 11 
Tel. 662-643-980

Reumatolog

• Reumatolog Tadeusz Naj-
bar. Rejestracja Tel. 604-815-
064

Stomatolog

• Agnieszka Rogowska-Stia-
sny lek. stomatolog - RTG; 
Chrzanów, Majora Grzybow-
skiego 15 (obok Sanepidu), od 
poniedziałku do piątku 9-16; 
soboty 9-13. Tel. 604-931-923 

• A n n a  K o m a r ó w,  C h r z a -
n ó w,  S ł o w a c k i e g o  13,  p o -
n i e d z i a ł e k :  14 -18 ,  ś r o d a : 
9 -13,  p i ą t e k :  10 -15,  t e l . 
32 -75 4 - 0 2 -2 3 .  Tr z e b i n i a , 
Ko p a l n i a n a  10/19,  w t o r e k 
9 -13;  c z w a r t e k :  14 -18 .  Te l . 
32-711-5 7-7 7

• B o ż e n a  S i k o r a  -  C h r z a -
n ó w,  B r o n i e w s k i e g o  14 / 32 . 
Te l .  512-10 0 -713

• D U O D E N T  A l w e r n i a ,  G ę -
s i ko w s k i e g o  16  p r z y j m u j e 
d o r o s ł y c h  i  d z i e c i  b e z p ł a t-
n i e  n a  N F Z  Te l .  12-2 8 3 -2 5 -
8 8 ,  5 0 5 - 03 4 -3 47

• L e k .  s t o m .  P i o t r  St a r z y c-
k i  –  c h i r u r g  s t o m a t o l o g . 
C h r z a n ó w,  K r a k o w s k a  37, 
p o n i e d z i a ł e k :  9 -11,  w t o r e k 
i   ś r o d a :  14 -18 .  Te l .  5 0 4 
10 4  9 4 4

• P R O T O M  D e n t a l  C h r z a -
n ó w,  S ł o w a c k i e g o  13:  s t o -
m a t o l o g i a  z a c h o w a w c z a , 
s t o m a t o l o g i a  m i k r o s ko p o -
w a ,  e n d o d o n c j a ,  p r o t e t y -
k a ,  c h i r u r g i a ,  i m p l a n t o l o -
g i a ,  w y b i e l a n i e  s y s t e m e m 
B e y o n d  Te l .  512  75 0  17 2

Pulmonolog

• D r  n .  m e d .  R a f a ł  H a r a t 
–  s p e c j a l i s t a  c h o r ó b  p ł u c , 
i n t e r n i s t a .  L i b i ą ż ,  S i e n k i e -
w i c z a  18;  p o n i e d z i a ł e k  i 
ś r o d a  16 -18 .  Te l .  32- 6 27-
12-17

Urolog

• Janusz Michalik – spe-
cjalista urolog; Chrzanów, 
Sokoła 10, rejestracja te-
lefoniczna codziennie Tel. 
32-624-03-03 (9-15) 

• Lek. med. Jacek Jaromin 
Trzebinia, św. Stanisława 
31: USG, urof lowmetria 
(badanie strumienia mo-
czu) Tel. 606-974-633

Pracownia 

USG

• Lek. med. Marek Czepiel, 
specjalista radiodiagnosty-
ki. USG - Piła Kościelecka, 
Chrzanowska 37. Zapisy Tel. 
666 234 007

• Lek. med. Wojciech Bart-
man – pediatra, specjalista 
medycyny ogólnej. Chrza-
nów, M.Dąbrowskiej 8, po-
niedziałek, wtorek, czwar-
tek, piątek: 18.00-19.00. 
USG dzieci i  dorosłych. Tel. 
601-227-949

• Lek. Sebastian Mosiej, 
specjalista chirurgii on-
kologicznej. USG piersi, 
tarczycy, biopsje cienko i 
gruboigłowe. Chrzanów, ul. 
Dobczycka 17. Tel. 881-025-
724

• USG Artroskop Trzebinia, 
Głowackiego 32. Tel. 32-
223-61-77

Pracownia protetyki

• Pracownia Protetyczna – Ekspre-
sowe naprawy protez - Trzebinia 
(Wodna), Sikorskiego 11; codzien-
nie: 10-12 i 16-18 (oprócz sobót) Tel. 
692 977 623

Pracownia RTG

• RENTGEN cyfrowy: kości, stawy, 
klatka piersiowa. Artroskop Trzebi-
nia, Głowackiego 32. Tel. 32-223-
61-77

Rehabilitacja ruchowa

• D. Fryc Fizykoterapia Chrzanów, 
Mieszka I 9a. Terapia BENER - 
wzmaga odporność i poprawia mi-
krokrążenie. ARTROMOT kolanowy 
(wypożyczenie), ultradźwięki, laser, 
krioterapia, masaż Boa, fala uderze-
niowa, FALA SKUPIONA - NOWOŚĆ. 
(PZU ŻYCIE) Tel. 880 496 299

• Rehabilitacja Artroskop Trzebinia, 
Głowackiego 32. Tel. 32-223-61-77, 
www: www.wzietek.pl 

• RehOrt Standera ...- Krzeszowi-
ce, Krakowska 31 przyjmują: po-
niedziałek-piątek. Specjalizacja: 
kręgosłup. stawy, mięśnie Tel. 
500-496-462, 506-140-630, 603-
248-086

Opieka medyczna

• Profesjonalna opieka medyczna 
nad osobami starszymi, chorymi, 
niepełnosprawnymi - Pomoc i Opie-
ka - Ewa Drożdż Tel. 605-519-737

Sklepy 

medyczne

• Sklep Medyczny Artro-
skop, refundacja NFZ. Trze-
binia, Głowackiego 32. Tel. 
609-469-593, 32-223-61-77 

• Sklep Medyczny Libiąż, 
Górnicza 5 (Przychodnia 
Zdrowia Elvita). Refundacja 
NFZ Tel. 32-623-11-31

Medycyna 

naturalna

• Medycyna naturalna - 
leczenie pijawkami lekar-
skimi. Zabiegi akupunk-
tury. Leczenie uzależnień. 
Centrum Zdrowia Ruczaj 
Chrzanów, Sokoła 30. Za-
praszamy od poniedziałku 
do czwartku w godz. 11-
16 Tel. 32-623-10-86, 504-
242-752

Neurologopeda

• Specjalista neurologo-
peda - Edyta Topolska Tel. 
781-208-145

Podolog

• PODOLOGIQ Gabine t 
podologiczny, mgr Kata-
rzyna Kasiarz - Trzebinia, 
Głowackiego 32, Centrum 
Medyczne Artroskop. Tel. 
538-400-484, www: www.
dobry-podolog.com Kon-
takt Wizyty domowe

ZMIANA ZASAD REFUNDACJ I  NFZ 2024

WAŻNA INFORMACJA 

J ESTEŚ OSOBĄ NIEPEŁNOSPRAWNĄ LUB OPIEK UNEM OSOBY 

NIEPEŁNOSPRAWNEJ

Narodowy Fundusz Zdrowia zmienił refundację na wózki 

inwalidzkie manualne i elektryczne. Obecnie możesz 
nabyć wózek elektryczny i wózek aktywny w 100%

refundacji bez wkładu własnego 

Szczegóły dotyczące nowej refundacji i oferty 

refundacyjnej dostępne w naszych punktach 

Zaopatrzenia Medycznego 

SK LEP MEDYCZNY

AL. HENRYKA 40 (wejście od ul .Piłsudskiego)

CHRZANÓW

Tel. 32 349 70 44

SK LEP MEDYCZNY

UL. 1 Maja 11 C

LIBIĄŻ

Tel. 32 623 11 31

Bezpłatna prezentacja i konfiguracja :

509 606 661

Stomatologia NFZ

Bezpłatne leczenie

Krótkie terminy

Nowoczesne Centrum 

Medyczne „Okoklinik”

32-500 Chrzanów

ul. Popiełuszki 1

 tel. 32 623 83 44

Świadczenia rehabilitacji 
pacjentów 

ze znacznym stopniem 
niepełnosprawności 

w ramach umowy z NFZ 
realizowane są stacjonarnie 

przez Zespół � zjoterapeutów 
w Przychodni „VITALIS”

Kopernika 25, 32-540 Trzebinia
Tel. 32 620-02-93, 733-433-494

ROLETY 
ZEWNĘTRZNE 

250 zł/m2 brutto

Wewnętrzne osłony okienne

Montaż
Dojazd

Pomiar

FACHBUD
601 892 200

TELEFON

601 435 839

24 lata
tradycji

Marinex
Mariusz Biela
tel./fax 32-711-93-40
602 776 543

Kompleksowe roboty budowlane, 
wykończeniowe. Tanio, terminowo

Elewacje
z docieplaniem
styropianowym
tynki mineralne

i akrylowe
Pomiar, wycena, doradztwo GRATIS!

 SKLEP MEDYCZNY ARTROSKOP re
 ndacja NFZ - tel. 609 469 593

 CHIRURGIA JEDNEGO DNIA: chirurgia ręki i stopy, chirurgia urazowa: 

szycie ran, repozycja złamań, komórki macierzyste z tłuszczu i szpiku, PRP.

 GABINET ORTOPEDYCZNO-URAZOWY: porady ortopedyczne z USG i RTG, 

unieruchomienia w gipsie syntetycznym i ortezach, iniekcje pod kontrolą 

USG: stawy, kręgosłup, kwas hyaluronowy, PRP, Zabiegi operacyjne 

w Klinice Ortopedicum w Krakowie

codziennie, dr n. med Bogdan Wziętek, specjalista chirurgii 

ortopedyczno-urazowej 

 GABINET CHIRURGICZNY USG brzucha, środa, dr Artur Jędruch,
specjalista chirurgii ogólnej 

 GABINET NEUROLOGICZNY poniedziałek dr Ewelina Kubańska,
specjalista neurolog, 

 USG USG jamy brzusznej, USG stawów, ścięgien, mięśni, bioderek u niemowląt, 

punkcje i iniekcje pod kontrolą USG, USG Doppler naczyń kończyn dolnych 

i tętnic szyjnych

 ZAKŁAD REHABILITACJI hydroterapia, krioterapia azotowa, magnetoterapia, 

masaże, drenaż limfatyczny ręczny i mechaniczny BOA, ćwiczenia bierne-CPM 

i czynne z rehabilitantem po artroskopii, rekonstrukcji ACL, endoprotezach, 

wszelkich operacjach oraz po urazach, wizyty domowe, winback

 PORADNIA MEDYCYNY SPORTOWEJ czwartki dr Monika Smółka

 PORADNIA REHABILITACYJNA środa dr Urszula Palka-Bartosińska

 GABINET CHIRURGII NACZYNIOWEJ, USG DOPPLER dr Rafał Boczej, wtorek

 PRACOWNIA RTG czynna pon. - pt., po rejestracji telefonicznej

 PORADNIA DERMATOLOGICZNA dr n. med. Wiesława Huńka-Żurawińska
specjalista dermatolog, wtorki

 GINEKOLOG dr n. med. Violetta Hosiawa

REFUNDACJA WIZYT, USG, RTG I REHABILITACJI

Wkładki indywidualnie formowane ICB dla dzieci i dorosłych. 
Komputerowe badanie stóp.

TRZEBINIA
ul. Głowackiego 32
www.wzietek.pl

CZYNNE: pon. - pt. 8.00 - 20.00
REJESTRACJA: 32 223 61 77, 
32 441 78 60, 609 469 593

CENTRUM MEDYCZNE 
Bogdan Wziętek

eprasa.pl 52566c0eb3
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TRZEBINIA. 
Stowarzyszenie 
Łucznicze Arrow 
było organizatorem 
Festiwalu Wojów 
i Łuczników „Szranki 
i Kontury”.

Do Trzebini zjechali za-
wodnicy z  Dąbrowy Górni-
czej, Zabrza, Bielska-Białej, 
Gliwic, Katowic, a  także So-
snowca. Sobotni dzień rozpo-

czął turniej łuczniczy. Uczest-
nicy strzelali przez otwory, 
z ambony, tyłem, a także z po-
zycji leżącej. W  zmaganiach 
wzięło udział kilkadziesiąt 
osób.

Zawody wygrał Dariusz Ro-
somak, który zdobył 188 pkt. 
Drugi był Maciej Jver (142 
pkt.), a  trzeci Piotr Kopeć (132 
pkt.). Czwarte miejsce zajęła 
Anna Stefaniak (131 pkt.), która 
dostała nagrodę niespodzian-
kę w postaci łuku.

Między rozgrywkami na 
zawodników czekały mi-
kro konkurencje łucznicze. 
Prawdziwą gratką były kon-
kursy rzucania nożem oraz 
siekierą. Próbowało wielu. 
Tylko niektórym się udawa-
ło. Organizatorzy zbudowa-
li specjalny ring, na którym 
odbyły się walki wojów, 
a  także zapasy. Wieczorem 
odbyły się  zabawy plebej-
skie.

0iFKağ 3aSiHrniN

Strzelali z łuków, rzucali 
nożami i siekierami

Zawodnicy KS Victoria 
Trzebinia zdobyli 
dwa srebrne medale 
w 17. Memoriale Jana 
Larysza w Pszczynie.

Program zawodów obejmo-
wał następujące konkuren-
cje: biegi na 60 m, 100 m, 300 
m, 600 m, 1000 m, skok w dal, 
skok wzwyż, a  także pchnię-
cie kulą.

Do Pszczyny przyjechali za-
wodnicy z  klubów: UKS Olim-
pia Zabrze, UKS Chromik My-
słowice, TL Athletics Jastrzę-
bie, MOS CSiR Dąbrowa Gór-
nicza, MKS Żywiec, UKS Lider 
Siercza, MUKS Wilhelm Szew-
czyk Czerwionka, GKS Start 
Długołęka, KS EVO GYM AZS 
AWF Katowice, TL ROW Ryb-
nik, KS Sprint Bielsko-Bia-
ła, UKS Gminy Brzeszcze, KS 
AZS AWF Kraków, MOSM Ty-
chy, MKS Czechowice-Dziedzi-
ce, a  także reprezentanci gmi-
ny Trzebinia - klub KS Victoria 
Trzebinia.

Dwa pudła trzebińskich 
lekkoatletów

Zawodniczka 
KJ „Szarża” Bolęcin 
zdobyła złoty medal 
we Wszechstronnym 
Konkursie Konia 
Wierzchowego.

W Strzegomiu odbył się Fi-
nał Pucharu Polski WKKW Ju-
niorów Młodszych. Po elimi-
nacjach na prowadzeniu była 
Blanka Okoczuk i  Moonshine. 
Miała jednak niewielką przewa-
gę punktową, więc wszystko za-
leżało od zawodów finałowych.

 - Ujeżdżenie poszło Blance 
nieźle, uzyskała 34,5 pkt. Na 
próbie skoków zrobiła dwie 
zrzutki, co sprawiło, że jej 
zwycięstwo zawisło na wło-
sku - mówi prezes klubu Miko-
łaj Rey.

Na krosie Blanka i Moonshi-
ne pokazali swój prawdziwy, 
sportowy charakter i  jako jed-
na z  trzech par w  konkursie 
zameldowali się na mecie w re-
gulaminowym czasie.

 - W efekcie Blanka obroniła 
pierwsze miejsce i to z przewa-
gą 15 pkt. rankingowych - pod-
kreśla Mikołaj Rey.

Blanka Okoczuk zdoby-
ła złoty medal, wygrywając 
pewnie Puchar Polski za rok 
2024.

 - Zaowocowała ciężka pra-
ca i  bardzo dobre wyniki uzy-
skane na koniach Moonshine 
i  Peregrin. Koń był w  znako-
mitej dyspozycji, a  dobra for-
ma Blanki sprawiła, że pewnie 
wygrali pucharowe zmagania - 
komentuje Rey.

�03�

Blanka Okoczuk najlepsza
Zawodnicy 
Chrzanowskiego Klubu 
Karate Kyokushin 
trzykrotnie stanęli 
na najwyższym stopniu 
podium w IX Pucharze 
Dzieci i Młodzieży 
Karate Kyokushin 
w Rudzie Śląskiej.

W wydarzeniu wzięło 
udział ponad trzystu zawodni-
ków w wieku od 6 do 17 lat. Za-
wodnicy z 25 klubów ze Śląska 
oraz z  zagranicy zmierzyło się 
w konkurencjach kata i kumite.

Podczas konkurencji kata 
zadaniem uczestników było in-
dywidualne zaprezentowanie 
form obrony i  ataku. Etap eli-
minacyjny wyłonił sześciu naj-
lepszych zawodników, którzy 
dostali się do tury finałowej. 

Najlepsi w  tej konkurencji zo-
stali nagrodzeni medalami.

Konkurencja kumite była 
prowadzona jednocześnie na 
trzech matach, a walki - podob-
nie jak w konkurencji kata - po-
zwoliły na wyłonienie najlep-
szych zawodników.

Chrzanowianie przywieźli 
z zawodów sześć medali. W ka-
ta triumfowała Sandra Za-
wadzka, a  w kumite - Oliwia 
Kocot i Bartosz Kamiński. Brą-
zowe medale w kumite zdobyli: 
Kacper Skubis, Miłosz Buczek 
i Maurycy Matusiak.

- Turniej był dobrym prze-
tarciem naszych zawodników 
przed Pucharem Świata, któ-
ry odbędzie się w  dniach 26-
27 października w Katowicach 
- mówi Prezes klubu Zbigniew 
Zieliński.

�03�

Karatecy zdobyli 
sześć krążków

W hali sportowej 
odbył się Turniej Piłki 
Siatkowej Kobiet, 
w ramach X Festiwalu 
Piłki Siatkowej 
im. J. Załuskiego.

Festiwal rozpoczął się 20 
września turniejem dla szkół 
podstawowych z  gminy Krze-
szowice. W  sobotę rywali-
zowały kobiece drużyny se-
niorskie: UKS Kęczanin Kę-
ty, Solna Wieliczka, KSZO 

SMS Ostrowiec Świętokrzyski 
i MKS Maraton Skalneo Krze-
szowice.

Gospodarze turnieju, za-
wodniczki Maratonu, w pierw-
szym meczu zremisowały 
z KSZO SMS Ostrowiec Święto-
krzyski 1:1 (25:14, 20:25). Dru-
gie spotkanie z  UKS Kęczanin 
Kęty zakończyło się wynikiem 
1:1 (25:13, 24;26). W trzecim me-
czu krzeszowiczanki zremiso-
wały 1:1 z Solną Wieliczką. Da-
ło im to łącznie drugie miejsce.

W finale spotkały się dwie 

najlepsze drużyny z  fazy gru-
powej: KSZO SMS Ostrowiec 
Świętokrzyski oraz MKS Mara-
ton Skalneo Krzeszowice. Gó-
rą były zawodniczki z Ostrow-
ca Świętokrzyskiego, które po-
konały zespół Maratonu 3:0 
(25:21, 25:14, 25:16).

Zawodniczki z  Krzeszowic 
zgarnęły dwie nagrody indy-
widualne. Najlepszą atakują-
cą została Gabriela Pióro, a naj-
lepszą środkową - Anna Dra-
bińska.

�0K�

Zawodniczki Maratonu drugie 
w Krzeszowicach

Chłopcy z Akademii 
Koszykówki Dream 
Makers Chrzanów 
rozpoczęli zmagania 
w kategorii Kadet-U15 
w rozgrywkach 
Krakowskiego 
Związku Koszykówki.

Ich pierwszym rywalem by-
ła drużyna Jura Wisła II, która 
finalnie odniosła zwycięstwo 
75-34. Był to debiut w  historii 
powiatu chrzanowskiego mę-
skiej drużyny koszykarskiej 
w rozgrywkach PZKosz.

 - Cieszy również fakt że 
dzieci z  powiatu mogą poka-
zać swoje umiejętności szer-
szej grupie odbiorców i myśleć 
o  kontynuowaniu przygody 
z  koszykówką w  dalszych eta-
pach życia - mówi trener Łu-
kasz Ciołczyk.

Skład: Franciszek Ostrow-
ski, Jakub Jedynak, Samuel 
Ogórek, Tymoteusz Ogórek, 
Igor Sroka, Olivier Gołębiow-
ski, Filip Kosowski, Kacper 
Płonka, Mateusz Ślusarczyk, 
Wiktor Zając, Filip Węgiel.

�03�

Rozpoczęły 
się 
rozgrywki 
PZKosz

Dziewięć drużyn przystąpiło 
do rywalizacji w Amatorskiej 
Lidze Koszykówki „MAMBA”.

Rozgrywki odbywają się w  hali 
widowisko-sportowej w  Chrzano-
wie, przy ul. Kusocińskiego 2.

Wyniki 1 kolejki: Ermewa – 
Ekonom Ballers  116-29; Last Dance 
– Projekt Basket 35-50; Foreskins – 
Dream Makers  79-43

Raggers – Old Killaz  75-46; Pau-
za: No Name.

W następnej kolejce 13 paździer-
nika zmierzą się: Raggers – Eko-
nom Ballers, Dream Makers – Old 
Killaz, No Name – Last Dance, Er-
mewa – Projekt Basket.

�03�

Ruszyła 
MAMBA

Bardzo dobrze zaprezento-
wał się trzebinianin Szymon 
Kozioł, który w  skoku wzwyż 
mężczyzn osiągnął 1,35 m. Da-
ło mu to drugie miejsce. Dru-
gi srebrny medal dla KS Victo-

rii zdobyła Agata Kisiała, któ-
ra w biegu na 100 m kobiet za-
notowała rezultat 13,01 s. Jest 
to aktualny rekord klubu w ka-
tegorii U16.

�03�

Zawodnicy KS Victoria Trzebinia w oczekiwaniu na rozdanie nagród. FOT. 
Archiwum Fotograficzne KS Victoria Trzebinia

=awodnicy wraz z trenerem =EiJniewem =ieOiġskim� )27� Archiwum )oto-
JraIiczne &hrzanowskieJo KOuEu Karate Kyokushin

Ğucznicza rodzina
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Piłkarze 
czwartoligowego MKS 
Trzebinia zremisowali 
z Dalinem Myślenice. 
Punkt „żółto-
czarnym” ponownie 
zapewnił zawodnik 
wprowadzony z ławki 
rezerwowych.

„Pokaż mi ławkę rezerwo-
wych, a  powiem ci, jak mocny 
masz zespół” - mówi piłkarskie 
powiedzenie. Coś w  tym jest, 
zwłaszcza, jeśli popatrzy się 
na wyniki trzebińskiego MKS 
w tym sezonie.

Zespół solidnie punktu-
je i plasuje się w górnej części 
tabeli. Jak to się ma do wspo-
mnianego powiedzenia? Otóż 
gracze wprowadzeni z  ławki 

rezerwowych zdobyli aż osiem 
spośród 18 goli strzelonych 
przez MKS w  dotychczaso-
wych meczach ligowych. Gdy-
by do tego dodać jeszcze asy-
sty i  znaczny udział przy tra-
fieniach, wpływ zmienników 
na końcowe rozstrzygnięcia 
mógłby okazać się jeszcze bar-
dziej okazały. Potwierdza to 
słowa trenera Piotra Chlipa-
ły mówiące o  tym jak dobrze 
zbilansowaną kadrę udało się 
zbudować.

Również w  ostatnim, zremi-
sowanym 1-1 spotkaniu z  Da-
linem Myślenice, bramkę na 
wagę punktu zdobył dla Trze-
bini wprowadzony z  ławki re-
zerwowych Hamed Arfa. MKS 
przerwał tym samym znako-
mitą passę rywali, którzy we 
wcześniejszych czterech me-

Trzebińska siła w rezerwie

3ojedynek w meczu 0K6 z 'aOinem� :ięcej zdjęĄ i wideo na przeOom�pO
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Najtrudniejszy komplet 
punktów z drużyn 
z chrzanowskiej B-klasy 
zainkasowali gracze Bolęcina, 
przegrywający wyraźnie po 
pierwszej połowie w Libiążu. 
Najłatwiej mieli piłkarze 
Płazy. Wygrali walkowerem 
po tym, jak ich rywale 
z Wolanki nie przyjechali 
na mecz.

Do przerwy gracze Libią-
ża przeważali, czego efektem 
były trzy gole. Bolęcinianie 
w  43. minucie odpowiedzie-
li tylko jednym trafieniem. 
Za to w  drugich 45 minutach 

przyjezdni przeszli metamor-
fozę. Grali składnie i  szyb-
ko, z  wykorzystaniem skrzy-
deł. Nie dość, że zdołali do-
prowadzić do wyrównania, 
to jeszcze w 82 minucie Mate-
usz Wojtaczka strzałem przy 
słupku dał im trzy punkty.

- Gdy goście zdobyli kontak-
towego gola na 2-3, w naszą grę 
wdarła się nerwówka. Popełni-
liśmy jeszcze dwa błędy w obro-
nie i w efekcie przegraliśmy. Za 
wolno moi zawodnicy doska-
kiwali do przeciwników, więc 
brakowało odbiorów piłki. Za-
miast grać do przodu, graliśmy 
do tyłu i tak właśnie straciliśmy 
gole – skomentował Jakub Szlę-
zak, trener MKS Libiąż.

Trener gości Dominik Na-
stałek stwierdził, że ważne 
znaczenie miały przeprowa-
dzone przez niego zmiany, bo 
zmiennicy wpłynęli na bar-
dziej ofensywną grę. Jego pod-
opieczni awansowali na 6. 
miejsce w tabeli.

Skuteczni okazali się piłka-
rze Okleśnej w Byczynie. Z me-
czów zaplanowanych na naj-
bliższy weekend ciekawie zapo-
wiadają się zwłaszcza derby Bo-
lęcina z  Trzebinią II oraz kon-
frontacja Okleśnej w Libiążem.

Wyniki 7. kolejki:
MKS Trzebinia II – Wi-

sełka Rozkochów 2-0 (Piotr 
Starzykiewicz 76, Michał Ha-
no 86), MKS Fablok II Chrza-

nów – Wisła Jankowice 2-2
(Gracjan Gemander 9, samob. 
- Kacper Nowak 32, Paweł Si-
łakiewicz 28), Zgoda Byczyna 
II – Nadwiślanka Okleśna 2-5
(Wiktor Rogala 31 i 87 – Oskar 
Bączek 40, Eryk Bochenek 61, 
Wojciech Warzecha 83, Piotr 
Burzyński 88, Dariusz Sądec-
ki 48), Jutrzenka Ostrężnica – 
Korona Lgota 2-1 (Paweł Gaj 5, 
Łukasz Chucherko 80 – Kamil 
Babecki 61), MKS Libiąż – Pro-
myk Bolęcin 3-4 (Eryk Win-
kler 23, Bartosz Matyja 40 i 44 
– Mateusz Wojtaczka 43 i  82, 
Szymon Zająć 60 i  70), Tempo 
Płaza – Wolanka Wola Fili-
powska 3-0 vo.

(MOR)

Wojtaczka uciszył kibiców Libiąża

MKS Trzebinia po raz 
dwunasty w historii 
wywalczył Puchar 
Polski na szczeblu 
Podokręgu Piłki 
Nożnej Chrzanów. 
W tegorocznym finale 
pokonał Nadwiślanina 
Gromiec.

Tegoroczny finał Pucharu 
Polski na szczeblu chrzanow-
skiego podokręgu piłkarskie-
go był 22. od czasu jego reak-
tywacji. Po raz dwunasty w hi-
storii po to trofeum sięgnął 
trzebiński MKS, absolutny do-
minator tych rozgrywek. Dla 
Nadwiślanina Gromiec był 
to już siódmy finał w  historii 
i  siódmy przegrany. Na pierw-
szy pucharowy trium klub mu-
si zatem jeszcze poczekać.

Pierwsza połowa wtorko-
wego spotkania rozgrywane-
go na stadionie przy ul. Ko-
ściuszki w  Trzebini był swo-
istym pojedynkiem zawodni-

ków MKS z  bramkarzem gości 
Jakubem Księżarczykiem. Gó-
rą w tej konfrontacji okazał się 
doświadczony golkiper.

Losy meczu rozstrzygnę-
ły się po przerwie. Dwa gole 
dla MKS zdobył Marcin Karcz. 
Nadwiślanin też miał świet-
ną szansę do strzelenia bram-
ki, ale uderzenie Dariusza Wil-
czaka z rzutu karnego obronił 
Igor Kurdziel.

Finaliści otrzymali z  rąk 
prezesa PPN Chrzanów Józefa 

Cichonia oraz członka zarzą-
du podokręgu Antoniego Ga-
wronka puchary oraz vouche-
ry na zakup sprzętu sporto-
wego. MKS o wartości 1.500 zł, 
a Nadwiślanin - 1.300 zł.

Trzebiński zespół będzie re-
prezentował PPN Chrzanów 
w  rozgrywkach Pucharu Pol-
ski na szczeblu województwa 
małopolskiego.

MKS Trzebinia – Nadwi-
ślanin Gromiec 2-0 (Marcin 
Karcz 65, 70)

Trzebinia: Kurdziel – Sieczko, 
Jampich (72. Zybiński), Dobro-
wolski, Piekarz (46. Zembol), Ma-
cek (63. Chechelski), Sucharski, 
Kikla (46. Zakrzewski), Siepraw-
ski (63. Szemiot), Karcz, Arfa

Gromiec: Księżarczyk – B. 
Stefański (46. Piegcik), K. Chy-
laszek (63. Domżał), Przybyl-
ski, P. Stefański, Szlęzak, Pod-
brożny (63. Żegleń), Fudali, 
Rundzia (46. Bogacz), Węgo-
rek, Wilczak

(MK)

Dwunasty triumf dominatora
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Żarki umocniły się 
na prowadzeniu 
w chrzanowskiej 
A-klasy. Za jej plecami 
czają się Babice 
i Myślachowice.

Lider rozgrywek przywiózł 
pełną pulę z  Woli Filipowskiej. 
Dubletem w spotkaniu z Wolan-
ką popisał się Dawid Sabuda.

Luszowice wciąż nie mogą 
przełamać klątwy Myślacho-
wic. W piątym meczu z tym ze-
społem na szczeblu A-klasy, Po-
lonia poniosła piąta porażkę. 
Błyskawica awansowała tym 
samym na trzecie miejsce w ta-
beli.

Nowym wiceliderem został 
beniaminek z  Babic, który po-
konał na wyjeździe UKS Gór-
nik Siersza.

Po kapitalnym początku se-
zonu, solidną zadyszkę złapa-
ła Alwernia, która przegrała 
trzecie spotkanie z rzędu. Tym 
razem uległa w gminnych der-
bach Regulicom.

W następnej kolejce Żarki 
pojadą na trudny teren do Ten-
czynka. Arką natomiast czeka-

ją domowe derby z Mętkowem, 
a  Myślachowice wyjazdowa 
konfrontacja z  nieprzewidy-
walnymi Regulicami.

Wyniki 7. kolejki: Wolanka 
Wola Filipowska – LKS Żar-
ki 0-3 (Dawid Sabuda 4, 34, Pa-
tryk Kosowski 82), Błyskawi-
ca Myślachowice – Polonia 
Luszowice 4-1 (Szymon Zając 
2, samobójcza 10, Kacper Gło-
wacz 73, 76 – Wojciech Jedynak 
30), MKS Alwernia – SPRiN 
Regulice 2-4 (Rafał Wąchała 
69, 74 – Paweł Matusik 57, 70, 
88, Piotr Knapik 90), Korona 
Mętków – Ciężkowianka Ja-
worzno 3-1 (Mateusz Mysiura 
22, Wojciech Wojtaczka 27, Sta-
nisław Cudak 87 – samobójcza 
53), Ruch Młoszowa – Tęcza 
Tenczynek 0-4 (Jan Korbiel 16, 
Oskar Kania 39, 89, Piotr Ol-
szowski 84), UKS Górnik Sier-
sza – Arka Babice 1-2 (Grze-
gorz Jarosz 25 – Jakub Ondrej-
co 66, Jakub Korba 84), Zryw 
Brodła – Zagórzanka Zagórze 
0-5 (Tomasz Kaszuba 13, Adam 
Skórzewski 35, Patryk Szczepi-
na 40, Bartosz Górecki 58, Da-
niel Gołdyn 79)

(MK)

Klątwa trwa

Wszyscy trzej 
przedstawiciele 
chrzanowskiego 
podokręgu 
piłkarskiego ponieśli 
porażki w dziewiątej 
kolejce wadowickiej 
klasy okręgowej.

Mocno rozczarowana musi 
być ekipa Byczyny. Bardzo do-
brze prezentująca się w  tych 
rozgrywkach Zgoda przegrała 
z  przedostatnim w  tabeli Hal-
niakiem.

Piątą porażkę w  sezonie po-
niósł Gromiec, który przed 
własną publicznością uległ li-
derowi z  Krzeszowa. Również 
piątą przegraną zanotował Fa-

blok, który musiał uznać wyż-
szość Babiej Góry.

W następnej kolejce Nadwi-
ślanina czeka wyjazd do trze-
ciego w  klasyfikacji Osieka. 
Chrzanowianie natomiast po-
dejmą u  siebie Rajsko (sobota, 
5 października, godz. 15.30). 
Byczyna zmierzy się z kolei na 
wyjeździe z wiceliderem Bobr-
kiem.

Wyniki 9. kolejki: Halniak 
Targanice – Zgoda Byczyna 
Jaworzno 2-1 (Konrad Nieciąg 
21, 41 – Kamil Rak 29), Nad-
wiślanin Gromiec – Żuraw 
Krzeszów 0-1 (Wojciech Stu-
glik 29), Babia Góra Sucha Be-
skidzka – MKS Fablok Chrza-
nów 2-0 (Maciej Stróżak 44, 
Łukasz Gołuszka 71)

(MK)

Przegrana 
w komplecie

Piłkarze Świtu 
Krzeszowice 
dwukrotnie 
obejmowali 
prowadzenie w meczu 
z Legionem Bydlin, ale 
jedynie zremisowali 
z tym zespołem.

Krzeszowiczanie straci-
li pierwsze w  tym sezonie ol-
kuskiej okręgówki punkty na 
swoim stadionie. Mimo że dwu-
krotnie obejmowali prowadze-

nie, to rywale za każdy razem 
zdołali skutecznie odpowie-
dzieć. Bramki dla Świtu zdoby-
li Patryk Jędrszczyk i Adam No-
woryta, a  dla Legionu Kamil 
Majewski i Szymon Barczyk.

Krzeszowicki zespół traci 
pięć punktów do prowadzącej 
Zieleńczanki Zielonki, ale ma 
od niej o  dwa mecze rozegra-
ne mniej. W  następnej kolej-
ce Świt podejmie u siebie Bole-
sława Bukowno (sobota, 5 paź-
dziernika, godz. 16).

(MK)

Remis z Legionem

czach wyjazdowych odniosła 
komplet zwycięstw.

MKS Trzebinia – Dalin 
Myślenice 1-1 (Hamed Arfa 74 
- Mark Ponomarenko 13)

MKS: Wróbel – Grzyb (71. 

Sieczko), Zybiński, Jampich, Pie-
karz (57. Szemiot), Zembol, Su-
charski (57. Karcz), K. Kalinow-
ski, Balcer (51. Arfa), Zakrzew-
ski, Chechelski (77. Macek)
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TAK BYŁO...

Hala sportowa w Chrzanowie
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Archiwalne zdjęcie pokazuje 
budowaną w latach 
70. minionego wieku halę 
widowiskowo-sportową przy 
ul. Kusocińskiego w Chrzanowie.

W książeczce „Chrzanów w 35-leciu Polski 
Ludowej”, opracowanej przez Jana Ciurę i Je-
rzego Motykę, wydanej w 1980 r., czytamy, że 
obiekt został oddany do użytku w 1973 r.

Czarno-biała fotografi a została zrobiona 
od strony chrzanowskiego MOKSiR-u. Wi-
dać tylko fragment dzisiejszej ul. Kusociń-
skiego, która obecnie biegnie do dworca au-
tobusowego.

Hala sportowa ma powierzchnię użytko-
wą 2735 mkw. Na widowni znajduje się 589 
miejsc. Boisko pozwala na rozgrywanie me-
czów piłki ręcznej, koszykówki, siatkówki 
i halowej piłki nożnej.

�Ğ'� +aOa sportowa w &hrzanowie w trakcie Eudowy na poczĂtku Oat ��� ;; w�
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Spowity mgłami akwen Gliniak 
w Bolęcinie przedstawił Kamil 
Jarosz z naszej facebookowej grupy 
PRZEŁOMowe Kadry.

Samochodem, rowerem lub na pie-
chotę dotrzemy do Gliniaka ul. Kra-
kowską, następnie Rekreacyjną 
i  Wczasową w  Bolęcinie. Zbiornik na 

skraju Puszczy Dulowskiej jest malow-
niczo porośnięty pałkami trzciny. Zej-
ście do wody łagodne i  przyjemne, bo 
znajduje się tam nieduża, piaszczysta 
plaża.

Autor publikowanej fotografi i Ka-
mil Jarosz lubi szczególnie robić zdję-
cia przyrody. Mieszka w Pogorzycach.

�Ğ'�Kamil Jarosz

Akwen *Oiniak w BoOęcinie
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Pisaliśmy w „Przełomie” 1 października 2014 
roku, w numerze 39. (1161)

 Piotr Ciuła z  Libiąża otrzymał tytuł Zasłużony dla 
Powiatu Chrzanowskiego. Laureat tego tytułu to czło-
wiek-orkiestra, w  przenośni i  dosłownie, bo z  muzyką 
wiele ma do czynienia. Jest organistą, dyrygentem chó-
rów i orkiestry dętej, ale też przedsiębiorcą, reżyserem 
i konferansjerem znanej w całym powiecie Biesiady Pa-
triotycznej. Jak nam wyznał, relaksuje się, grając w siat-
kówkę i  podróżując kamperem lub motocyklem. Pływa 
też kajakiem i żaglówką. Lubi jazdę na rowerze i górskie 
wędrówki. Skromnie mówi, że nie uważa, by zasłużył aż 
na takie honory, ale jeżdżąc z chórem na różne występy, 
zawsze stara się być ambasadorem powiatu.

 Platforma Obywatelska w Alwerni nie zamierza po-
przeć żadnego kandydata na burmistrza - ani dotychcza-
sowego szefa gminy Jana Rychlika, ani jego głównego ry-
wala Tomasza Siemka. Chce pozostać neutralna - tłuma-
czy zarząd tamtejszej PO, dodając, że właściwie żaden 
z kandydatów im nie pasuje. Zdaniem członków zarządu 
PO przydałby się ktoś mocniejszy, kto w rozwoju gospo-
darczym pociągnąłby gminę do przodu.

 Wraca temat budowy nowego komisariatu policji 
w Libiążu. Gmina ma do zaoferowania dwie działki na tę 
inwestycję - na os. Górniczym i przy ul. Rouvroy. Ta dru-
ga wydaje się burmistrzowi Jackowi Latko lepsza i dekla-
ruje, że chętnie ją przekaże. Funkcjonariusze teren obej-
rzeli i nieruchomość się im spodobała. Wszystko rozbija 
się o pieniądze, których na razie nie ma na horyzoncie. 
Czy się znajdą? Najpierw zdanie na ten temat wypowie 
Komendant Główny Policji, potem Ministerstwo Spraw 
Wewnętrznych, a  na końcu na inwestycję musi się zgo-
dzić minister skarbu. Patrząc na ten łańcuszek widać, że 
łatwo nie będzie.

Nam się nie chce skakać, bie-
gać, spacerować, to i  dzieci 

coraz słabsze. Zamiast gonić po 
boisku w  koszulce Lewandow-
skiego czy Messiego, trenują 
nadgarstek przed telewizorem 
lub kciuk przed ekranem smart-
fona. W sumie to chyba dobrze, 
bo za kilkanaście lat przynaj-
mniej będą wiedziały (miej-
my nadzieję), które urządzenie 
przyda się, by wezwać pomoc. 
Oczywiście pod warunkiem, że 
będą miały siłę dźwignąć tele-
fon i  otworzyć drzwi, a  przede 
wszystkim wybiorą 112, a nie no-
wą broń w GTA.

Biblioteki w  Trzebini idą pod 
klucz. To ponoć przez prze-

prowadzkę siedziby głównej. 
Wieść gminna jednak niesie, 
że tego skoku w nowy świat nie 
przetrwają fi lie. Na razie za-
mknięto tę w  Sierszy. Czy dla-
tego, że wszyscy wszystko już 
w niej przeczytali, czy ma się za-
paść pod ziemię - nie wiadomo.

Skończył się unijny okres 
ochronny i  w Trzebini za-

stanawiają się, czy nie wprowa-
dzić opłat za wypoczynek nad 
Chechłem. Opłata ma być sym-
boliczna i  tylko dla dorosłych. 
Dla dzieci szeroka paleta bakte-
rii kałowych, jaką oferuje zbior-
nik, będzie darmowa.

W Balinie zgodzili się na bu-
dowę składowiska, bo 

przekonała ich pokazowa wizy-
ta we Francji. Obiecywano im 
mercedesa, a dostali radzieckie-
go ziła, przy którym nos ury-
wa. O  możliwość oddychania 
we własnym domu walczą od 20 
lat. Może niebawem smród nie-
co złagodnieje, bo odpady zielo-
ne pojadą do biogazowni w  Li-
biążu. Tam mają nie śmierdzieć. 
Miejscowi wprawdzie nie do-
wierzają, ale ma ich przekonać 
pokazowa wizyta w Poznaniu.

Tynk odpada, o  nowe ryn-
ny trzeba się prosić, a  tele-

wizora nie słychać, bo taki ha-
łas. O  swoim miejscu na Ziemi 
mieszkańcy domu kolejowego 
w  Młoszowej mówią 13. dziel-
nica. Dobijają się do PKP o  re-
mont i  ekrany dźwiękochłon-
ne, bo mają dość życia „na dwor-
cu”. W PKP planują, weryfi kują 
i  sprawdzają, a  na utyskiwania 
w  sprawie hałasu są głusi, ale 
na kawę do Młoszowej nie chcą 
wpaść, by do reszty nie stracić 
słuchu.
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